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Kombatanci włoscy na Pomorzu
W dniu wczorajszym Toruń witał nie­

zwykle serdecznie wyc.eczkę kombalan- 
ów włosk ch, Delegacja włoskiego Zw>ąz- 
:u Narodowego Ochotników Wojennych, 
ctóra w czasie swej podróży po Polsce 
»rzybyła również na Pomorze, składa się 

wybitnych działaczy współczesnej Italji. 
i a czele wyceczki stoi poseł Eugenjusz 
-oselschi, a w skład delegacji wchodzą 
enator Antonio hr, Cippico, senator Józef 
ir. della Cherardesca, Bindo de Vecchi, 
Augusto Pescosolide, Lodovico Pellizzali, 
»ulgi Corrado, poseł Adelcłu Serena, Dr. 
4ario Baglia Bambergi. Vittorio Graziani

• Adone Nosari. Towarzyszy gościom re­
aktor „Pata“ w Rzymie p. Leonard Ko- 
zemski.

PRZYJAZD DO TORUNIA.
Gród Kopernika witał gości — jak iuż 

vspomnieliśmy — niezwykle serdecznie, 
manifestując żywo swą sympatię i przyjaźń 
!!• narodu włosk’ego.

Plac przed Dworcem Toruń Przedmle- 
cie na długo już przed przybyciem gości 
napełniły delegacje organizacyj ze sztan­
darami. Baon honorowy Federacji Polsk ch 
.wiązków Obrońców Ojczyzny ze sztanda- 

5*1» i orkiestrą, oddziały kolejowego P. W., 
wiązku Strzeleckiego oraz liczne rzesze 

publiczności.
Na peńonie. przybranym w zieleń i 

atarrdary o barwach włoskich i polsk:ch, 
»czekiwal? przybycia gości przedstawicieli 
tarządu Okręgu Pomorskiego Polskich 
-wiązków Obrońców Ojczyzny z prezesem 
•ederacji płk. dr. Śladowskim, wicepreze­
sem mjr. Grzanką, posłem Birkenmaye- 

kpt. Schabem, prezesem Zw. Legjoni- 
itów —- na czele, dalej prezydent miasta 
tolt» zastępca dowódcy garnizonu płk- 
Królikowski, Komendant Placu ppłk. Ma- 
•auauer, prezesi i delegacje poszczegól­
nych organizacyj i inni.

Punktualnie o godz 13,20 zajechał na 
Hron poiąg wiozący gości, którym towa- 
‘zyszył z Warszawy poseł Starzak. Orkie- 
ttra odegrała hymn narodowy włosk .

FEDERACJA STOI NA STRAŻY 
POMORZA.

Gości powitał w serdecznych słowich 
y imieniu Legjonistów polskich prezes Zw. 
-fcgjonistów p, kpt Schab. W imieniu Fe­
deracji powitał gości prezes Federacji p. 
k, Siudowski, podkreślając, że Federacja 
itoi twardo na straży Pomorza. Przemó- 
vienie swoje zakończył p. prezes Siudow- 
-ki okrzykiem „Niech żyje Italja, niech ży- 

kombatanci włoscy"f
Reprezentanci Federacji w serdecz­

nych słowach podkreślali wspólne boha- 
¡erskie zmagania obu narodów o wolność 
>jczyzny.

W imieniu miasta Torunia witał gości 
prezydent Bolt, w imieniu garnizonu to- 
"uńskiego p. płk. WolikowskŁ

Na przemówienia odpowiedział prze­
wodniczący delegacji włoskiej poseł Co- 
l«Ischi, wyrażając radość z okazji pobytu 
ielegacji w mieście, w którem urodził się
• »akomity uczony polski Mikołaj Koper-

Ze szczególnem podziękowaniem 
rwrócił się p. poseł Coselschi ao przedsta­
wiciela armji p, płk. Wolikowsk’ego za ser­
deczne i miłe powitanie w imieniu gaini- 
rouu toruńskiego, podkreślając imponują­
cą postawę wojska polskiego, p. poseł Co- 
lelschi zakończył swe przemówienie 0- 
krzykiem wniesionym na cześć Polski i ar- 
«P polskiej.

W PRASTARYCH MURACH GRODU 
KOPERNIKA»

Następnie wśród okrzyków „Niech ży- I 
4 goście przeszli przed frontem ustawio­
nych oddziałów baonu honorowego Fede­
racji P. Z. O. O., koleiowego P. W. Zwląs- 

ku Strzeleck.ego, itp,, poczem wsiedli d»o 
samochodów i odjechali do gmachu Urzę­
du Wojewódzk.ego, gdzie przyjęci zostali 
przez p. Wojewodę Pomorskiego Kirtikli­
sa.

Po wizycie u P. Wojewody Pomorskiego 
goście włoscy, w towarzystwie reprezen­
tantów P. Z. O. O. i przedstawicieli władz, 
udali się na zwiedzenie zabytków i pamią-

Nawci Niemcy potępiały działalność 
hr. Graving

Nie Polska, a botGwkl hitlerowskie przuczyna naprężonych 
stosunków w Gdahskn

Lipsk — 14. 5 .(PAT). Cała niemal prasa 
saska zajęła w stosunku do kłamliwych insy­
nuacji „Daily Exprès“ stanowisko wyczekują­
ce. Wczoraj jeszcze sprawa omawiana jest bar­
dzo wyczerpująco na łamach wszystkich dzien­
ników republikańskich. M. in. jeden z orga­
nów socjal-demokratycznych niezwykle ostro 
piętnuje tolerancyjne stanowisko władz gdań­
skich w stosunku do agresywnego wybryku na­
rodowych socjalistów, dążących do zakłócenia 
stosunków politycznych pomiędzy Gdańskiem 
a Polską. Ma się wrażenie, jak gdyby senat 
gdański był głównym inspiratorem wszystkich 
wystąpień, wprowadzanych w czyn przez u- 
zbrojone bandy hitlerowskie.

Nie Polska — pisze dosłownie dziennik, — 
lecz właśnie bojówki hitlerowskie są bezpo­
średnimi sprawcami naprężonej sytuacji poli­
tycznej w stosunkach polsko-gdańskich.

Trudności finansowe Państwa
Polska zwalczać musi ofiarnością swacli 

urzędników7
Warszawa, 14, 5. (Tel. wł.) Wczoraj 

odbyła się w Prezydium Rady Ministrów, 
pod przewodnictwem premjcra Prystora, 
konferencja w której wzięli udział: — 
ministrowie Zawadzki, Pieracki, Jan Pił­
sudski, Zarzycki, Jędrzejewicz i Ludkie- 
wicz, marszałek Sejmu Świtalski, mar­
szałek Senatu Raczkiewicz, prezes Najw. 
Izby Kontroli Państwa Krzemieński, pre­
zes Sławek, gen. Fabrycy, gen. Sławoj- 
Składowski, wiceministrowie Beck, Ko­
złowski, Starzyński, Karwacki, Kożucho- 
wski, Doleżal, wiceinarsz. Sejmu Car i 
inni.

Wiceminister Starzyński referował 
sutuację budżetową. Ponieważ stan wpły. 
wów będzie mniejszy od przewidywań 
budżetowych, referent wskazał na śród-

Polska zaproszona na konferencję 
lozańska

Mała enfenfa i Polska występować będą solidarnie
Londyn, 14. 5. (tel. wł.). Rząd ang:e’$ki 

wystosował w imieniu własnem oraz Bel- 
gji, Francji, Włoch Japonji i Niemiec, za­
proszenie dla Rządu polskiego do wzięcia 
udziału w konferencji lozańskiej, która od­
będzie sir czerwca rb.

Biało gród — 14. 5. (PAT) Czeski minister 
spraw zagr. Benesz przybył wazoraj rano do 
Białogrodu, gdzie powitał go jugosłowiański 
minister spraw zagr. Marinkovicz i rumuński 
minister spraw zagr. Ghica oraz liczni przed­
stawiciele prasy. Pierwsza konferencja mini­
strów zagr. małej ententy odbyła sio wczoraj

Białogród — 14. 5. (PAT). Prezes rady 
ministrów i minister spraw zagr. Marinkovicz 
złożył wobec przedstawicieli prany oświadcze­

in. staro- 
i Najśw. 
okalające 

na uczest-

tek miasta. Goście zwiedzili m. 
źytny Ratusz, kościół św. Jana 
Marji Panny, następnie mury, 
miasto. Duże wrażenie wywarła 
nikach wycieczki toruńska Krzywa W;cża 
która przetrwała już 7 wieków, a przypo­
minająca słynną wieżę Campamlla w Pi­
zie. Potężne wrażenie wywarło na go 
ściach wnętrze kościoła Najśw. Panny Ma­

Paszkwil angielskich korespondentów wy­
szedł nie z innego źródła, jak tylko z obozu 
hackenkreuzlerawskiego. Działalność Graviny, 
popierającego całkiem otwarcie hitlerowców 
jest aż nazbyt rażąca, by przejść nad nią do 
porządku dziennego. Gruntowna rewizja jest 
tu bezwzględną koniecznością. Rząd Rzeszy 
winien uczynić wszystko, by Gdańsk uwolnić 
od zaraey naród owo-socjalistycznej, gdyż oni 
właśnie stanowią istotne niebezpieczeństwo nie 
tylko dla Niemiec, ale przedewszystkiem dla 
suwerenności państwowej samego Gdańska.

Każdy, kto się dobrze orjentujo w spra­
wach wewnętrznej polityki, musi być świadom, 
że hitlerowcy zbyt luźno związani są z Gdań­
skiem i że w obecnej chwili Wolne Miasto jest 
centralnym ośrodkiem wysoce niebezpiecznych 
igrań i przygotowań wojennych.

ki zaradcze, które należy zastosować. 
Wnioski te zdążają aby przez zastosowa. 
nie wszelkich możliwych środków dopro­
wadzić do dalszych kompresji budżeto­
wych, w wydatkach rzeczowych o ioo 
miljonów zł. i w wydatkach personal­
nych o drugie ioo miljonów zł.

Z referatu wynika, że należy się li­
czyć z dalszą nieznaczną zniżką uposa­
żeń urzędników państwowych, tylko za­
mieszkałych na prowincji. Redukcja upo­
sażeń objęłaby i zawodowych wojsko­
wych.

Jak się dowiaduje nasz korespondent 
obniżka ta wyniesie prawdopodobnie dla 
urzędników io%,a dla wojskowych 8%. 
Obniżka pensji ma być wprowadzona od 
i. VI. r. b.

nie w sprawie progrmau i konferencji państw 
małej ententy. Preinjer podkreślił, że trzej mi­
nistrowie rozważą sprawę rozbrojenia, która 
była już przedmiotem ich szczegółowych sta- 
djów — przed zebraniem się konferencji w 
Genewie. Od tego czasu jednak wyłoniły się 
nowe czynniki tego zagadnienia, wobec czego 
staje się potrzebnem wspólne rozważenie cało­
kształtu tego problomu. Jest rzeczą oczywistą, 
że zasadnicze wytyczne stanowisk państw ma­
łej ententy w tej sprawie nie ulegną zmianie. 
Drugą sprawą, figurującą na porządku dzien­
nym jest konferencja lozańska, która ma roz­
ważać problem odszkodowań. Wobec tego, że 
konferencja ta odbędzie się prawdopodobnie 
w czerwcu, niezbednem jest dokonanie wymia- 

rji, gdzie dłużej zatrzymali się w kap’:<y 
w której znajduje się sarkofag Anny księż­
niczki Szwedzkiej, siostry króla Zygmunta 
III. Niemniej potężne wrażenie wynieśli 
goście z kjościoła św. Jana.

POMORZE JEST ZIEMIĄ CZYSTO 
POLSKĄ.

Po południu o godz. 15-tej goście udali 
się do prywatnych apartamentów p. woje­
wody Kirtiklisa, gdzie podejwani byli 
przez p. Wojewodę śniadaniem. W śniada­
niu, poza delegają włoską i towarzyszący­
mi jej przedstawicielami Federacji Pol­
skich Zw. Obr. Oj., wzięli udział przedsta­
wiciele władz z p. gen. Pasławskim, kura­
torem dr. Pollakiem, starostą Łąckim i pre­
zydentem Boltem — na czele.

W czasie śniadania p, Wojewoda Pomor 
ski Kirtiklis powitał gości następującem 
przemówieniem:

„Jako Wojewoda Pomorski mam zaezczyt 
gościć ludzi z dalekiej Italji tych ludni, której 
podźwignęli własną ojczyznę « upadku w okre­
sie trudnym jej życia.

Przyjechaliście tutaj, aby rewizytować na­
szych legionistów, t. j. tych ludzi którzy rów­
nież podźwignęli własną ojczyznę z upadku i 
ciemięstwa. Nie chcę oceniać tych taktów, bo to 
zresztą było zrobione w Warszawie. Jestem 
Wojewodą Pomorskim i jestem przeświadcze- 
ny, iż Pomorze daje świadectwo, że jest zie­
mią czysto polską, że morze dla państwa pol­
skiego jest konieczne, co zresztą Wy lepiej 
możecie ocenić, albowiem wartość morza d!a 
Państwa doskonale znacie

Przejedziecie przez ziemię pomorską zo­
baczycie cud wysiłku mojego pokolenia — 
Gdynię, zobaczycie to wszystko, cośmy na zie­
mi pomorskiej zrobili i chodzi mi o to, byście 
te Wasze wrażenia powieźli do Włoch, byści* 
Waszym współziomkom opowiedzieli, coście 
tu zobaczyli, opowiedzieli o polskości tej zie­
mi.

Z tern życzeniem wnoszę kielich — piękna 
Wasza Ojczyzna niech źyie"’

Na przemówienie p. Wojewody Po­
morskiego odpowiedział przewodniczący 
kombatantów włoskich poseł Eugenjusz 
Coselschi toastując na cześć Polski

W DALSZĄ DROGĘ DO GDYNI
Po południu o godz- 17 goście włosy ti- 

dali się samochodami w kierunku Gdyni 
przez Fordon, Koronowo, Tucholę, Choni- 
ce, Kościerzynę i Kartuzy.

Wycieczce towarzyszy poseł Starzak 
•oraz z Torunia przedstawiciele Federacji 
P. Z. O. O , u której delegacja włoska jest 
w gościnie, poseł Birkenmayer, Redaktor 
Naczelny ;,Dnia Pomorskiego“, oraz spe­
cjalny sprawozdawca naszego pisma.

ny poglądów w celu ich uzgodnienia, gdyż 
trzej ministrowie pragną tak samo, jak w sto­
sunku do innych spraw zająć i w tej sprawie 
stanowisko, jeżeli nie całkowicie identyczne, 
to przynajmniej sharmonizowaue, skoro każde 
z państw jest odrębnie zainteresowane w za­
gadnieniach, związanych z konferencją lozań­
ską. Trzecią, sprawą jest zagadnienie współ­
pracy gospodarczej państw naddunajskich. 
które było już przedmiotem rozważań małe.i 
ententy w połowie lutego i początku marca w 
Genewie. Zagadnienie to ulegnie ainianie i dla­
tego trzej ministrowie winni je rozważyć po­
nownie, tembardziej że chodzi tu o punkt wyj­
ścia w kierunku bardziej ogólnej organizacji 
gospodarczej Europy.
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Rewelacje min. Groenera
Awangarda hitleryzmu w

Rozprawy, toczące się obecnie w Reichs­
tagu, wydobyły na światło dzienne mo­
menty niezwykle znamienne. Hitlerowcy 
usiłowali początkowo kokietować kancle­
rza Brueninga ze względu na sytuację w 
Prusiech, gdzie mają nadzieję dojść do 
władzy przy poparciu centrum katolic­
kiego. Poniósł ich jednak temperament, 
gdy przyszło do uzasadnienia interpelacji 
o rozwiązaniu oddziałów szturmowych. 
Poseł Gochring, który w imieniu hitle­
rowców uzasadniał tę interpelację, sławił 
zasługi narodowych socjalistów, którzy 
rozwijają swą „dobroczynną“ działalność 
poza granicami Rzeszy i potrafili opano­
wać Gdańsk i Kłajpedę. Demokratów na­
tomiast nazwał wprost ,,zdrajcami“ i wy­
stąpił z bardzo ostremi zarzutami prze­
ciwko ministrowi spraw wewnętrznych i 
Reichswehry gen. Groenerowi.

Gen. Groener nie pozostał dłużny w 
odpowiedzi. Wśród powszechnego naprę­
żenia Izby, uprzedzając, żp powstanie 
stąd szkoda dla interesów Niemiec, gen. 
Groener odczytał tajny rozkaz hitlerow­
ski do oddziałów szturmowych, zawiera­
jący plan napadu na pogranicze polskie 
Według tego planu, hitlerowcy mieliby 
sprowokować kroki zaczepne przeciw Pol­
sce, pozostawiając jednak rozprawienie 
się z nią wojsku regularnemu, skoncen­
trować się natomiast w Berlinie dla oba­
lenia ,,systemu“.

Pomijając znaczenie tego tajnego roz­
kazu dla stosunków wewnętrznych Rze­
szy, stwierdzić należy, że jest on jaskra­
wym dowodem niebezpieczeństwa, jakiem 
grozi pokojowi świata dalsze istnienie hit- 
lerowskch oddziałów szturmowych w 
Gdańsku. Sami hitlerowcy cynicznie prze­
chwalają się, że opanowali Gdańsk. Po­
twierdzenie tego faktu mamy bardzo do­
bitne: — senat gdański zawiesił na prze­
ciąg 3-ch miesięcy organ socjalistów 
gdańskich „Danzigcr Volksstimme“ za ar­
tykuły, demaskujące panoszenie się hitle­
rowców w Gdańsku i wykazujące fak­
tyczną bezsilność senatu wobec tych band, 
niebezpiecznych zarówno dla pokoju ze­
wnętrznego, jak i wewnętrznego.

Jasną jest rzeczą, że zaostrzenie sto­
sunków pomiędzy Polską i Gdańskiem 
nastąpiło bynajmniej nie z winy Polski. 
Natomiast widoczne jest, że właśnie dziś 
bliżsi jesteśmy jasnej oceny realnej sytu­
acji w Gdańsku, aniżeli byliśmy dawniej. 
Coraz jaśniejszą np, staje się rola p. Gra- 
viny, Wysokiego Komisarza Ligi Naro­
dów w W. M, Gdańsku. P. Gfavina naj­
widoczniej stał się poptostu narzędziem 
w ręku intrygantów hitlerowskich, któ­
rzy skorzystali z sympatji, jakie ma Wy. 
soki Komisarz Ligi Narodów do hitlery­
zmu. Okazuje się bowiem, że, pomimo 
wszelkich zaprzeczeń, nie kto inny tylko 
p. Gravina był źródłem alarmów, które 
wstrząsnęły chwilowo Europą o rzekome 
zamierzonem przez Polskę „zajęciu Gdań­
ska“ w dniu i-go maja.

Wprawdzie p. Gravina nie był może 
bezpośrednim inspiratorem wiadomości, 
¡mszczonych w świat przez koresponden­
ta „Daily Exprcss‘u“. Ale organ socjali­
stów gdańskich „Danz. Volksstiinme“ po­
dał treść raportu p, Graviny, złożonego 
do Sekretariatu Ligi Narodów, w którym 
wskazuje on na rzekome niebezpieczeń­
stwo ,,agresji militarnej ze strony .. . pol­
skiej przeciwko Gdańskowi“*. Naciskany 
obecnie przez korespondentów prasy za­
granicznej w Genewie, p. Grarina nie dal 
kategorycznej odpowiedzi. Jedynie przez 
sekretarza swego kazał oznajmić, że me 
ma nic do dodania do swego poprzednie­
go oświadczenia, złożonego w Gdańsku.

Zachowanie się p. Graeiny bynajmniej 
nie rozprasza więc tych mroków, jakie 
ostatnio zgęścily się dokoła jego osoby. 
I dlatego, jakkolwiek opili ja polska przyj 
tnuje z zadowoleniem wiadomości, jakie 
świeżo nadeszły z Genewy, gdzie dr. 
Zichm, prezydent senatu gdańskiego, po­
niósł trzykrotną porażkę przy rozpatry­
waniu nieskończonych „sporów“ gdań­
skich przeciw Polsce, — to jednak po­
myślne dla Polski załatwienie paru spraw 
bieżących nie jest bynajmniej zażegna­
niem głównego niebezpieczeństwa dla 
pokoju Polski i Europy, jakiem jest,,opa­
nowanie“ Gdańska przez bandy hitlerow­
ców.

Liga Narodów ma obecnie stwierdzone 
ponad wszelką wątpliwość fakty:

1) opanowanie W. M. Gdańska przez 
oddziały szturmowe hitlerowców, co 
stwierdził w imieniu swej partji pos. 
Goehringe z trybuny Reichstagu w dniu 
10-go maja b. r.,

2) przygotowanie przez oddziały sztur­
mowe zatargu pogranicznego z Polską, 
co stwierdził w tymże dniu 10-go maja z 
tejże trybuny Reichstagu gen. Groener, 
min. spraw wewnętrznych i Reichswehry,

3) stanowisko p. Graviny, który nie-

Włoscy ochofnicy wojenni w Belwederze

Delegacja Włoskiego Związku Ochotników Wojennych została przyjęta przez p Marszal» 
ka Piłsudskiego. Delegacji towarzyszył ambasador włoski w Warszawie p. Vanuteli Rey 
i przedstawiciele Związku Legjonistów z prezesem Sławkiem gen. Galicą i postem Starza- 
kiem na czele. Na ilustracji naszej widzimy siedzących obok p. Marszałka Piłsudskiego: 1) 
przewodniczącego wycieczki posła Coselschien go 2) ambasadora włoskiego p. Yanutęlli Rey 

i 3) prezesa płk. Sławka. ,

Komiici zfioia w Genewie 
Amerykańskie pomysły poderwały zaufanie 

do dolara
W Genewie zakończyły się długotrwa­

łe obrady Komitetu Złota, w którym zas:a- 
da m. Łn. b. wiceprezes Bank^bpolskirgo, 
dr, Feliks Młynarski. Obrady5* Komitetu 
Złota zakończono przyjęciem sprawozdania 
o fluktuacjach siły nabywczej złota. Spra­
wozdanie to, stanowiące owoc dwuletniej 
pracy, a spisane na 120-tu stronach pisma 
maszynowego, podpisali wszyscy członko­
wie Komitetu Złota, co stało się wbrew 
spodziewaniom, gdyż w styczniu r. b. wśród 
ekonomistów zarysował się rozłam i mo­
żna było spodziewać się. że n’e wszyscy 
członkowie Komitetu Złota zgedzą s:ę na 
podpisanie sprawozdania.

Zgromadzeni w Genewie ni;wybitn'cjsi 
ekonomiści świata, biorący udział w obra­
dach Komitetu Złota, poświęcili w rozmo-

W trosce o oilorno procę dla Państwa
Na marginesie Listu Pasterskiego Prymasa Polski

Listy pasterskie J. Kin. Ks. Prymasa D-ia 
Hlonda pisze w jednym z dzienników ks. 
dr. Mirek — mają to do siebie, że choć wzla­
tują w górę jak orły, nie pozostają w krainie 
teoryj i ideałów, ale w przedziwny sposób „łą­
czą wieczność z teraźniejszością“. W przedzi­
wny sposób, gdyż są jakby balsamem na krwa­
wiące rany polskiej duszy, odświeżającym 
zdrojem dla cnót publicznych, kamieniem pro: 
bierczym dla t. ,zw. nowoczesnych ideałów i 
metod życia zbiorowego. Kiedy enuncjacje róż 
nych działaczów naszych bywają nieraz tak 
roznamiętnione, że niożnaby o nich powiedzieć 
słowami Mickiewicza: „Utraciwszy rozum w 
mękach długich, plwają na siebie i.żrą jedni 
drugich“ — słowa Prymasa Polski łagodzą spo­
ry, oświetlając je blaskiem prawd wiecznych, 
wobec których topnieje powłoka zepsucia i na 
powierzchnię wydobywa się szlachetna i rycer­
ska dusza polska.

Po głębokiem omówieniu listu pasterskiego 
Ks. Prymasa Hlonda ks. dr. Mirek kończy ar-

Gdańsku
tylko tolerował opanowanie Gdańska 
przez hitlerowców, ale je nawet ,,uspra. 
wiedliwiał“, kompromitując urząd Wyso. 
kiego Komisarza i wypaczając istotne je­
go zadania, a nawet się im przeciwsta­
wiając.

Polska i wszyscy, którzy pragną poko­
ju, mają prawo wymagać, by z zestawie­
nia tych faktów — Liga Narodów, powo 
łana do czuwania nad pokojem Europy 
i świata, potrafiła wysnuć należyte kon­
sekwencje.

wach prywatnych wiele czasu omawianiu 
sytuacji finansowej i walutowej Stanów Zje 
dnoczonych A. P. Na tle rozpowszechnia­
nych w ostatnich czasach przez prasę świa­
tową wiadomości o tendencjach inflacyjnych 
w St. Zjednoczonych, zastanawiano się nad 
sytuacją budżetową tego państwa, przy- 
czem podnoszone są wątpliwości, czy mia­
rodajne czynniki amerykańskie zdecydują 
się ostatecznie wejść na drogę inflacji.

Zdaniem członków Komitetu Złota, po­
mysły inflacyjne w Stanach Zjednoczonych 
przestałyby być aktualne, gdyby rząd Sta­
nów zdołał przywrócić w tym kraju rów­
nowagę budżetową. Szereg ostatnich po­
czynań w Stanach Zjednoczonych zdaje się 
wskazywać na to, że rząd amerykański 
znajduje się na drodze, wiodącej do tego 

tykuł swój icnii słowy: „Posłuch i poszanowa­
nie dla praw państwowych sprawiedliwych, a 
walka z prawami i rozporządzeniami niespra­
wiedliwymi — głosi ks. Prymas. U nas zaś do­
tąd głoszono posłuch i poszanowanie „dla kon­
stytucji.“ lub dla podejrzanej ideologii partyj­
nej. — Nie rzeczywista potrzeba państwa, nie 
wymogi dobra ogólnego, nic prawa Boże i po­
słannictwo Kościoła, były brane za sprawdzian 
praw sprawiedliwych — ale wytargowany par­
tyjnie tekst „paragrafu konstytucyjnego“. — 
Zbudowano na tern nawet specjalną „etykę” 
państwową, wedle której osądzono, kto „łamie“ 
prawo, a kto je zachowuje. Choroba ta sięga 
głębiej, niż możnaby przypuszczać, urn. więcej, 
że podsyca ją niezdrowa filozof ja.

Trzecim nakazem chrześcijańskiej etyki 
państwowej, a zarazem warunkiem zdrowej 
psyche państwowej—jest wedle słów ks. Pry­
masa, ofiarna praca dla państwa. Obowiązek 
ten wynika nietylko z dobrze zrozumianej mi- 
łąśei własnej — zachowanie bytu państwa jako

Zbyt kosztowna 
liga Narodów 

Anglia domaga się rcdukcli 
ie| budZeiu

W Genewie opublikowano tekst angielskie* 
go memorandum w sprawie wygórowanych wy» 
datków Ligi Narodów. Rząd angielski zwraca 
uwagę, źe w ciągu 14 lat istnienia Ligi wydatki 
roczne stale wzrastają, w szczególnie rażącym 
stopniu zaś w ostatnich latach. Wzrastają wy, 
datki nietylko Ligi, -ale i Międzynarodowego 
Biura Pracy, Trybunału w Hadze i wszystkich 
podległych instytucyj Ligi. Wielka Brytania 
składa memorandum dlatego, iż pragnie wska* 
zać na konieczność ograniczenia budżetu Ligi 
Narodów i zamierza spowodować Radę do 
przedłożenia zgromadzeniu wrześnipwemu kon* 
kretnych wniosków w tej sprawie. Rząd an* 
gielski wyraża przekonanie, że inne państwa 
poprą jego inicjatywę.

Memorandum angielskie wywołało popłoch 
wśród urzędników’ Ligi.

Należy zaznaczyć, że w okresie, kiedy 
wszystkie państwa obniżają pensje swoich 
urzędników, Liga Narodów je podwyższa. W 
roku 1924 budżet Ligi -wynosił 20 miljonów 
franków szwajcarskich na rok 1932, zaś 
preliminarz budżetowy przewiduje 33.5 miłjn. 
fr. szwajc. Że pensje urzędników Ligi są wy* 
górowane, świadczy fakt, iż sekretarz generał* 
my Ligi Drummond pobiera 180.000 fr, szw.

„Amerykański dziki 
zachód“ w Gdańsku 

Dosadna Kry tu ku «.trzeciego 
królestwa“

Znany publicysta Hellmut v. Gerlach, na* 
wiązująo do alarmujących artykułów w pra» 
sie angielskiej o Gdańsku, na łamach dort» 
mundzkiego „GeneraLAnzeigera“ rozpatruj© 
stosunki, jakie obecnie panują w Gdańsku.

Na -wstępie Gerlach stwierdza, że nie ma» 
ją sensu pogróżki niemiecki, iż Niemcy czyn* 
nie wystąpliliby przeciwko Polsce, gdyby Pol» 
ska wystąpiła przeciw Gdańskowi. Niemcy ni© 
powinny zapominać o tem, że Gdańsk nie n«» 
leży do nich, a o losie jego może decydować 
tylko Liga Narodów.

„Stosunki, jakie panują obecnie w Gdańsku, 
przypominają amerykański „driki zachód“ 

Sroży się teror hitlerowców, a ofiarą jego pa» 
dają socjaliści, żydzi i Polacy. Policja, będąca 
pod wpływem hitlerowców, nie daje żadnego 
zabezpieczenia. Komisarz Ligi Narodów Gra» 
vina sympatyzuje z hitlerowcami. Dotychczas 
nie uczynił nic, aby zapobiec szerzącemu ałę 
terorowi, nie jest on odpowiednim człowiekiem 
do tego. Czas najwyższy już, by Liga Nero* 
dów „na tak delikatne stanowisko“ wysłała 
kogoś innego. Należałoby również — pasze 
Gerlach — rozpatrzyć projekt zaprowadzenia 
międzynarodowej policji w Gdańsku, ponieważ 
obecna policja gdańska ma więcej interesu w 
tem, by zaprowadzić w Gdańsku „trzecie kró» 
lestwo“, aniżeli dbać o ład i porządek“.

celu, o ile szereg -wypadków natury we­
wnętrznej w tym kraju (jak wybory no­
wego prezydenta, możliwość zmian w we­
wnętrznej polityce i t. p.) — nie staną te­
mu na przeszkodzie. W każdym razie w 
kołach zgromadzonych w Genewie ekono­
mistów podkreślają, że przejawiające się w 
ostatnich czasach tendencje eksperymento­
wania z dolarem przyczyniły się do po­
derwania zaufania do tej waluty.

narzędzia do własnego udoskonalenia — ale i 
ze sprawiedliwości. „Państwo, służąc obywate­
lom i ich wspólnemu dobru, ma z natury rze- 

„czy prawo do tych świadczeń z ich strony, 
które potrzebne są dla jego życia i należyte­
go spełniania zadafi. Katolik będzie i pod tym 
względem przykładem ducha obywatelskiego, 
u nawet wzorem poświęcenia się dla celów pań 
stwowych, zwłaszcza w chwilach, gdy bezpie­
czeństwo ojczyzny i szczególne jej potrzeby 
będą wymagały niezwykłych danin i ofiar“.

Jakże wobec lego nakazu wyglądają owe 
rozmaite „oboży“, — przeważnie nie ludzkie 
i ludożercze, które żadnej pracy kulturalnej 
państwu nie dając, żadnego ducha obywatel­
skiego do skarhu państwa nie wnosząc, czyha­
ją tylko na żer? Nie wystarczy — jak pisał 
jeden ze zmarłych publicystów naszych — 
„wyć frazesy o Polsce*', a pod ich nęcącą mo­
cą ukrywać nędzę myśli. Zdrowa psyche pań­
stwowa wymaga od obywateli kultury du3zyk 
pracy i jeszcze raz pracy.
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* Barbarzyńskie prześladowania 
Polaków w Prusach

O czem zawsze pamiętać będziemy

Zbliżenie kulturalne 
Japonii I Polski

Polakożercza „Kónigberger Allgememe 
Zeitung" w numerze z 11 maja br. napadła 
na nasze pismo za zamieszczony przez nas 
artykuł o martyrologjl naszych rodaków w 
Mikołajkach, zwłaszcza zaś o prześlado­
waniu polskiego kapłana ks. Spingra i 
wyczynach tamtejszego landrata.

Na obłudne wyrzekania odpowiadamy: 
„Dzień Pomorski* nie kłamie, lecz piętnuje
zbrodnie niemieckie, ktćre są prawdziwp i 
rzeczywiste. Kto się „chwieje" w wier­
ności dla państwa Polskiego tego chętnie 
darujemy Niemcom 1 nadal piętnować bę­
dziemy wszystkie oburzające gwałty nad 
mniejszością polską na terenach, które po­
zostały we władaniu niemieckiem.

Czyż mamy je przypominać i koleino 
wymieniać?

Czyż nie są aż nadto dobrze znane?
Weźmy dla przykładu znane zajście w 

Jedwabnie?
JAK TO BYŁO W JEDWABNIE?
Wiadomo, że napad w Jedwabnie na 

przedstawicieli organizacyj polskich zorga­
nizował niejaki Otto. Za narzędzie użył on 
szefa bandy złodziejskiej, grasującej do­
tychczas bezkarnie w okolicy, niejakiego 
Sawitzkiego, zresztą członka „oddziału 
szturmowego" partji hitlerowskiej. Za roz­
bicie czaszki szoferowi Zalewskiemu otrzy­
mali opryszki po RM, 200 na głowę, obie­
tnice zupełnej bezkarności i przymknięcie 
oczu policji na sprawki złodziejskie.

Otto mógł udzielić takich obietnic, iest 
bowiem członkiem sejmiku niborskiego a 
wybranym zastępcą landrata, a jednocze­
śnie właścicielem dóbr rycerskich, byłym 
oficerem, prezesem banku w Jedwabnie i 
PRZYWÓDCĄ HITLEROWCÓW W PO­
WIECIE. Był on zatem dostatecznie po- 

• ważnym gwarantem bezkarność' dla stfych 
najmitów.

Istotnie przez miesiąc cały chodzili oni 
bezkarnie, ba, pławili się w chwale. Pra­
są niemiecka wynosiła pod niebiosy ich 

,. czyn patrj< tyczny.
KOMEDJA ŚLEDZTWA.

Gdy władze pruskie przeprowadziły 
komedję śledztwa, a dla pokazania zagra­
nicy „bezstronnej sprawiedliwości", proku­
rator Breg z Olsztyna kazał aresztować 
dwóch bandytów, którym zapewne grozi­
łaby minimalna kara „pro forma".

/Towarzysze aresztowanych widzieli w 
zarządzeniach prokuratora przedewszyst- 
kiem złamanie umowy, niedotrzymanie za­
gwarantowanej przecież bezkarności. To 
też zaatakowali hotel, gdzie zamieszkał 
prokurator tak gwałtownie, że prokurator 
musiał uciekać wraz z swymi asystenta- 

,mi na strych, 1 dopiero po walce żandar­
mów z bandytami na paliki gumowe i kije 
został uwolniony.

Ostatnie zajścia w Jedwabnie każą nam 
podziwiać odwagę i poświęcenie działaczy 
polskich i tych wszystkich, którzy się jaw­
nie do polskości przyznają. Jeśli prokura­
tora pruskiego i komendanta policji mogły 
tam spotkać takie przygody, cóż dopiero 
mówić o bezbronnych Polakach, którym 
władze olsztyńskie stanowczo odmówiły 
wydania pozwolenia na broń.

Wiemy wszyscy jak skandalicznie za­
kończył się w dniu 6 lutego br. proces o 
zajścia w Jedwabnie. 3 ÓSKAJRŻONYCH 
ZOSTAŁO UWOLNIONYCH, Rząd nie­
miecki zwrócił 36 oskarżonym koszta a za­
ledwie kilku bandytów poniosło lekką ka­
rę więzienia.

DĘBOWIEC I MIKOŁAJKI.
Przypomnijmy jeszcze terroryzowanie 

ludności polskiej w Dębowcu! Wszak to 
tam gospodarz Brosz, u którego wynajęto 
lokal na szkołę, zerwał kontrakt pod wpły­
wem namowy ze strony niemieckiego nau­
czyciela. Wskutek obawy o swe życie 
Brosz wycofał się zupełnie z polskiej akcji 
szkolnej.

Bogumiłowi Późnemu, który padł swe­
go czasu ofiarą zajść w Dębowcu, organi­
zacje niemieckie groziły wysadzeniem cha­
ty w powietrze. Pod wpływem aktów ter­
rorystycznych ludność polska obawia się 
przyjmować od listonoszów dzienniki pol­
skie. W akcji przeciwpolskiej wyróżniają 
się listonosze i sołtysi. Listonosze denun- 
cjują nazwiska prenumeratorów czasopism 
i dzienników polskich.

Czyż mamy przypominać zeszłoroczne 
okrucieństwa w Mikołajkach i Osławię i 
Dąbrowcu?

skie w kołyskach" i wszystkie obelgi mio­
tane przeciw polskim nauczycielom?

A świeża jeszcze, trawą nie porosła 
mogiła młodego polskiego nauczyciela Len- 
za, zmarłego tragiczną, niewyjaśnioną, ta­
jemniczą śmiercią? Cała mariyrologja lu­
du polskiego poza granicznym kordonem, 
woła o sprawiedliwość.

Niemcy są zawsze tacy sami i , nic 
krzyżackiego gadu nie ugłaszcze".

Znamy zbyt dobrze Niemców i ich praw­
dziwe oblicze. Zawsze też przytaczamy 
fakty i mało nas wzrusza, czy podoba s'ę 
to „Königsberger Allg. Zeitung“ i pokre­
wnym jej pismom.

Czy mamy przypominać owe nieludz­
kie hasł-o, że „należy mordować dzieci pol-

rozpuścić w zimnej 
wodzie
gotować 20 minut 

płókać w gorącej, 
potem w zimnej wadzie
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Za rozruchy w OZcgowie
Katowice, 13. 5. (PAT). Wczoraj przed są# 

dem okręgowym w Królewskiej Hucie toczyła 
śię rozprawa przeciwko 34 oskarżonym o pod­
żeganie. i udział w rozruchach przed urzędem 
gminnym w Ożegowie w dn. 7 marca b. r. 
Z 34 oskarżonych na rozprawę stawRo się 30. 

r Po przeprowadzeniu rozprawy sąd skazał 17 
oskarżonych na więzienie od 1 do 8 miesięcy, I 
reszkę uwolnił od winy. i

Z inicjatywy znanego entuzjasty Chopina 1 
mecenasa muzyki europejskiej w Japonji Mar 
kiza Yokugawy, Towarzystwo Japońsko^Pob 
skie w Tokio ufundowało nagrodę iv wysoko­
ści 1,500 zł., pragnąc ui ten sposób zamanifesto 
wać żywe zainteresowanie się kulturą polską, 
a w szczególności konkursem Chopinowskim. 
Na zdjęciu widzimy Markiza Jorisada Jokuga 
we wielkiego przyjaciela Polski i czynnego 
członka Towarzystwa Japońsko-Polskiego w 

T okio.

Polska i Rumunia
Z powodu święta narodowego Rumunji, Pan 

Prezydent Rzeozypospolitej Ignacy Mościcki 
przesłał na ręce króla Karola II depeszę treści 
następującj:

„Proszę Waszą Królewską Mość, by ze- 
chciała przyjąć gorące życzenia moje oraz 
narodu polskiego, osobistego szczęścia Wa­
szej Królewskiej Mości, oraz pomyślności 
dla Rumunji, naszej przyjaciółki i sojusz­
niczki.“

(—) Ignacy Mościcki.
W odpowiedzi król Karol przesłał na ręce 

Pana Prezydenta Mościckiego następującą de­
peszę:

„Bardzo wzruszony życzeniami Waszej 
Ekscelencji oraz Polski dla mnie i dla mego 

kraju, jak i wyrazami uczuć przyjacielskich, 
proszę Waszą Ekscelencję o przyjęcie mo­
jego najszczerszego podziękowania.“

(—) Karol.

Polska nad grobem swego Przyjaciela
W pośmiertnym hołdzie śp. prezydentowi Doumer owi

Przed mikrofonem Polskiego Radja p. 
wicepremjer Zawadzki wygłoił następujące 
przemów’enie, poświęcone pamięci prezy­
denta Doumer‘a w dniu jego pogrzebu.

„Przed kilku godzinami spoczęły w z e- 
mi ojczystej zwłoki Pawła Doumer‘a pre­
zydenta republiki francuskiej.

Mało jest w historji postaci, których 
zgon wzbudziłby żal tak prawdziwy i tak 
szeroko przekraczający granice żerni oj­
czystej.

Był on bowiem jedną z najpiękniejszych 
postaci świata współczesnego, wzorem pa- 
trjotyzmu nietylko dla własnych rodaków, 
obywatelem, który oddał ojczyźnie wszyst­
ko, co tylko człowiek oddać jej może.

Nic jego ofiarność' i zapału zachw.ać 
nie zdołało. Nawet najstraszniejsze ciosy. 
Czterech synów jego walczyło w obronie 
Francji i wszyscy czterej ponieśli śmierć 
bohaterską. Nawet ten poczwórny cios nie 
złamał Pawła Doumer’a i nie osłabił du­
cha 60-letniego już wówczas starca, za-

Po wyborze prezydenta republiki francuskiej

hartowanego w pracy i umiłowaniu 'ojczy­
zny,

A gdy wreszcie naród wyniósł go do go­
dności najwyższej, która ukoronować miała 
to życie, całe poświęcone Ojczyźnie, los 
tragiczny zechciał. aby on sam również 
padł na posterunku.

„Est-ce possible.“ — wyrwał się z ust 
jego ostatni bolesny szept.

Cała Francja, cały świat, a z nim! Pol­
ska — powtórzyły te słowa: — Czyż to 
możliwe? Czy możliwe, aby zgasł ten 
■człowiek tak wielki, a zarazem tak pro­
sty.

Skończył s’ę jego trud obowiązku wo­
bec państwa i społeczeństwa.

Żegna go dziś cały świat, żegna go i 
Polska, szczególnie bierze udział w żało­
bie Francji.

Pamiętamy, że zmarły prezydent roz­
począł swe życie publiczne jako najbliż­
szy wsp:łpracownik Floquet‘a, którego sło­
wa: „Niech żyje Polska“, rzucone w raj- 
cięźszej dla nas chw‘Ji, głośnem echem od­
biły się w naszych sercach. Pamiętamy 
również, że w latach wojny oddał Pawe. 
Doumer wielkie usługi idei Niepodległości 
Polski przy tworzeniu polskich organizacyj 
wojskowych we Francji.

Żegnamy wraz z Francją wielkiego mę­
ża stanu i wielkiego patrjotę.

.Va zdjęciu naszem widzimy nowoobranego prezydenta republiki francuskiej p. rA. Lebrun 
opuszczającego w chwilę po glosowaniu PalacWersalski i udającego się pod eskortą wojskx> 

wą w towarzystwie premjera Tardieu do Pałacu Elizejskiegot
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Halowe zwuczalc na Kaszubach
Obrządki ludowe w dawnych czasach

W ostrym klimacie staropolskich Kaszub 
dopiero po świętach Zmartwychwstania przy­
chodzi wiosna. I odtąd wieśniacy trwają co­
dziennie w pracy na roli. W tym też okresie 
na ziemi kaszubskiej świętowane są stare zwy­
czaje ludowe, zwłaszcza w porze majowej do 
Zielonych Świąt.

Te obrządki ludowe poczynały się w da 
wnych czasach od przepędzenia złych duchów, 
które pono przeszkadzają przyjściu wiosny. — 
Gromadzili się tedy wieśniacy „uzbrojeni“ w 
długie baty i przechodzili wieś, trzaskając nie­
mi. Na drzwiach domów i chlewów kreślą zna­
ki krzyża, ażeby złe duchy nie weszły do do­
mów i szkody nie przynosiły ludziom, ani by­
dłu. Jest taka noc, w której duchy i demony 
oraz czarownice swoje nieszczęścia i szkody 
szczególnie przenoszą, wodząc się wszędzie r. 
nieszczęściami. Każda okolica ma swój pagó­
rek, na którem złe duchy się gromadzą i orgje 
swoje wyprawiają. Często też takiemi miej­
scami zbiorowisk złych duchów są stare ruiny 
zamku albo wysoko sterczące wieże, np. w Go- 
stomi w pow. kartuskim, albo pagórek pomię­
dzy Szwarcenowem i Wielką Wsią w powiecie 
morskim. Lecz lud nie boi się tych złych du­
chów, ma przeciw nim swoje środki i Matka 
Boska chroni swoich wiernych przed niemi i 
przed djabłem.

Maj jest miesiącem Marji. Wierni, oddani 
Marji, ozdabiają Jej ołtarze kwieciem wiosen- 
nem, niezapominajkami, fiołkami, liljami itd. ; 
codziennie chodzą na nabożeństwa majowe do 
kościoła i ku chwale Matki Boskiej, śpiewając :

„Chwalcie, łąki umajone, 
Góry, doliny zielone, 
Chwalcie, cieniste gaiki, 
Źródła i kręte strumyki.“

TO
W maju kończą się prace na roli. Już roz­

poczyna się letnie kiełkowanie siewu. Atoli 
wszystkie starania wieśniaka są daremne, je­
żeli Bóg łanów nie pobłogosławi i deszczu, słoń­
ca i wiatrów w odpowiedniej porze nie ześle. 
Dlatego wieśniak wznosi swoje prośby ku Bogu 
o urodzaj.

Na trzy dni przed Wniebowstąpieniem wę­
drują procesje przez zielone pola do przydroż­
nych krzyży. Kapłani i lud wyśpiewują litanjc 
i modlą się o błogosławieństwo dla siewów, 
które stanowią codzienny kawałek chleba rol­
nik*.

PIEŚŃ WIOSNY.
_ _ •

W święto Wniebowstąpenia po południu
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młode dziewczęta i chłopcy urządzają wyciecz­
ki. Ręka w rękę wędrują przez zieleniejące się 
pola i kwitnące łąki i śpiewają pieśń wiosny:

„Zielona łączka, modry kwiat, 
Wędrujże, dziewczę ze mną w świat.

Jakże mam z tobą wędrować, 
Będą się ludzie dziwować.

A niechże się tam dziwują, 
Gdy dwoje młodych wędrują.

Konflîki iapoÑsko-chífishá — zabawką

W Japonji istnieje zwyczaj urządzania co rok święta zabawek dla dzieci. W tym roku na 
wystawie tych zabawek zwracają powszechną uwagę artystycznie wykonane lalki bohaterów 
o typie wybitnie militarystycznym. Mają one ogromne powodzenie ze względu na aktualny 
jeszcze konflikt japońskotchifiski. Na zdjęciu widzimy zabawld wyobrażające narodowych 

bohaterów poległych w walkach pod Szangha jem.

O nowej mistrzyni ¿wiata Weissównie
Przedolimpijski sezon sportowy w Polsce 

■zaczął się trzeba przyznać imponująco. Naj­
pierw Heljasz w Poznani-u wprawdzie nieofi­
cjalnie, ale jednak pobił światowy rekord w 
rzucie kulą oburącz. Wkrótce potem na Ślą­
sku Breuerówna powtórzyła rekord świata w 
biegu na 60 mtr, A jednocześnie w Łodzi Wei- 
ssówna ustanowiła nowy rekord świata w rzu­
cie dyskiem, osiągając 39.76 mtr., a więc o 14 
cm. więcej od Konopackiej Trzeba przyznać, 
że o takich wynikach nie marzyliśmy jeszcze 
przed paru miesiącamiI

Nowa rekordzistka świata w rzucie dyskiem 
Weisdówca jest młodziutką osóbką, liczy so­
bie zaledwie 19 wiosen, niedawno ukończyła 
szkołę, mieszka przy rodzicach w Pabianicach, 
gdzie należy do miejscowego Sokoła. Należy 
ona już od paru lat do rzędu dobrych naszych 
zawodniczek, a w roku ubiegłym miała po Ko­
nopackiej drugi w Polsce wynik w dysku — 
36.72 mtr. Obecnie już na początku sezonu 
poprawiła ona swój zeszłoroczny wynik o 3 
mtr. Trener Klumberg przepowiada jej dal­
szą, znaczną poprawę i przekroczenie 40 mtr., 
na co świat sportowy czeka już od kilku lat 
i co dotąd żadnej zawodniczce Europy, ani 
Ameryki jeszcze się nie udało.

Przywędrowali w ciemny las, 
Tutaj, dziewczyno, nocleg nasz.

A tu w tym lesie są szyszki,
To będą nasze poduszki.

Wiosna kipi w całej swojej pełni. Wszyst­
ko cieszy się i raduje. Prace w polu są ukoń­
czone — przeto nastał czas na uroczystości 
wiosenne według starego zwyczaju. Chłopcy 
robią ze słomy wielką lalkę, obwiązują ją brzo-

Weissówna, podobnie zresztą ;ak i Heljasz 
i Breuerówna, ostatnio brała udział w przed­
olimpijskim obozie treningowym w Poznaniu, 
w czasie którego przez cały miesiąc była do­
żywiana cukrem {250 grm. dziennie). Pomimo 
uciążliwego treningu przybyło jej w tym cza­
sie 1,1 kgr. wagi, oraz s.łomierz wykazał po­
prawę 21 kgr. Obydwa więc elementy tak 
ważne dla miotaczki iak siła i waga dzięki tre­
ningowi popartemu dożywianiem cukrem zna­
cznie 6ię poprawiły.

Weissówna .która jest bardzo miłą i by­
najmniej ze swych sukcesów sportowych nrie 
zarozumiałą panienką, po swym treningu na 
obozie przedolimpijskim oświadczyła:

„Miota czka potrzebuje dużo siły. Cuk er 
daje mi tę 6iłę. Uważam nawet, że na obozie 
dawano za mało cukru i często dokupowałam 
6obie czekoladkę".

Jest rzeczą charakterystyczną, że również 
i poprzednia rekordzistka Świata w dysku p. 
Halina Konopacka - Matuszewska podkreś’afa 
odżywcze wartości cukru, oświadczając:

„Cukier jest słodki i pożyteczny. Czy mo­
żna coś iepszego o czemś lub o kimś powie­
dzieć".

zowemi gałęziami, ozdabiają świeżą zielenią i 
głowy stroją w wieńce z kwiatów. Lalkę umie­
szczają ua wysokim drągu i, wesoło skacząc. 
młodzież wiejska chodzi od podwórza do pod­
wórza i śpiewa w towarzystwie młodych dziew­
cząt.

ZIELONE ŚWIĄTKI.
Zielone Świątki szczególnie uroczyście ob­

chodzono. W sobotę w całej wiosce czynią po­
rządki. Ściany domów maluje się na biało, po­
dłogę szoruje, okna czyści i meble myje się. Zie- 
lonemi gałązkami brzozy okrywają się drzwi 
i okna. W izbach i na podwórzu rozstawia się 
kalmus i święte obrazki uwieńcza się kwia­
tami.

Zielone Świątki są świętem pasterzy. Bydło 
wypędza się na łąki, a pierwszą krowę zdobi 
się wiankiem i z wesołem trzaskiem z bicza, 
pędzi ją chłopiec do domu. Na wyścigi wypę­
dzają chłopcy bydło na kwieciste łąki. Tego, 
który pierwszy z krowami przybędzie na łąkę 
w pierwsze święto, czeka niclada przeprawa. 
Chwytają koledzy, smarują twarz sadzą, prze­
ścieradło rzucają mu na bary i wsadzają na 
dwukołowy wóz. Czterech chłopców ciągnie ten 
wóz, a reszta towarzyszy z zielonemi gałązka­
mi. Od podwórza do podwórza ciągnie ta ka­
rawana i śpiewa:

„Wiezienia smolarza, 
Do Pana Gospodarza.“

Chłopcy otrzymują wreszcie ciastka, jajka 
lub pieniądze. Po odbytym obchodzie wrzuca 
się smolarza do rzeki, aby się umył. Następnie 
młodzież udaje się do domu, śpiewa i tańczy 
oraz spożywa zebrane dary.

DRZEWKO MAJOWE.
W niektórych okolicach budują drzewka 

majowe. Na środku wioski wkopuje się wy­
soki pal, uwieńczony świeżem zielem. Dziew­
częta przynoszą najróżniejsze podarunki, kolo­
rowe chusteczki do nosa, pończochy, krawatki, 
kiełbasy i butelki z gorzałką. Tc rzeczy wiesza 
się na wierzchołku drzewka. Ten z chłopców, 
który dosięgnie wierzchołka, może zerwać so­
bie jedną ozdobę. To trwa póki na drągu nic 
nie pozostanie; następnie zaczyna się zabawa, 
która trwa często do samego rana.

W Zielone Świątki odbywają się również 
uroczystości „strzeleckie“: obywatele próbują 
tedy swojej siły i umiejętności w strzelaniu i 
wybierają tego królem, który najlepiej i naj­
celniej wystrzelił.

Dziś te. obrządki i zwyczaje poszły na Ka­
szubach w zapomnienie; niechaj te wspomnie­
nia ożywią ich pamięć.

Jan Patock.

RodaKu!
Jesteś zobowiązany źadać w ko­

lon] alce
tylKo Kawę 

„Pierwszej Gdyńskiej 
Palarni Kawy “ 
Tania! Smaczna! Wybór!

ANDRE ARMANDY.

Czterech z legii
Przekład autoryzowany z francuskiego

Przedruk wzbroniony.
Biloxi rzuca się:
— Nic, nie trzeba lodzi, nie ma na 

to czasu. Czy pańscy „kolorowi“ nie 
umieją pływać?

Wyraz „kolorowi“ drażni pewne 
uszy, — lecz przypuszczenie, — że 
Senegalczyk może nie umieć pływać 
pokrywa białością dziesięć hebano? 
wych twarzy. Niech im rzucą pienią 
dze do wody dla przekonania się.

— Ja ci pokazać, czy umieć pły? 
wać!

Gdyby chorąży pozwolił im na 
ło, byliby już wszyscy w wodzie z 
sześcią na karku... A jednak chorąży 
nie może powiedzieć, że ma tylko kio 
pot z wyborem, gdyż inny kłopot go 
dręczy: kłopot o swoją od?po?wie? 
dziabność. Jeśli jakiś niezgrabiasz u? 
tonie po głupiemu?... Jeszcze chwilę, 
a kazałby im pokazać sobie książecz? 
ki z uwagą: „umie pływać“. Lecz Bi? 
loxi rozpacza:

— Błagam pana, panie poruczniku, 
proszę się śpieszyć.

.Panie poruczniku“ do tego szcze? 

kacza! Coby na to powiedział Deuca 
lion, gdyby go usłyszał? Lecz słowo 
to przyjemnie łechce słuch chorąże? 
go.

— Czterech ludzi niech się roz? 
bierze!

Sprawa zabiera o tyle więcej cza? 
su, że Biloxi pełen dobrych chęci 
wziął się do pomocy. Wreszcie już 
są gotowi, dają nura.

— Gdzie jest ta twarz?
Biloxi nie wie na pewno. Zniknęli 

tutaj, lecz spostrzegł coś tam. Wska? 
zuje pływakom, ale w taki sposób, 
że wkrótce nie wiedzą już, w jaką stro 
nę mają się kierować. Dają nurka — 
wracają na powierzchnię, zanurzają 
się znowu. Ich poczciwe, czarne twa? 
rze ożywia biel zębów i białek oczu. 
Od czasu do czasu Biloxi pokryjomu 
rzuca spojrzenie w stronę wewnętrz? 
nego basenu. Wydało mu się, że spo? 
strzegł tam cień łodzi sunącej między 
uwiązanemi. Cieszy go nadzieja, a jes 
dnocześnie ściska się serce. Dla nie? 
go kwestja już rozstrzygnięta; ale 
tamci...

Wskazuje jakiś daleki punkt.
— Hop! chłopcy, szukajcie tam; 

coś sią tam poruszyło.
To coś, to może ryba przestraszo? 

na temi nieznanemi wielorybami, a 
może to tylko imaginacja Biloxiego? 
Czas upływa, poszukiwania nie dają 
rezultatu. Legionista rozpacza:

— Biedacy! Utonęl na pewno!
Zakrywa twarz rękami. Nie trze? 

ba, żeby chorąży zauważył jego ra­
dość. Tym razem to pewność; suną? 
cy długi ceń przemknął się wzdłuż 
grobli, oddala się w stronę zatoki. Ci 
przynajmniej są bezpieczni.

Zmiana obrazu; z bulwaru jakaś 
sylwetka zbliża się ku patrolowi. Sa? 
pie jak miech kowalski, woda z niej 
spływa, Biloxi patrzy na nią oczyma 
z tamtego świata, potćm dusi go obu? 
rżenie:

— Kłamca! złodziej! kanalja; o? 
szust!

— Słuchajcieno, wy... — próbuje 
chorąży.

Ale Biloxi jest wściekły.
— Gdy pomyślę, że to dla tej skós 

ry, wędzonego śledzia zginęli moi to? 
warzyszel A wszystko dlatego, żeby 
wyciągnąć z wody tego syna szakala, 
który nie potrafił nawet utonąć...

Jadowicie, gadatliwie, tłumaczy się 
strażnik, że widząc się w niebezpie? 
czeństwie, dobrowolnie wskoczył do 

wody i płynął pod wodą aż do wy* 
brzeża naprzeciwko. Potem obszedł 
basen szukając patrolu. I triumfalnie 
wyciąga z zanadrza spłaszczone jak 
placek kepi...

Biloxi śmieje się:
— Głupcze! cóżeś na tem zyskał, 

to moje.
Myśl, że ten dowód rzeczowy po? 

służy podwójnie, uspakajała chorąźe? 
go. Wyprostowuje się dumnie, wycią? 
ga notatnik, macza w ustach ołówek, 
zadaje nytania:

— Nazwiska tych, co byli z wa» 
mi?

— Nie wiem.
— Co?
— Powiadam, że nie wiem.
— A to dobre! — Charąży, wście» 

kły, krzyczy: — Chcecie we mnie 
wmówić...

— Nic, nic nie chcę. Powiadam, 
co jest, oto wszystko.

— Nie udawajcieno, tylko. Pozna* 
ję was dobrze. Jesteście z jednego 
pułku i należeliście do tego samego 
oddziału. Byliście razem na dworcu.

— Możliwe.
— I nie znacie ich nazwisk?
— Nie pamiętam.
Maleńki chorąży bierze strażnika 

na świadka tak głupiego wykrętu. &
— Wmawiajcie to w kogo innego! 

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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Jak Niemcy niszczyli Pomorze
Jeden z tysiąca przykładów: Dzieje miasta Gniewu

Niemiecki „Drang nach Osten" i chęć owła­
dnięcia jaknajobszemiejszych krain wschod­
nich, tak wrosła w żyły niemieckie, — chęć 
bezkarnego rabunku, tak opanowała ich umy­
sły a chciwość bogacenia się cudzym kosztem, 
cudzą, pracą i dorobkiem, zasmakowała im tak, 
jak tym, którzy czyhają zawsze na cudzą włas­
ność. Nic też dziwnego, że wszystkie gazety 
niemieckie przepełniono są paszkwilami na 
Polskę i Polaków, żo każde posunięcie nasze, 
każda czynność rządu, czy poszczególnego na­
wet starosty, mająca na celu podniesienie do­
brobytu naszej ludności, przedstawiana jest 
zwasze w czarnym kolorze niemieckim.

Zadziwiającym jest tylko brak pomysłowo­
ści u Niemców. Ilekroć Niemcy piszą o Pomo­
rzu i Poznańskiem, stale nazywają je „zrabo- 
wanemi posiadłościami", choć dobrze wiedzą, 
że w to nikt nie wierzy i że każdy przede- 
wszystkem na nich samych wskaże w tym wy­
padku palcem.

Fałszerze historii
Nie sztuką jest coś porwać, lecz sztuką jest 

cudzą własność dobrze ukryć, — mówi przy­
słowie. W myśl też tego przysłowia postępują 
Niemcy, lecz i tu wykazują conajmuiej krótko­
wzroczność. Wystarczy wziąć w rękę pierwszy 
lepszy niemiecki podręcznik, rozpisujący się o 
jakimkolwiek z miast pomorskich, czy też zaj­
rzeć w kroniki miast pomorskich jakiegokol­
wiek miasta na Pomorzu, odrazu rzucają sę w 
oczy, podrobione akta niemieckie, podstępne 
omijanie prawdy, poprostu fałszowanie histo­
rycznej rzeczywistości. Wiadomo bowiem, że 
historycy niemieccy częściej posługiwali się, 
jeżeli chodzi o Polskę, temi metodami, niż 
prawdą historyczną.

Weźmy dla przykładu Gniew.
Jako oficjalny początek powstania Gniewu, 

figurują wszędzie w źródłach niemieckich rok 
1297, t. j. rok, w którym W. Mistrz Meinhard 
von Querfort nadał temu miastu prawa culm- 
skie. Tymczasem w rzeczywistości, akt powyż­
szy wydany 25. z. 1297 r., jest tylko aktem 
określającym przywileje wyłącznie dla koloni­
stów niemieckich, ściąganych w tym czasie 
przez Zakon Krzyżacki do Gniewu i mający na 
celu zachęcenie kolonistów niemieckich do osie­
dlania się w Gniewie. Akt ten, z punktu wi- 
dzena ludności tubylczej, polskiej, może być 
traktowany tylko, jako pierwszy krok niemiec­
ki, dążący do wynarodowienia Polaków, gdyż 
w dalszym swym tekście, wyraźnie zastrzega, 
że wszystkie w nim nadane prawa i przywilej?, 
nie dotyczą byłej ludności pruskiej, ani też 
ludności posługującej się w mowie, językiem 
słowiańskim.

oprócz tego wybudował we wschodniej części 
dziedzińca zamkowego, zamek drugi, dla królo­
wej Marysieńki. Oprócz luksusowego odnowie­
nia zamku pokrzyżackiego, zamek króla Jana 
IH-go był budowany przez specjalnych mi­
strzów, urządzony z szalonym przepychem, oto­
czony najrozmaitszymi krużgankami i t. d. Za­
meczek ten miał być cudem przepychu, archi­
tektury i sztuki.

Po zajęciu Gniewu przez Prusaków w roku 
1772 I ryderyk Wielki Pruski natychmiast ogo­
łocił zamek z przepięknych obić i kosztowności 
i zabytki poprostu wywiózł, do Vaterlandu;

zabrał dosłownie wszystko, co przedstawiało 
jakąkolwiek wartość. Wkrótce pptem oba zam­
ki oddał na koszary pułku im. księcia von Hes­
sen Filipstahl. Fryderyk Wilhelm Drugi do­
kończył dzieła zniszczenia — szczególnie w zam 
ku króla Sobieskiego; wszelkie ozdoby ze­
wnętrzne zniszczył i oba zamki przebudował 
na śpichize zbożowe. Okna weneckie powyj­
mowano, sklepienia i podłogi pozrywano; co 
tylko było cenniejszego wywieziono W ten 
sposób Niemcy usiłowali zatrzeć i zniszczyć 
wszelkie ślady kultury polskości. Z zamku 
króla Jana IH-go zrobiono wresecie więzienie.

Antypolska propaganda urzędów gdańskich

Na zdjęciu haszem widzimy program wycieczki, urządzonej na pogranicze polskie przez 
Urząd Wykształcenia Politycznego StudentówNiemieckich Politechniki Gdańskiej.. Na okla 
dce tego programu widać mapkę Wolnego M. Gdańska oraz sąsiednich zidm polskich, na 

których widnieje napis: „Zur Zeit — Poleh' (chwilowo Polska)..

Te metody rabunku cudzej własności obciążają 
dziedzicznie całą politykę niemiecką. Jaskrawe 
W swej grozie przykłady mieliśmy w ostatniej 
wojnie europejskej, gdzie Niemcy z terenów 
okupowanych przez siebie wywozili do Vater- 
landu wszystko, ookolwiek się dało.

Aby tylko zniszczyć 
ślady polskości

Wymownym jest jeszcze jeden przyczynek. 
Bractwo Kurkowe w Gniewie zostało założone 
w roku 1500 za panowania króla Jana Olbrach­
ta. Dokumenty z tego okresu za czasów zabo­
ru niemieckiego gdzieś się ulotniły, pozosta­
wiono po sobie protokół, mówiący o założeniu 
niemieckiego „Schut<zenvereinu", w którym na­
turalnie ani jednem słowem nie wspomina się 
czasów przeszłych, lecz przeciwnie, w proto­
kóle tym jest zaznaczone, że pewna, nazwiska­
mi ściśle określona grupa Niemców (niedawno 
do Gniewu przybyłych), postanowiła stworzyć 
niemiecki związek strzelecki i t. d.

O sposobach zacierania polskości nietylko 
na całem Pomorzu, lecz i samym Gniewie mo- 
znaby pisać całe tomy, przykładów wyliczać 
tysiące. Przytoczyliśmy na tern miejscu zale­
dwie kilka bardziej charakterystycznych a do­
tyczących prastaro polskiego grodu Gniewu. — 
Mimo przecież tych usilnych „starań i wysił­
ków" niemieckich, zwiedzając dziś Pomorze, na 
każdym kroku spotyka się żywe przykłady da­
wnej polskości, które przetrwały okres niszcze­
nia i grabieży, gdyż zniszczyć ich Niemcy po­
prostu nie mogli.

Nie też dziwnego, że Niemców ogarnia pa­
sja i doprowadza ich do wściekłości fakt nad­
zwyczajnej żywotności Polaków, szczególnie na 
terenach przez nich jeszcze obecnie, czy też 
ongiś zajętych. Widzą bowiem, że wszystkie 
ich wybiegi i kłamstwa nie odnoszą żadnego 
skutku, że burzone i niszczone przez nich wszel­
kie zabytki polskości, zniszczyć się jednak nie 
dały i że mimo przekręcania faktów, żadna 
siła nie zdoła wyrwać z piersi Pomorzan uczuć 
miłości Polski i całego narodu i że właśnie ta 
miłość Polski, to ciągłe buntowanie się przeciw­
ko byłemu najeźdźcy niemieckiemu, jest naj­
dobitniejszym dowodem i świadectwem dla ca­
łego świata, że tu na Pomorzu zawsze byliśmy 
gospodarzami na własnej ziemi jedynie praw­
nymi jej dziedzicami, a ci, którzy ją nam wyr­
wali z rąk i podstępem złupili, musieli ją opu­
ścić po wojnie europejskiej i to już na zawsze 
Ich dzisiejsze wyrzekania i odwetowe zamysh 
rozbiją się ostatecznie o zahartowaną w walec 
zaborzą ludność pomorską.

AH Sambora 1204 r.
Aktu z dnia 30. 9. 1204 roku, podpisanego 

przez Sambora, pierwszego księcia na Gdańska 
i Pomorzu, nadającego ziemię pod Kościół ka­
tolicki i fundującego tenże w Gniewie, Niemcy 
nietylko nie biorą pod uwagę, lecz namiętnie 
zwalczają, twierdząc bez żadnych podstaw, źe 
jest on sfałszowany, że do czasif przybyc’41 
Krzyżaków, żadnego miasta, ani też książęcego 
pałacu w Gniewie nie było, mimo, że akt księ­
cia Sambora, wyraźnie mówi o pałacu jego, 
którego w pobliżu włulnic wybudował on Ko­
ściół katolicki i mimo, że miejsce .wyznaczone 
w nim pod kościół, najdokładniej zgadza się 
z dzisiejszem jego położeniem.

Aby tylko twierdzeniu swemu nadać jakie­
kolwiek pozory prawdy, Niemcy upierają się 
dalej, że wogóle przed przyjściem Krzyżaków, 
żadnego miasta Gniewu nie było, lecz że istnia­
ła tylko ziemia gniewska i źe nazwa Gniew 
wogóle nie istniała. Śmiesznie wyglądają te ich 
twierdzenia, gdy sarni piszą, że w rok po zaję­
ciu przez Krzyżaków ziemi gniewskiej, t. j. w 
roku lfJ83, Gniew został uznany jako siedziba 
komtura krzyżackiego.

Akt księcia Sambora był dobrze zabezpie­
czony; zniszczyć, ukraść, ani też wywieźć go 
do Berlina czy Gdańska się nie udało, więc po­
został Niemcom jedyny sposób zaprzeczenia 
jego prawdziwości, pomimo najoczywistszych 
faktów.

Nie koniec na tern. W sali magistratu gniew­
skiego znajdują się wypisane na pergamino­
wym papierze „Jus Moewensc plebiscitum 
1558 r.“, nadane miastu przez króla Zygmunta 
Hl-go Wazę, lecz przywileje te napisane były 
w języku łacińskim, a obecnie wiszą napisane 
w języku niemieckim. Gdzie się. podziały przy­
wileje w tekście łacińskim, nie wiadomo.

Historia zamku króla 
t Jana III.

Król Jan III Sobieski, były starosta gniew ‘

Zdziałaliśmy wiele »żegludze morsKiej
Rozwój „Żeglugi Polskiej“

AA związku z zapowiedzianą reorganizacją 
przedsiębiorstw żeglugowych, dyr. „Żeglugi 
Polskiej" p. J. Ruminel udzielił nam następu­
jących wyjaśnień:

„Rozpoczęliśmy pracę z 5 okrętami towa- 
rowemi. Obecnie flota „Żeglugi" składa się z 
17 statków różnego przeznaczenia.

Powstał}’- warsztaty i składy inwentarzowe, 
które odegrały znaczną rolę nietylko w rozwoju 
„Żeglugi", lecz i we wprowadzeniu do Gdyni 
wyrobów polskich. Pod wpływem naszej żeglu­
gi przybrzeżnej ożywiło się wybrzeże. Nasze 
statki nieregularne pokazywały banderę polską 
w wielu morzach świata, nawet po drugiej 
stronie oceanu. W ostatnim roku przed kry­
zysom i pierwśzym roku, w którym „Żegluga

Polska" operowała jedną ilością statków — 
wykazała ona pokaźny czysty zysk, rokujący 
nadzieję, źe w warunkach normalnych „Żeglu­
ga Polska" może zainteresować i kapitał pry­
watny.

„Żegluga" znacznie się przyczyniła do skie­
rowania szeregu towarów do naszych portów, 
czego bez własnej narodowej floty nie mogli­
byśmy osiągnąć. Nasz skromny statek „Gdy­
nia" był szkołą prowadzenia statków pasażer­
skich i utorował drogę wycieczkom, urządza­
nym obecnie przez P. T. T. O.

„Żegluga Polska" zainicjowała linje regú­
lame na Bałtyku i na Rotterdam, wykazujące 
żywotność i rokujące nadzieje na przyszłość. 
Nie będę mówił o zasięgu naszych stosunków

Na inspekcji starostw i zwiedzaniu 
osad

Wiceminister Niakoniecznthoff w towarzystwie Woiewodu 
Pomorskiego

P. wiceminister spraw wewnętrznych Nakoś 
niecznikoffaKlukowski w towarzystwie p. Wo» 
jewody Pomorskiego Kirtiklisa i p. dyrektora 
departamentu Kaweckiego odbył inspekcję sta? 
rostw powiatowych w Sępólnie, Chojnicach, 
Kościerzynie, Kartuzach i Wejherowie. W 
Gdyni zwiedził p. wiceminister port handlowy 
w godzinach zaś wieczornych udał sic w po? 
dróż powrotna, do Warszawy.

W poniedziałek i wtorek lustrował p. \Vo» 
jewoda w dalszym ciągu gospodarstwa osadni* 
czc w powiatach tczewskim i starogardzkim, a
mianowicie powstało z parcelaji rządowej osa» 
dy w Milobądzu, Rokitkach, Gniszewie i Sub? 

«ki, odnowił i niszczony zamek pokrzyźacki : I kowach, Wielgłowach z parcelacji Paifetw..

Banku Rolnego, osady rentowe i anulacyjne w 
Turzy i Dalwinie oraz z parcelaji rządowej w 
powiecie starogardzkim w‘ Szpęgawsku, Roko? 
czynie, Zielonej Górze, Czarnymlesie, z par? 
celacji prywatnej w Klonówce, z parcelacji 
Państwowego Banku Rolnego w Swarożynie 
oraz osady rentowe i anulacyjne w Suminie.

W czasie objazdu odwiedził pan Wojewo? 
da ks. senatora Schulza w Subkowach, prezesa 
PTR Skarżyńskiego w Radostowie i wiccpre? 
zesa PTR Rudowskiego w Klonówce.

U. Wojewodzie towarzyszył pp. prezes 
Okręgowego Urzędu Ziemskiego inż. Strze* 
szewski, i dyr. Państwowego Banku Rolnego p. 
Zaó.

zagranicą i o tern zaufaniu, jakie „Żegluga Pol­
ska" uzyskała wszędzie tam, dokąd docierała 
jej bandera. Więc i tu dorobek jej jest znacz­
ny. Należy nadmienić, ze specjalnym nacis­
kiem, źe liczna i różnorodna klijentela przed 
siębiorstwa była zawsze z obsługi przez „Że­
glugę Polską" zadowolona.

„Żegluga była szkolą personelu, krzewi 
cielką tradycji oraz źródłem doświadczenia, z 
którego korzystały wszystkie inne przedsię­
biorstwa polskiej żeglugi „Żegluga Polska" roz­
winęła Polską Agencję Morską, która się stała 
największym maklerem nietylko w Gdyni, lecz 
i w Gdańsku.

Z tego widać, że nie zważając na trudne wa­
runki, pracę w kraju na żeglugę nie nastawio­
nym, zdziałano dużo.

Nie wszystkie zamierzenia zostały zreali­
zowane, z tych lub innych przyczyn, lecz myśli 
o różnych projektach pozostaną, i — mam na­
dzieję, — zostaną zrealizowane w przyszłości 
przy bardziej odpowiedniej konjunkturze. więc 
wydaje mi się, że możemy być zadowoleni z 
wykonanej przez nas pracy.

Przedstawić efe L*gi Czerw«»" 
mich Krzużu w Warszawie 
W dniach najbliższych przybywają do 

Warszawy sekretarz generalny Ligi Czerwo« 
nych Krzyży w Paryżu p. Svift, oraz, radca 
techniczny Ligi dr. Sand, wybitny działacz spe 
łeczny i autor znakomitych dzieł z zakresu 
medycyny społecznej i higjeny pracy. Przed­
stawiciele Ligi Czerwonych Krzyży przybyć 
wają do Warszawy, celem zapoznania a 
działalnością Polskiego Czerwonego Krayla. 
zwłaszcza w zakresie poonacy be>rct>Mmym i 
oiUrem kłąak żywiołowy cłu
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W rocznice kitwu pod Kaniowem
Z naszych bojów o niepodległość

Wiosna 1918 roku nie przyniosła Polsce 
radości. Skrępowany więzami okupacji 
austro-niemieckiej, na wszystkich już iron­
iach walczący przeciwko państwom cen­
tralnym, naród polski wsłuchiwał się w 
wieści, idące od wschodu, z białorusk eh 
kniei i ukraińskich rozłogów, gdzie orga­
nizowały się polskie korpusy. Wieści szły 
jednak niepomyślne.

Nie wszędzie akcja kapitulacyjna kor­
pusów wschodnich miała przebieg upoka­
rzający. Dnia 11 maja 1918 r. garść żoł­
nierza polskiego, t. zw. II korpus, którego 
duszą była Druga Brygada Le.gjonów, sto­
czyła pod Kaniowem rozpaczliwy bój w 
obronie swego istnienia. W ciągu cało­
dziennych walk z dwukrotnie przeważają­
cym liczebnie oddziałem niemieckim, żoł­
nierz polski potrafił utrzymać się w p er- 
ścieniu obronnym naokoło wsi Jemczyska, 
zadając straszliwe ilościowo straty nie­
przyjacielowi. Dopiero gdy zabrakło amu­
nicji, gdy nie było czem strzelać, dowódz­
two II korpusu podp sało kapitulację, zdo­
bywając sobie honorowe warunki.

Kierunek polityczny, formującemu się na 
Ukrainie II korpusowi, nadawał z początku 
Komitet Wykonawczy wojskowych Pola­
ków frontu rumuńskiego, złożony z jedno­
stek, świadomych położenia politycznego i 
wskutek tego — dążących do stworzenia 
na fnoncie rumuńskim armji polskiej. W 
marcu 1918 r. wysiłki polityczne Komitetu 
zostały uwieńczone powodzeniem. M»sje 
koalicyjne przy froncie rumuńskim ogłosi­
ły wspólną deklarację, w której uznawały 
konieczność odbudowy państwa polskiego, 
jako jeden z celów wojny. Jednocześni 
ukazywał się na widowni nowy czynnik, 
który pozwalał Komitetowi żywić nadzie­
ję, że skończy się wreszcie okres martwo­
ty w dziedzinie organizacyjno-wojskowej, 
będący wynikiem niedołęstwa dowodzących 
korpusem generałów rosyjskich, Polaków 
tylko z nazwisk, lub z interesu.

Czynnikiem tym była Druga Brygada 
Legjonów,

Przebiwszy się 15 lutego pod Rarańczą 
przez front austrjacki, formacja ta zamie­
rzała pomaszerować na północ, ku Bobru- 
iskowi, celem połączenia się I korpusem. 
Plan ten został uniemoźliwony wskutek 
przerwy w rokowań”ach brzeskich i posu­
wania się armij austro-niemieck’ch wgłąb 
Ukrainy. Draga Brygada, której drogę w 
zamęcie rewolucyjnym torują emisariusze 
Polskiej Organizacji Wojskowej, z nieod­
żałowanym Tadeuszem Hołówką na traj- 
niebezp'eczmejszych kierunkach, zwraca 
się na południe i w początkach marca łą­
czy się w Sorokach nad Dniestrem z II 
korpusem. Generałowie rosyjscy porzuca­
ją swe stanowiska, a dowódcą korpusu zo- 
staje gen. Haller, dotychczasowy dowódca 
II Brygady. Pokój odrębny, zawarty w 
tym czasie przez Rumunję z państwami 
centralnemi, zmusza oddziały polskie do 
opuszczenia terytorjów rumuńsk”ch. Znaj­
dują one z łatwością swój nowy kierunek, 
wytycza go im bowiem śm”ała myśl polhy- 
czna Komitetu Wykonawczego i emisarju- 
szów P. O. W, Prowadzi on na wschód, w 
celu wydobycia się poza obszar zasiągu 
okupacji ńiemiecko-austrjackiej, aby na 

3 ma|o w 8 pułhu artylerii ciężkiej Zawody sportowe
8 pułk artylerji ciężkiej w rocznicę 3?gt>

Maja poza wzięciem udziału w uroczystościach
wojskowych, zorganizował na terenie pułku 
zawody sportowe.

Początek zawodów i gier, objętych b. ob? 
szernym programem poprzedziło rozdanie P. 
O. S. w liczbie 79 oficerom i szeregowym. — 
Rozdanie oznak dokonał osobiście dowódca S 
PAC pan. ppulk. dypl. Łunkiewicz, który w 
krótkich, a zachęcających słowach podkreślił 
konieczność uprawiania sportu ze względu na 
jego znaczenie.

Po przemówieniu dowódcy pułku i rozda? 
niu oznak rozpoczęły się gry i zawody, któ? 
rym przyglądały się licznie zebrane rodziny 
oficerów i podoficerów’ pułku. Najwięcej emo? 
cji jednak dostarczył wyścig w biegu na 2 kin., 
z którego zwycięsko wyszed. rekr. Szarmach z 
7 baterji. Dużo zainteresowania i serca wy? 
kazali współzawodniczący rekruci, a zwłaszcza 
ci z nich, którzy pierwszy raz widzieli i brali 

zrewolucjonizowanych przestrzeniach Ro­
sji południowej stworzyć zdolną do walki 
z Niemcami armję polską. Korpus, prowa­
dzony przez dzielnego osobiście gen. Hal­
lera, który przyjmuje wskazówki politycz­
ne Komitetu i działaczów P. O. W., posu­
wa się naprzód śmiało i radośnie, hartu­
jąc w tym marszu w poprzek Ukrainy swą 
wolę wytrwania.

Zdawało się, że dowództwo korpusu ze­
spoliło się z kierującemi jego krokami czyn­
nikami poliiycznemi w jednolity, jedną 
owiany myślą organizm. Ulegając popu­
larności gen. Hallera, Komitet Wykonaw­
czy rozwiązuje się. I oto w doskonale 
¿harmonizowanej napozór całości zaczyna­
ją rozlegać się zgrzyty. Korpus, doszedł­
szy w połowie kwietnia 1918 r do Kanio­
wa, zatrzymuje się w pobliżu przepraw na 
Dnieprze. Gen. Haller, pozbawiony czyn­
nika inspirującego, zatraca swą limę kie­
runkową, Zwycięża go wrodzona miękkość 
charakteru i lojalizm w stosunku do wła­
dzy. Podaje się dyrektywom Rady Regen-

Deklaracja Ideowa Lcdlonn Flloduch 
wszpsikic sity powierza służbie państwa

Podslawowe zasady ideologji Legjonu 
Młodych ujęte zostały w szeregu punktów, 
z których podajemy poniższe w streszcze­
niu:

Młode pokolen’e polskie, zgrupowane w 
Legjonie Młodych — Związku Pracy dla 
Państwa, uważa się za następcę i spadko­
biercę idei pokolenia niepodległościowego, 
¡które pod wodzą Marszałka Polski Józefa 
Piłsudskiego wywalczyło niepodległość i 
odbudowało państwowość Polski. Komen­
dant Józef Piłsudski, symbol zdrowego 
czynu żołnierskiego i ofiarnej pracy dla 
Państwa, jest naszym Wodzem ideowym.

Naród, zorganizowany na zasadzie 
hierarchji i dyscypliny, oddaje wszystkie 
swoje siły Państwu.

Państwo buduje się pracą, a bioni 

lUdbrzef, AGENTURA W TORUHIU- Tel. 75,
Regularna komfortowa bezpośrednia i codzienna komu­

nikacja towarowo - pasażerska
Toruń - Warszawa i Toruń - Gdańsk - Gdynia 

Przewóz pasażerów i wycieczek zbiorowych.
Przewóz towarów do 50% taniej niż koleją. 3680
Przy przejazdach udzielane są zniżki: dla 
p.p. studentów i młodzieży szkolnej 20% dla
p.p. Urzędników państwowych i komunalnych
20% dla p.p. Wojskowych 40% dla p.p. Inwa­

lidów wojennych 50%.
Dla wycieczek zbiorowych dalekoidące zniżki. 

Parostatki odchodzą do Warszawy codzień o 4 i 15-ej.
„ „ do Gdańska „ o godz. 7 rano.

Najzzybsiy I najtańszy transport towarów do Gdańska i Gdyni.

udział w tego rodzaju grach i zawodach.
Najbardziej uroczystym momentem był ino? 

ment rozdania nagród zwycięzcom. Rozdania 
nagród dokonał osobiście dowódca pułku. — 
Nagród była b. dużo, tak, że wszyscy zwycięz? 
cy byli niemi obdarzeni. Wśród nagród moź? 
na było widzieć portmonetki, papierośnice, 
pasty do butów, papierosy, a też i porcje kieł? 
basy — wszystkie, jednakowo b. pożądane i 
skwapliwie odbierane przez zwycięzców.

Poza zawodami indywidualnemi były też 
zbiorowe, w których spółzawodniczyły między 
sobą poszczególne pododdziały pułku. Zwy? 
eięzcami wyszły: 4 baterja w przeciąganiu li? 
ny i 7 baterja w grze w koszykówkę.

W grach w szczypiorniaka i w siatkówce 
do ostatecznej rozgrywki nie doszło z powodu 
spóźnionej pory. *

Oprócz zawodów wewnątrz pułku, niektó? 
rży szeregowi pułku (wytrawniejsi sportsmeni) 
wzięli udział te«o dnia w zawodach na boisku 

cyjnej i. posłuszny jej rozkazowi, zatrzy­
muje korpus, dopuszczając do otoczenia go 
przez Niemców. Tak pięknie rozpoczętą w 
dniu Rarańczy drogę do sławy i wielkości, 
łamie gen, Haller niekonsekwencją, okaza­
ną podczas postoju w Kaniowie. Dnia 11 
maja, w czasie bitwy, dowódca korpusu 
ratuje swój honor żołnierski osobistóm 
udziałem w boju i przykładami wielkiego 
męstwa. Ale honoru wodza uratować już 
nie potrafił. Przechodząc z II Brygadą w 
lutym okopy austrjackie pod Rarańczą, 
mógł stać s’ę wodzem armji polkiej, wal­
czącej przeciwko N emcom i Auslrji.

Mimo wszystko duch II Brygady i dzia­
łalności emisarjuszy Polskiej Organizacji 
Wojskowej zapewniły II korpusowi zejście 
z widowni dziejowej z honorem. Co więcej 
— zapewniły mu dalszą przyszłość w sze­
regach innych formacyj polskich na Wscho­
dzie. Był to jedyny z pośród trzech pol­
skich korpusów, w szeregach którego żyła 
i promieniowała naprawdę idea niepodle­
głości.

krwią. Człowiek pracy i żołnierz są ei.tą 
Narodu, krew i trud — największą święto­
ścią narodową, Praca stanowi pierwszy 
obowiązek obywatela Rzeczypospolitej i 
ona jest jedynym tytułem do korzystania 
z usług społecznych.

Widząc w warstwach pracujących spo­
łeczeństwa jedyny czynnik państwowo- 
twórczy, uważamy za konieczność dziejo­
wą zespolenie polskiej myśli państwowej z 
polskim światem pracy.

Zadaniem współczesnego pokolenia jest 
oparcie przyszłości Państwa Polskiego na 
fundamencie mocnym i trwałym, przez oprą 
cowanie i wprowadzenie w życie programu 
przebudowy gospodarczej, społecznej i po­
litycznej. Podstawą przyszłego planu gos­
podarczego winno być dążenie do osiągnię- 

miejskim, urządzonych staraniem Państwowe? 
go Urzędu PW i WE, zdobywając w biegu na 
3 kim. czwarte miejsce, kan. Jędraszek Maksy.? 
miljan z 7 baterji, w biegu na 1500 metrów dru? 
gie miejsce kan. Dajlit z 1 bat. oraz w biegu 
kolarzy trasa 20 kim. ósme miejsce kan. Nowa? 
kowski z plutonu łączności.

Ogólna ilość zawodników w biegu na 3000 
i 1500 metrów było około 50 w biegu kolarzy 
20. —

Dnia 7 bm. odbyły się rozgrywki w grach 
w siatkówkę i szczypiorniaka. Zwycięzcami 
wyszli: 2 baterja w szczypiorniaku i plut łącz? 
ności pułku w siatkówce, zdobywając pierw? 
sze miejsca przed innymi pododdziałami pułku.

I tak się Zakończyło święto 3?go Maja w 
8 pułku artylcrji ciężkiej, pobudzając uczestni? 
ków zawodów i gier jak również i widzów do 
dalszej pracy nad sobą w dziedzinie wyrobie? 
nia fizycznego.

Przysposobienie woj­
skowe w. Kościerzynie

\V Kościerzynie odbyło się zebranie od* 
działowych prezesów Z. S., na które przybyło 
z powiatu 20 prezesów. Po zagajeniu zebrania 
przez powiatowego prezesa ob. Drawskiego, 
dyr. ob. Różański wygłosił referat na temat 
przysposobienia rolniczego. Po referacie ob. 
Różańskiego pow. komendat Z. S. zobrazował 
rozwój Z. S. w powiecie, z którego wynika, 
że w powiecie zorganizowane są 20 oddziały 
Z. S., z których czynne są 15, nieczynne 5.

W dn. 8 bm. powiatowy komendant przysp. 
wojsk, por. Sulatycki przeprowadził większe 
ćwiczenia połowę, w których uczestniczyły 
następujące organizacje PW: 1) Związek Strzc? 
lecki, 2) Powst. i Wojacy OK VIII, *3) Hufce 
szkolne oraz 4) Kolejowe PW. Tematem ćwi? 
czeń był 25 kim. marsz ubezpieczony, natar? 
cie oraz ćwiczenia patrolu zwiadowczego.

cSa jak największej samodzielności gospo­
darczej w stosunku do zagranicy.

N.owy ustrój gospodarczy oprzeć się 
¡musi na kontroli Państwa nad produkcją, 
oraz na przymusowych związkach zawodo­
wych.

Równolegle z przebudową gospodarczą 
musi iść przekształcenie psychiki społe­
czeństwa w myśl nowej etyki pracy.

Pielęgnując w życiu państwowem idea­
ły współżycia współpracy, tępimy posie­
wy nienawiści, jako zatruwające i rozstra- 
jające życie zbiorowe.

Polska naprawić musi błąd przeszłości 
i uczynić z Bałtyku sprawę polskiego mo­
rza a z rozbudowy marynarki handlowej 
i wojennej — nakaz polskiej racji stanu.

Wyznając zasadę wolności sumienia w 
tworzeniu nowego typu obywatela polskie­
go uznajemy wielką wartość etyczną czyn­
nika religijnego i dlatego; ze czcią odno­
simy się do religji, jako źródła idealnych 
pierwiastków ludzkości.

W życiu pufolicznem obowiązuje odpo­
wiedzialność za nakreślone i postawione 
zamierzenia. Przestrzegana być musi zasa­
da dotrzymywania słowa, mus wprowadze­
nie w czyn przyjętego na się zobowiązania. 
Honor osobisty li zbiorowy wiążemy z ho­
norem pracy.

Swięio lioroiiHi kadetów
• we Lwowie

Komenda Korpusu Kadetów Nr. 1 we Lwo< 
wie zawiadamia wszystkich Absolwentów Kor* 
pusu Kadetów, że w czasie tegorocznego Swię? 
ta Szkoły tj. w dniu 28 i 29 maja br. odbędzie 
się: ogólny zjazd absolwentów Korpusu Ka? 
detów Nr. 1 oraz absolwentów z 1922 r. z oka? 
zji dziesięciolecia ukończenia szkoły. ,

„Kieszonkowa encyklopedia 
popularna“

W niedługim czasie ukaże się dzieło w 2 
tomach (formatu kieszonkowego 12X15 cm.): 
pt. „Kieszonkowa Encyklopedia Popularna", 
która opracowana przez grono iiajwybitruej- 
szych fachowców na przeszło 2000 str. druku 
(petitem) obejmie rzeczowo w porządku dzia- 
łowo-alfabetycznym całokształt wszystkich po­
trzebnych praktycznie w życiu wiadomości i 
informacyj, uwzględniając wymagania najszer­
szych warstw społecznych (zwłaszcza: życie 
gospodarcze kraju — dziedziny najnowszych 
,-dobyczy człowieka — krótkie poglądowe lek­
cje języków obcych itp.)

W tem popularnem dzáele znajdzie się d!a 
każdego czy laika czy uczonego — szereg nie­
zbędnych w praktycznem życiu wiadomości, 
— będzie to pewnego rodzaju nieodzownym 
dla każdego człowieka vademécum teoretycz­
ne i praktyczne.

Ze względu na niską cenę (w prenumeracie 
i przedpłacie 16 zł. na spłaty. Cena księgar­
ska, po zamknięciu prenumeraty będzie o wie­
le wyższa!) każdy będzie mógł i powinien dzie­
ło to nabyć. — Redakcja: Kraków, Józefitów 
10.
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Zycie gospodarcze
Nasza pożycia na światowym rynku
Nie poirzebuiemy ucickaC sic do ograniczeń dewizowych

Od czasu do czasu obiegają poglosk o 
rzekomej groźbie wprowadzenia u was 
ograniczeń w handlu dewizami zagranicz- 
nemi. Pogłoski te rozsiewają zawodowi de- 
fetyści i panikarze, którzy we wszystkiem 
widzą zło i wszystkiego się boją. Defcty- 
ści obawiają się, że swobodny handel za- 
grairicznemi walutami w Polsce może do­
prowadzić do szybkiego odpływu tych wa­
lorów i stale prorokują, że Bankowi Pol­
skiemu zabraknie deyviz na pokrywanie 
naszych należności zagranicą. Dziwi ich to, 
że w tylu krajach zagranicznych wprowa­
dzono te ograniczenia, a w Polsce stale 
utrzymuje się swobodę w tej dziedzinie 
obrotu. Wobec tego, że państwa te bron ły 
się przed zupełnem bankructwem ograni­
czeniami dewizowemi, wyobrażają oni so­
bie, że i Polska musi z konieczności „już 
w najbliższym czasie" wejść również na tę 
drogę. Jest jeszcze inna grupa, która z za­
dowoleniem powitałaby wprowadzenie 
ograniczeń w handlu dewizowym. To gru­
pa specjalistów-spekulantów, którzy w 
powstaniu potajemnej czarnej giełdy, jaka 
tworzy się w każdym kraju po wprowadae- 

f niu ograniczeń dewizowych, widzą żer dla 
swej intratnej dz ałalności.

Utrzymanie przez Polskę wolnego han­
dlu dewizami wskazuje na siłę odporu na­
szego organizmu gospodarczego przeciw na­
ciskowi kryzysu, jaki płynie zzewnątrz. 
Ucieczka do ograniczeń dewizowych dowo­
dzi zawsze najżywszego nasilenia krachu 
gospodarki danego kraju. Fazy kryzysu 
bowiem, ogólnie biorąc, we wszystkich kra­
jach są jednakowe i jednakowo się przeja­
wiają. Najpierw poddają się naciskowi złej 
konjunktury najsłabsze finansowe gałęzie 
gospodarcze.

Poza rolnictwem i handlem najdłużej 
przetrzymywał kryzys przemysł, jako zaso­
bniejszy finansowo. Wreszcie i ta gałęź 
gospodarki popadła w ciężkie trudności. 
Natomiast bankowość polska, aczkolwiek 
odczuwa silny nacisk kryzysu, wychodzi 
dotychczas zwycięsko z tych trudności. 
Dzieje się to dzięki niezmiernie ostrożnej 
polityce bankowej, głównie zaś dzięki zgro­
madzeniu znacznych rezerw w gotówce, 
czyli t, zw. pogotowia kasowego.

Na rozwój przebiegu kryzysu gospodar­
czego wpływa w dużym stopniu polityka 
finansowa rządu. Zdecydowane stanowisko 
rządu polskiego w sprawie utrzymywania 
równowagi budżetowej wzmocniło pozycję 
polskiego systemu finansowo-walutowego, 
a temsamem pozycję naszej bankowości. 

? Polska, w przeciwieństwie do krajów za­
chodnich, usiłuje pokonać trudności f:nan-

Kronika gospodarcza
— Gdynia — Hiszpanja. W najbliższym 

czasie Gdynia zyska nowe połączenie bezpo» 
średnie z portami Hiszpanji oraz Italji. Statki 
kursujące na nowej linji będą dochodzić do 
3.000 ton pojemności i mają posiadać urządzę» 
nia chłodnicze. Nowa linja będzie miała szcze» 
gólnie doniosłe znaczenie dla wywozu z Pol» 
ski jaj, masła i innych produktów hodowla» 
nych.

— Wywóz zbóż z Polski w kwietniu r. b. 
pomimo dość znacznego zwiększenia eksportu 
pszenicy, zmniejszył się w ogólnej sumie w 
porównaniu z marcem. Ogółem wywieziono 
w kwietniu zboża 33.691 ton, wartości 7,6 miljn. 
złotych, z czego na pszenicę przypada 15.900 
ton, żyto — 8.096 ton, jęczmień — 9.306 ton 
i owies — 389 ton. W ciągu pierwszych 9 mie# 
sięcy bieżącego roku rolniczego, to jest od 
sierpnia r. ub. do kwietnia rb. wywieziono z 
Polski: pszenicy — 57.176 ton, żyta — 91.786 
ton, jęczmienia — 136.439 ton, owsa 1.638 ton, 
mąki pszennej i żytniej — 27.807 ton.

— Centralny związek przemysłu. Dnia 18 
bm. odbędzie się założycielskie walne zgroma* 
dzenie członków nowego Centralnego Związku 
Przemysłu Polskiego, w skład którego wejdą 
wszystkie organizacje zrzeszone obecnie w 
dwóch centralach, a mianowicie w Centralnym 
Związku Polskiego Przemyślu, Handul, Górni» 
ctwa i Finansów', oraz w Naczelnej Organiza» 
cji Przemysłu i Rolnictwa Zachodniej Polski. 
Zebranie zatwierdzi statut i regulamin nowej 
jrnanizacji, oraz dokona wyboru władiz^ 

sowo-gospodarcze w drodze rozszerzenia 
stosunków gospodarczych z zagranicą. Z 
tego też względu rząd nie wprowadził na­
wet przejściowo żadnych ograniczeń deww 
zowych, utrzymując w dalszym ciągu swo­
bodę w tej dziedzinie handlu. Mimo to 
zapasy kruszcowo-walutowe naszego Ban­
ku emisyjnego nie zmniejszyły się. Ograni­
czenia handlu dewizami zagranicznemi po­
zornie są środkiem ratującym gospodarczo 
kraj. Najlepszym dowodem, że tak n‘.e jest, 
że ograniczenia te raczej potęgują niedo­
magania gospodarcze, jest obecna sytua­
cja w Niemczech. Mimo wprowadzonych 
tam ograniczeń dewizowych, mimo aktyw­
nego salda niemieckiego bilansu handlowe­
go, zapasy kruszcowo-dewizowe Banku 
Rzeszy zmniejszyły się w ciągu ostatniego 
kwartału o 12%.

Polska przez niewprowadzenie ogr.ini-

Ulgi w spłacie zaległości podaniowych
Płainicy-rolnicg, Ifiórzg korzgsialą z ulg

Nie wszyscy dokładnie orjentują się je­
szcze, jakie ulgi w spłacie zaległości poda­
tkowych uzyskali rolnicy. Poniżej poda- 
jemy szczegółowe dane w tej sprawie.

Przyznane rolnikom ulgi w spłacie za­
ległości podatkowych umożliwiają im spła­
cenie na warunkach bardzo dogodnych i 
korzystnych zaległości w podatkach: grun­
towym, dochodowym, majątkowym i spad­
kowym. Ulgi, te dotyczą zaległości pow­
stałych przed 1. 10. 1931 r. Należności 
powstałe po tym terminie są uważane za 
bieżące i muszą być bezwzględnie w ter-

Na drodze do zjednoczenia 
organizacji i zrzeszeń rolniczych

Na skutek zgłaszanych z wielu stron 
kraju życzeń podjęcia akcji, zmierzającej 
do unifikacji organizacji i zrzeszeń rolni- 
zych, odbyła się w ministerstw e rolnictwa, 
w której wzięli udział najwybitniejsi przed­
stawiciele rolnictwa, delegowani w tym ce­
lu przez zrzeszenia rolnicze wszystkich 
dzielnic. Konferencja, w której przewodni­
czył p, wiceminister Karwacki wykazała 
zupełną jednolitość poglądów co do akcj , 
jakiej zorganizowane społeczeństwo rolni­
cze oczekuje od rządu jako zakończene 
wszczętego przed kilku już laty realizowa­
nia unifikacji stowarzyszeń dziełających na 
wsi. Wskutek 1’cznych trudności, jakie 
głównie z powodu finansowych, przeżywa­
ją dobrowolne zrzeszeń'a rolnicze, ’sinie­
je konieczność powołania dc życia izb rol­
niczych, na tych terenach, gdzie dotąd one 
r. e istnieją, opartych na powiatowych sa­
morządach terytorjalnych i okręgowych 
dobrowolnych zrzeszeniach rolniczych, 
które na terenie powiatu winny spełniać

Trzeba troskliwie obchodzić się 
z trzoda

Wuidzie io na korzyść producentów
Dyrekcja Pomorskiego Towarzystwa Rolni­

czego donosi nam, że na posiedzeniu Rady za­
rządzającej Polskiego Związku Bekonowego 
podniesiono kwcstję niekorzystnego wpływu 
na ceny uzyskakiwane na nasz bekon — z po­
wodu niewłaściwego obchodzenia się z zwie­
rzętami przy spędach świń i transporcie.

Znaczny procent świń ulega w drodze do 
bekoniarni okaleczeniom, uderzeniom i innym 
urazom, powodującym lokalne przekrwienia 
mięsa. Należy w własnym interesie producen­
tów kłaść jaknajwiększy nacisk na koniecz­
ność ludzkiego obchodzenia się z trzodą chlew­
ną, gdyż w niektórych transportach stwierdzo­
no ca 80 procent świń okaleczonych. Niewąt­
pliwie na ten niczadawalniający stan rzeczy 
wpływa poza ostrem obchodzeniem się ze zwie­
rzętami również i to, że świnie spędzone z róż­
nych ośrodków umieszczone w jednym wago- 

czeń dewizowych osiągnęła dużą korzyść, 
choćby przez wykazanie siły gospodarczej, 
a jednocześnie punktualne spłacanie przez 
Polskę wszystkich należności zagranicznych 
podniosło nasz finansowy presiige na świa­
towym rynku pieniężnym i kredytowym. 
Dzięki tej polityce coraz częstsze stają się 
objawy kierowania do Polski zamówieii 
zagranicznych, które w poprzednich latach 
szły do krajów stosujących obecnie ogra­
niczenia dewizowe. Dzieje się to dlatego, 
ze każdy kraj chętniej kupuje w takim kra­
ju, który bez ograniczeń dokonuje wypłat 
za towary nawzajem mu sprzedane.

Nie posiadamy tedy najmn.ejszego in­
teresu w tern, aby wprowadzać ogranicze­
nia dewizowe, zwłaszcza obecnie, kiedy 
ujemne skutki takich zarządzeń w co: az 
jaskrawszem świetle uwydatniają się za­
granicą.

minach płacone.
Przy spłacaniu zaległości powstałych 

przed październikiem r. ub. rolnicy będą 
korzystali z bonifikat w postaci umorzenia 
części tych zaległości. Wysokość bonif ka- 
ty zależna jest od daty spłacenia zaległo­
ści — im wcześniej dokonana zostanie spła 
ta, tern większą uzyskuje się bonifikatę. 
Przy wpłatach dokonanych do końca czer­
wca r. b. rozporządzenie' przyznaje rolni­
kom bonifikatę w wysokości 100 proc, 
wpłaconej sumy, t. zrr., że w okresie do 
końca czcrwa r. b. umarzane będą zale- 

rolę organów izby. Dla ustalenia opinji ca­
łego rolnictwa izby wraz z n'ektóremi in- 
nemi gospodarczem* zawodowemi związ­
kami winny stworzyć dobrowolny związek 
izb i organizacyj rolniczyh.

Powołanie do życia racjonalnej i jedno­
litej organizacji społeczeństwa rolniczego, 
która byłaby związana z wsią i mogła na 
jej terenie realizować program gospodar­
czy rządu jest sprawą doniosłeg znaczenia 
właśnie podczas kryzysu, kiedy zapozna­
wanie najszerszych warstw społeczeństwa 
z przyczynami i celowością zam'erzeń po­
lityki gospodarczej odgrywa decydującą ro­
lę we współpracy pomiędzy rządem a spo­
łeczeństwem.

Obok dezyderatów’ natury gospodarczej, 
związanych z ekonomicznem i finansowem 
położeniem rolnictwa, sprawa zorganizo­
wania form ustrojowych społeczeństwa rol­
niczego wysuwa się na czoło zaintereso­
wań wsi.

nie, gryzą się, co powoduje często poważne 
nawet uszkodzenia. W .tych wypadkach, gdy 
transportem zajmuje się nie producent, a po­
średnik (handlarz), należy zwrócić uwagę rów­
nież i osobom tern tnidniejącym się. Jako 
praktyczny sposób ograniczenia możliwości 
wzajemnego niepokojenia i kaleczenia przez 
zwierzęta, radzimy smarować świniom przed 
załadowaniem ryje dziegciem; obserwacje 
wskazują, że podobny zabieg dezorjentujc zwie­
rzęta, usuwając uczucie wzajemnej obcości 
osobników pochodzących z różnych miotów.

Raz jeszcze z całym naciskiem podkreślić 
należy, że wyrobieni odpowidniej marki nasze­
mu bekonowi na rynku odbiorczym i zapewnie­
nie mu dobrej ceny zależy w pierwszym rzę­
dzie od ścisłej współpracy pomiędzy produ­
centem, pośrednikiem i przetwórcą.

Z przemysłu beko- 
nowego;

Ceny bekonów na rynku angielskim poi ► 
niosły się znowu bardzo poważnie. Bekany 
polskie uzyskały ceny 63 do 66 szylingów za 
centnar, a zwyżka ta nic wyczerpuje jeszcze 
dalszych możliwości w tym zakresie, bowiem 
bekon polski utrzymuje się obecnie na róż* 
nym poziomie z bekonami, pochodząccmi z 
innych krajów.

W tych warunkach nasz przemysł ekspor­
tujący winien był w całej pełni wykorzystać 
sytuację, powstałą w wyniku lokautu w duń» 
skim przemyśle bekonowym Towar polski 
mógł zająć na rynkach brytyjskich placówki, 
opuszczone chwilowo przez eksport duński i 
umocnić terą swoje stanowisko na przyszłość. 
Tak nie stało się jednakże. Wysyłki bekonów 
z Polski w tym okresie bynajmniej nic zosta« 
ły zwiększone a ubój nawet zmniejszył się 
nieco, wynosząc w okresie od 2 do 7 bm. — 
15366 sztuk, podczas gdy w tygod. poprzed» 
nim dal blisko 20.000 sztuk.

Przemysł bekonowy motywuje to zjawisko 
zbyt małą podażą żywca i wysoką jego ceną.

głości w takiej wysokości, w Jakiej podał* 
nicy dokonają wpłaty —-'naczej mów ąc 
każda wpłata liczona będzie podwójn.e. 
Przy następnych wpłatach od 1. 7. — 1. 10. 
r. b, przyznawane będą bonifikaty w wy­
sokości. 75 proc, wpłaconej sumy zaległo­
ści. Przy wpłatach od 1. 10. do 31. 12. rb. 
bonifikata wynosić będzie 50 proc, wpłaco 
nej kwoty. Po tym okresie żadne bonifi­
katy udzielane nie będą. Kto w tym okre­
sie nie skorzysta z przyznanych ulg, ten 
będzie musiał zapłacić w całości pozos.ałą 
zaległość podatkową wraz z naieżnemi ka­
rami za zwłokę, gdy tymczasem w okresie 
ulgowym kary nie są doliczane do sum spła 
canych zaległości za cały czas od dały 
wstania tych zaległości.

Do uzyskania bonifikaty nie jest ko­
nieczne zapłaceiJe wszystkich zaległość? 
podatkowych z okresu przed i. 10. 1031 r 
Bonifikaty przyznawane są przy każdej 
wpłacie na poczet tvch zaległość bez 
względu na to czy stanowią one ich ca­
łość, czy też tylko część. Ulgi więc w spła­
cie zaległości rolniczych są bardzo duże, 
korzystać jednak z nich mogą tylko cl pła­
tnicy, którzy przedtem zapłacą wszystk e 
przypadające bieżące należności podatko­
we, t. j. powstałe po dniu 20 wrześni1?. 1931, 
Warunek powyższy nie obowiązuje płatni­
ków, którym władze skarbowe należności 
bieżące odro. ;yły lub rozłożyły na mv, a 
raty, jakie i • zypadaly przed dniem doko­
nania wpłat ra pcczet zaległość’ rosiały 
uregulowane

Najlepszą Pustracją wysokości bo.iif • 
kat, z jakich korzystać mogą roln cy na 
mocy omaw.Łiego rozporządzenia będz e 
poniższy przvi<ł?d:

Zaległo *c "w podatku dochodowym z i 
mk podatkowy ’929 wynosi u pe*rr.ego 
rolnika 1.000 zł. • Spłacanie tej zaległości 
wymaga o-beciue tylko 500 zł, gdy w for­
malnych warunkach trzeba byłoby zapła­
cić z tytułu samych odsetek 480 zł, a więc 
razem 1.480 zł — ogólna bonifikata wy­
nosi w tym wypadku 980 zł. Poczynając 
od łipca br. na uregulowanie takiei zale­
głości trzeba już więcej bo 571 zł, poczyna­
jąc zaś od września po koniec grudnia rb. 
666 zł. Gdyby nie ulgi wprowadzone w oma- 
wianem rozporządzeniu, rolnika płacący 
powyższą zaległość w grudniu rb. musiał- 
by zapłacić łącznie z odsetkami 1.570 zł, 
t. j. trzy razy więcej niż obecnie. Różnica 
jak widzimy jest bardzo duża.

Lekarze specjaliści
zalecają kąpiel dziecka

tylko 1345

Mydłem BEBE SZOFMAM

4
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Zjazd delegatów Zw. Nauczycielstwa 
Polskiego w Chojnicach

Pierwsze ognisko Związku Nauczycielstwa 
Polskiego powstało na Pomorzu w grudniu 
1920 roku. Mimo pogłębiającego się kryzysu 
szkolnego i gospodarczego organizacja ta roz» 
rasta się z każdym rokiem i wzmacnia coraz 
bardziej. Wielu z pośród niezorganizowa» 
nych dotąd nauczycieli zaczyna doceniać i ro» 
zumieć, że szczególniej w obecnej ciężkiej do» 
bie trzeba należeć do własnej organizacji za» 
wodowej i to tak potężnej, jak Związek 
Naucz. Polskiego, liczącej zgórą 43 tysiące 
członków, by wspomagać się wzajemnie, wy» 
walczać swoje postulaty i współdziałać w roz» 
woju szkolnictwa i szerzeniu oświaty poza» 
szkolnej. Dziś Związek Naucz. Polskiego na 
terenie Okręgu Szkolnego Pomorskiego po» 
siada 45 ognisk, 6 oddziałów powiatowych, 
sekcję nauczycieli szkół średn., ' a członków 
około 900.

I społeczeństwo pomorskie zaczyna przy» 
chylnie ustosunkowywać się do Związku, wi» 
dząc pozytywną pracę jego członków na tere* 
nie całego szeregu organizacyj i towarzystw 
oświatowych. Związek współpracuje z Tow. 
Teatrów Ludowych, Związkiem Strzeleckim, 
Białym Krzyżem, T. C. L., Stów. Młodzieży 
Katol. i wielu innymi organizacjami.

Całokształt swej pracy z ostatniego roku 
Związek przedstawi na VIII Okręgowym Zjeź» 
dzie Delegatów Z. N. P. wojew. pomorskiego, 
v dniu 17 maja 1932 r., który odbędzie się w 
Chojnicach w auli szkoły powszechnej mę« 
skiej. W zjeździe wezmą udział prócz dele» 
gatów zaproszone władze szkolne i admin1’* 
stracyjne oraz przedstawiciele wojska i or* 
ganizacyj na terenie Pomorza.

Program zjazdu:

Msza św. o godz. 9 w kościele parafjalnym. 
Godz. 10 otwarcie zjazdu: a) zagajenie, 

b) powitanie; przemówienia reprezentacyjne; 
referat „Sytuacja szkolnictwa, w świetle no» 
wyck ustaw“ — poseł Smulikowski; wybór ko» 
misyj (matki, wnioskowej i oświaty poza» 
szkolnej).

Popołudniu — referat „Aktualne sprawy 
zawodowe“ — kol. Cieślikowski; sprawozda»

Kurs o stosowaniu 
betonu i żelbetonu

Dyrekcja Robót Publicznych Urzędu Woje» 
wódzkiego Pomorskiego w Toruniu organizu» 
je kurs o stosowaniu betonu i żelbetonu od 
dnia 23—25 maja 1932 r.

Kurs ma na celu podanie wiadomości o naj, 
nowszych zdobyczych techniki z zakresu sto» 
sowania betonu i żelbetonu w budownictwie 
wiejskiem, miejskiem i drogowem. Udział w 
kursie jest bezpłatny tak dla inżynierów i 
techników, delegowanych przez poszczególne 
urzędy, jak i pracujących prywatnie. Wykła» 
dy odbywać się będą w gmachu Urzędu Woje; 
wódzkiego Pomorskiego w Toruniu pokój 40.

Celem utrwalenia wiadomości, nabytych na 
kursie otrzymają uczestnicy po jego ukończę» 
niu litografowany skTÓt wykładów, ponadto zaś 
komplet prospektów reklamowych i próbek 
materjałów i maszyn, wchodzących w zakres 
stosowania betonu.

■ Kura otworzy p. Wojewoda Stefan Kirti» 
klis dnia 23 maja godz. 8 rano.

Program niezwykle urozmaicony zachęci 
niewątpliwie zainteresowanych do licznego 
i działu w organizowanym kursie.

Zielone Świątki
Zielone Świątki należą chyba do najwcsel 

szych, najpromienniejszych świąt w roku. Bo 
jeśli Wielkanoc, święto wiosny, nie zawsze 
bywa jeszcze ciepła i prawdziwie wiosenna, to 
dzień Zesłania Ducha Świętego zwyklo jest cie­
pły i piękny. I — mniej lub więcej — ale zaw 
szc jest naprwadę zielono.

To też od najdawniejszych czasów obcho­
dzono w Polsce Zielone Święta wesoło i uroczy­
ście, i to we wszystkich stanach. Wogóle na 
wsi cały okres pomiędzy Wielkanocą, a Zielo- 
uemi Świętami obfituje w obrzędy, związane 
z pracami rolnemi. Tak więc bydło, wypędzone 
poraź pierwszy na paszę stroi się w gałązki 
poświęcone, mające odpędzać od niego choroby. 
Ogrody uprawia się i porządkuje gorączkowo, 
aby na Św. Jerzego były już wszystkie roboty 
skończone, bo inaczej nie wydadzą należytych 
urodzajów. W tymże dniu odprawia się na tę 
intencję nabożeństwo. Z dniem Św. Wojciecha 
znów związany był zwyczaj (i jest jeszcze w 
niektórych prowincjach Polski) tarzania się po 
ziemi« oo asa rzekomo chronić przed bólami

nia roczne: a) z działalności Zarządu Okręgu, 
b) sekcji nauczycielstwa Szkół Średnich, c) 
sekcji Oświaty Pozaszkolnej, d) Komisji rewi* 
zynej; wybory wolne głosy i wnioski.

Ponieważ zawiadomienia o zjeździć roze» 
słane były przed otrzymaniem zawiadomienia 
o zniesieniu tradycyjnych na terenie Pomorza 
dziś wolnych od zajęć szkolnych, przeto Ku» 
ratorjum Okręgu Szkolnego Pomorskiego pis* 
mem z dnia 10 maja 1932 r. Nr. I. 9765»32

upoważniło dyrektorów szkół średnich, semi» 
narjów naucz., szkół zawodowych i inspekto» 
rów szkolnych do udzielenia urlopów na dzień 
17 maja wszystkim uczestnikom zjazdu, zaś 
nauczycielom z dalszych okolio oraz nowo» 
wybranym członkom Zarządu Okręgu dla 
odbycia plenarnego posiedzenia również na 
dzień 18 maja.

Jak się dowiadujemy zainteresowanie zjaz» 
dem jest ogromne.

’/» losu 10.— ’/2 losu 20.— ‘A los 40.— zł.
poleca znana z wysokich wygranych szczęśł. Kolektur*

ST. KRZYWINSKA 
Grudziądz, Stara 11.

Biuro czynne 9—12 i 3—6 Rok zaloż. 1920 Konto czek. PK.O. 212064.

Ciągnienie 19 i 20 maja
Obecna Loterja prześcignęła wszystkie dotychczasowe Loterje. 

Niebywałe szanse dla graczy.
Wygrane po 1.000*600 — 300.000 — 150.000 — i t. d. Połowa 
losów wygrywa oprócz tego 211 premij. 1 premja 200.000 — 50 premij 

po 10.000 zł. i t. d.
Średnie wygrane od 10.000 — do 50.000 — zł. ilościowo znacznie podwyższone. 

Listowne zamówienia załatwi* się odwrotną pocztą.

Ostrzeżenie prze$ działalnością 
Brukselskiego Banku

na Pomorzu
W ostatnim czasie zaczęła działać na tere» 

nie Pomorza instytucja bankowa p. n. Banc/quc 
Hypothécaire Bruxelloise (Brukselski Bank 
Hipoteczny) z siedzibą w Brukseli, ofiarując 
właścicielom nieruchomości długoterminowe 
pożyczki hipoteczne. Na pokrycie rzekomych 
kosztów, związanych z udzieleniem pożyczki, 
bank ten żąda zaliczek w wysokości 3 proc, 
od przyznanej sumy, płatnych w ciągu dni 
14 od chwili zawiadomienia wnioskodawcy o 
przyznaniu pożyczki. W razie niewpłacenia za» 
liczki bank jest uprawniony do zerwania 
umowy, przyczem wnioskodawca zobowiązany 
jest zapłacić bankowi 1 proc, przyznanej po» 
życzki tytułom zmotu kosztów administracyj» 
nych.

Wspomniany bank powstał w roku 1929

Wielka rewia sportowa 
na Pomorzu

Komisja sportowa sekcji samochodowej pol­
skiego Touring Klubu, wespół z Aeroklubem 
warszawskim i polskim Klubem motocyklowym 
w Warszawie organizuje na Zielone Świątki 
zjazd plakieto wy do Lidzbarka na Pomorzu, 
dostępny dla samochodów, motocykli i samo­
lotów turystycznych.

Wszyscy kierownicy samochodów i moto­
cykli, oraz piloci samolotów, którzy przybędą 
do Lidzbarka w dniu 14 maja od godz. 17 do 
21 i w dniu 15 maja od godz. 6 do 12, po prze­
jechaniu coDajmniej 100 kim., zdobędą prawo 
do plakiety.

krzyża w czasie żniwa. Istnieje też przesąd 
tarzania się po ziemi przy pierwszym wiosen­
nym grzmocie. Każde święto wszelako musi 
służyć też za okazję do jakiejś wesołej zaba­
wy. Tak więc na Zielone Świątki w wielu oko­
licach Polski odbywa się na wsi pochód z t. 
zw. „królewną“. Najładniejsza dziewczyna, 
przystrojona odświętnie i prowadzona przez to­
warzyszki, odgrywa rolę królewny. Cały po­
chód chłopców i dziewcząt wiejskich obchodzi 
granice wsi, śpiewając:

„Gdzie królewna chodzi, tam pszenica rodzi, 
Gdzie królewna nie chodzi, tam pszenica nie 

rodzi.“
Pochód kończy się ucztą i wesołą zabawą 

z tańcami.
Dotychczas jeszcze zarówno na wsi, jak i 

w mieście nawet przystraja się drzwi i pokoje 
zielenią, podłogę posypuje tatarakiem, młode 
brzózki ze swą prześliczną drżącą zielenią naj­
częściej służą za przybranie. W okresie tym 
zieleń jest najbujniejsza, najpiękniejsza i naj­
bardziej intensywna. Nie darmo mówią na 

I wsi: 

z kapitałem akcyjnym 1.000.000 franków. — 
W belgijskich kolach finansowych żadnego 
znaczenia nie ma i posiadał tam zawsze wąt* 
pliwą reputację. Bank do dziś dnia nie opubli« 
kowal bilansów za rok 1929 i 1930, co oczywi» 
ścic nie może korzystnie świadczyć o jego 
działalności i stanie interesów. W każdym ra» 
zie belgijskie koła finansowe przestrzegają 
przed nawiązaniem jakichkolwiek stosunków 
z wspomnianym bankiem.

W takim stanie rzeczy wy da je się niewąt» 
pliwem, że bank ten jest tworem niesolidnym, 
podobnie jak szereg innych instytucyj, powsta 
łych w ostatnich latach zagranicą, obliczonym 
jedynie na uprawianie manipulacyj w postaci 
pobierania zaliczek.

Ponadto 15 kierowców, którzy wykaźą się 
przejechaną największą ilością kilometrów, 
otrzyma nagrodę w postawi bezpłatnego lotu 
pokazowego na samolocie turystycznym w Lidz­
barku.

Program pobytu w Lidzbarku w dniach 15 
i 16 maja przewiduje loty pasażerskie i pokazy 
lotnicze, wycieczki w okolice miasta, oraz za­
bawę taneczną.

Wobec wielkiego zainteresowania, jakie 
wzbudziła ta ciekawa impreza, będzie ona nie­
wątpliwie największą tegoroczną manifestacją 
■sportów motorowych.

„Na Zielone Świątki 
Najlepsze z krów wziątki.“

Mleko, masło majowe słusznie uchodzą za 
najzdrowsze.

Drugi dzień Zielonych Świąt zdawien dawna 
był dniem tradycyjnych zabaw ludowych. On­
giś, za czasów królów polskich, zabawy te były 
bardzo pyszne i brał w nich udział nietylkn 
lud, ale król wraz z dworem. Zarówno w War­
szawie, jak w Krakowie tradycyjnie jeździło 
się na Bielany, gdzie po wysłuchaniu nabożeń­
stwa bawiono się ochoczo wśród różnych nie 
wybrednych jak na nasze obecne gusta atrak­
cji : karuzeli, kramów, sztukmistrzów wędro­
wnych i t. p. Król Stanisław August prze­
strzegał tego zwyczaju i chciał przejażdżkę tę 
uczynić specjalnie świetną, aby trwale zapisała 
się w pamięci współczesnych.

Sama zabawa jednak była i pozostała do­
tąd demokratyczna, ludowa, zespolona z natu 
rą, zieloną trawką, na której i teraz odbywają 
się tańce, wypoczynkiem pod drzewami, atrak­
cjami pod gołem niebem.

W imię prawdy
W związku z artykułem p. t. „Walka o 

sztandar Powstańców i Wojaków w Wyrzy­
sku“, jaki ukazał się w nr. 83 „Gazety Bydgo­
skiej“, tamt. Placówka P. i W. nadesłała nam 
poniższe wyjaśnienia z prośbą o opublikowa­
nie.

„My zebrani członkowie Placówki Powstań­
ców i Wojaków w liczbie 46 na plenarnem po­
siedzeniu, po zaznajomieniu nas z treścią 
oszczerczego artykułu zamieszczonego w „Ga­
zecie Bydgoskiej“ z dn. 10. IV. 32. p. t. „Wal­
ka o sztandar Powstańców i Wojaków w Wy­
rzysku“, gremjalnie jako mieszkańcy miasta 
Wyrzyska stwierdzamy, że treść tegoż artyku­
łu jest swawolną i kłamliwą, podobną do kil­
kakrotnie zamieszczanych już kłamliwych ar­
tykułów w „Gazecie Bydgoskiej“.

Stwierdzamy wszyscy jednomyślnie, że ar­
tykuł wspomniany jest próbą poniżenia god­
ności naszego miasta i w związku z tern, że 
go zamieściła „Gazeta Bydgoska“, uznajemy ją 
jako pismo nie zasługujące na poszanowania 
w społeczności Powstańczo-Wojackiej.

Oświadczamy, że członkowie nasi, którzy 
udali się do p. Ko Ścierski ego, poszli jedynie 
w myśl przekonania ogółu placówki liczącej 71 
członków, byli zupełnie trzeźwymi, oraz zacho­
wywali się w sposób ni dający nikomu powo­
du do nazwania ich „łobuzami“ i „napastni­
kami“.

W końcu oświadczamy, że ludzie którzy 
zgłosili się po sztandar do p. Kościerskiego są 
członkami organizacji Powstańców i Wojaków 
jako zasłużeni w długoletnich walkach o w/ 
ność naszej Ojczyzny.

„Wolność“ 
(—) Kabat 

Poniżej następują podpisy.

l radu Kolonii Letnich
Odbyło się pod przewodnictwem nacz. Kra* 

kowskiego posiedzenie Rady do Spraw Ko« 
lonji Letnich. Jak wynika ze złożonego spra» 
wozdania, w roku ubiegłym prowadzono na 
terenie całej Polski ogółem 1.075 kolonji let­
nich, na których przebywało 133.541 dzieci. W 
roku bieżącym zamierzone jest wysłanie na 
kolonję 166.030 dzieci. Koszt tych koSonji 
przewidywany jest na sumę 9.515.345 zł.

Odwołani! zjazd
Zapowiedziany na dzień 15 maja rb- W 

Warszawie zjazd delegatów Związku Końce* 
sjonarjuszy Wódczanych R. P. został odwoła­
ny i nowy termin zjazdu wyznaczono na 29 
■bm

Ludnott nosznch miast
Według danych ostatniego powszechnego 

spisu ludności, ogólna liczba mieszkańców w 
miastach polskich wynosi 8.679.979 osób, w 
tem na miasta w województwach centralnych 
przypada 4,446,694 mieszkańców, w poludnio« 
wych 1,922,107, w zachodnich 1,545,981, wre* 
szcie na miasta w województwach wschodnich 
765,197 osób.

Mimo gęstej sieci miast w województwach 
zachodnich, liczba ludności miejskiej nie jest 
na ich terenie zbyt wielka. Na 1 km. kw. 
w tych województwach przypada 32,8 miesz­
kańców miast, podczas gdy w województwach 
centralnych, których sieć miast jest dwa razy 
mniejsza, na 1 km. kw przypada 32,3 osób 
Tłumaczy się to tem, że w województwach za« 
chodnich przeważają małe miasteczka, pod» 
czas gdy w województwach centralnych znaj­
dują się naogół miasta znacznie większe.

Pod obuchem kruzusn
Bank Angielski ponownie obniżył stopę dy­

skontową z trzech na dwa i pól procent.

Pisma czeskie donoszą, że firma Bata w 
Zlinie wymówiła pracę 3000 robotnikom i w 
tych dniach zamierza unieruchomić dwie fa­
bryki w Zlinie i jedną zagranicą. Obecnie 
firma posiada na składach 20 — 25 mdjonów 
par obuwia przedstawiającego wartość ca. 1 
miljarda koron. Zaznaczyć należy, że robot» 
nicy Baty nic są zorganizowani i nie otrzy» 
mają wobec tego normalnych zasiłków dla 
bezrobotnych.

Stan wkładów oszczędnościowych w nie­
mieckich kasach oszczędności wyrażał się na 
dzień 31 marca rb kwotą 9.950.47 milj. Rmk. 
wobec 9.987,77 milj. w końcu lutego, zmniej­
szył się więc o 37,30 milj. Rmk. podczas gdy w 
lutym wykazał przyrost o 100,49 milj. Rmk.
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„PALACE“ Dz:ś Premjera!
Najwybitniejszy arcydźwiękowicc świata na« 

grodzony nagrodą Nobla
reżyserji znakomit. Renne 

„PHI | VII Claire‘a. W roli głównej 
ANNA BELLA. Uwaga! Pomimo kolosal» 

nych kosztów 2 osoby na jeden bilet

KRONIKA
TORUŃ

Kalenct rzyu rKtfm.»lkal.
Sobota Bonifacego 
Niedziela Zesł. Ducha Sw.

— Nocny dyżur aptek. W śródmieściu dy= 
źuruje do środy dnia 18 bm. włącznie apteka 
Radziecka, ul. Szeroka. Na Mokrem Apteka 
pod Łabędziem ul. Kościuszki. Na Bydgo« 
sklem Przedmieściu Apteka św. Anny, Mic# 
kiewicza od godz. 10 wiecz.

Repertuar Teatru Miejskiego:
Sobota 14 bm. godz. 20 „Papa się żeni“ — 

premjera.
Niedziela 15 bm. godz. 16 „Poprostu Tru» 

teń“.
Niedziela 15 bm. godz. 20 „Papa się żeni“.
Poniedziałek 16 bm. * godz. 16 „Wielki 

Dzień“.
Poniedziałek 16 bm. godz. 20 „Papa się 

żeni“.
Repertuar kin«

Pałace — „Mil jon“.
Światowid — „Godzina z tobą *. 
Lux — „Romanse cygańskie^ 
Mars — „Aniołowie piekła*.
Corso — „Kozacy“.

RR B0 Sliiiiotiatr dźwiękowy
UarillWł|[j

Wspaniała melodyj»
na komedja wiedeńska p. t.;

Dwa serca biją 
w walca, takt.

W rolach gł,: Irena Carnero, Stefan La« 
skowski, Witold Richter i inni.

Dialogi i piosenki wyk. w języku polskim.
seansów o godz. 17.15 19-tej i 21-.ei 

w niedziele od 15,15. Ceny miejsc od 0.30—1.60

R T 081 (ILÛ speciall^a ÇHQRÔB kobiecych
Uli it U U l\u z powodu WYJAZDU do

Ciechocinka
przyjmuje tyiłto w poniedzialKi
środy i piątKi od 5 — 7 popoł. 
BydgoiKa 1O BydgosKa 1O j

£ miasla
■— Nabożeństwa wojskowe. Od dnia 8 bm 

odprawiają się nabożeństwa wojskowe co nie« 
dziele i święta o godz. 10,30 w nowej kaplicy 
wojskowej (dawn. Teatr Żołnierski) na Ru« 
daku.

— Kancelarja proboszcza katolickiej para- 
fji wojskowej została przeniesiona do koszar 
im. Marszalka Piłsudskiego, wejście od ul. 
Jagiellońskiej, obok bibljoteki wojskowej.

— Srebrne gody małżeńskie. W pierwszy 
dzień Zielonych Świąt obchodzą uroczystość 
srebrnych godów małżeńskich p. Michał Bla« 
szak, kontroler Komunalnej Kasy Oszczędno# 
ici pow. toruńskiego z małżonką swą Heleną 
z Wasilewskich, zam. przy ul. Wiązowej 14. 
1’. Blaszak, który przybył do Torunia ze Skali 
był na obczyźnie jednym z wybitniejszych 
działaczy polskich, biorąc czynny udział w 
walce o prawa dla Polaków na obczyźnie.

Na intencję jubilatów odprawione zostanie 
tego dnia uroczyste nabożeństwo o godz. 9«ej 
w kościele Chrystusa Króla na Mokrem. Ju« 
bilatom „ad rnultos annos“.

— Egzaminy nadzwyczajne z zakresu 7 
klasowej szkoły powszechnej odbędą się w 
Toruniu w dniu 30 maja br. Osoby, pragnące 
uzyskać świadectwo ukończenia 7 klasowej 
szkoły powszechnej mogą poddać się powyż* 
szemu egzaminowi. Podania o dopuszczenie 
do egzaminu należy nadesłać do Inspektora« 
tu Szkolnego w Toruniu, ulica Bydgoska 66 
w terminie do dnia 24 maja br. Do podania 
należy dołączyć: metrykę urodzenia, życiorys, 
ostatnie świadectwo szkolne i taksę egzami» 
nacyjną 20 zł.

— Rehabilitacja. W związku z aresztowa« 
niem niej. Nanowskicgo i Pochylskiego pod 
zarzutem oszustwa na szkodę Magistra h; 
(„Sprzedaż prac doraźnych“) dowiadujemy się, 
że p. Stanisław Kaszak nie jest w tę aferę 
wmieszany. P. Kaszak został po złożeniu ze-- 
znań zwolniony z policji. Zawezwany został 
p. K. do władz śledczych tylko dzięki temu, 
„e Nanowski przez kilka dni mieszkał jakc 
¡ublokator u niego.

Wycieczka jiigoslowiai&slfia w jiroiSzie 
Kopernika

W dniu wczorajszym przybyła do Torunia 
w drodze do Warszawy wycieczka studentów 
jugosłowiańskich studjujących w Pradze i w 
Brnie w liczbie 42 osób, w tern .4 panie.

Wycieczka przybyła do naszego miasta z 
Gdyni. Prowadził wycieczkę prezes ,,Ogniska“ 
polskiego w Pradze Czeskiej p. Józef Kossow­
ski. Towarzyszył gościom z ramienia Legjonu 
Młodych z Torunia p. Janusz Caneau. Wśród 
członków wycieczki znajdował się również sę- 
kretarz poselstwa Jugosłowiańskiego w Pra­
dze p. dr. Pretner z małżonki}.

Goście po przybyciu do miasta spożyli 
śniadanie w „Italii“, poczem oprowadzani 
przez prezesa Tow. Krajoznawczego p. Sydowa

Epilog głośnej afery adw. Czypickiego
przed Satlfm

Głośna swego czasu sprawa adw. Czypic- 
kiego z Wąbrzeźna, który po zdefraudowaniu 
depozytów usiłował zbiec zagranicę i przez 
dłuższy czas ukrywał się dzięki pomocy udzie­
lonej mu przez sędziego Libala z Wąbrzeźna, 
znalazła swój epilog przed tutejszym Sądem 
Apelacyjnym.

Jak wiadomo, b. sędzia Libal skazany zo­
stał wyrokiem Sądu Okręgowego za pomoc w 
ucieczce adw. Czypickiemu na 8 miesięcy wię 
zienia. Na skutek wniesionej apelacji sprawa 
ta została ponownie rozpatrywana przed Sąd 
Apelacyjny.

Rozprawa rozpoczęła się w dniu wczoraj­
szym. Trybunałowi przewodniczył wiceprezes

— Sekcja Krajozn. Z. S. — Toruń urządza 
dtra 16 bm. wycieczkę krajoznawczą do Solca 
Kujawskiego. Wyjazd nastąpi z Przystani 
Żeglugi Polskiej o godz. 13, przyjazd (powrót) 
o godz. 20—21. Oplata za przejazd wynosi 
1,20 zl od osoby.

— Celem założenia w Toruniu oddziału 
„Zrzeszenia Oficerów w stanie spoczynku“, 
zaprasza się pp. oficerów w st. spocz. miasta 
Torunia i powiatów P. K. U. Toruń na ze» 
branie organizacyjne, które odbędzie się w 
kasynie garnizonowem przy ul. Żeglarskiej 
dnia 19 maja (czwartek) o godz. 17. Korni* 
tet Organizacyjny. (3712

— Zarząd Oddz. III Zw. Strzel. Toruń — 
Mokre zawiadamia swych członków7, że w 
dniu 15 maja br. odbędzie się w lokalu ob. 
Michałowskiego przy ulicy Sobieskiego nr. 56 
zabawa strzelecka, z której czysty dochód 
przeznacza się na zakup sprzętu sportowego 
dla Oddziału III Zw. Strzeleckiego. Na po? 
wyższą zabawę tak członków jak i sympaty* 
ków uprzejmie zaprasza Zarząd. (02051

— Podwieczorek Pod Orłem. Polski Biały 
Krzyż urządza w pierwsze i drugie święto 
Zielonych Świąt podwieczorek Tod Orłem. — 
Początek jak zwykle, o 17 wstęp za zaprosze­
niami. (02052

— Nadzwyczajne walne zebranie Tow. Re« 
stauratorów i Hotelistów i właścicieli kawiarń 
w Toruniu odbędzie się w środę dnia 18 bm 
o godz. 14.30 w lokalu p. Polanowskiego, ul. 
Bydgoska — Park Cegielnia.

— Komitet Zw. Inwalidów Cywilnych 
wzywa do zapisywania się na członków. — 
Wszyscy pracujący fizycznie i wszyscy po« 
bierający rentę czy to od wypadków w rolni« 
ctwie czy w innych gałęziach pracy winni na­
leżeć do Związku. Tylko silna organizacja 
może wywalczyć polepszenie bytu inwalidów 
cywilnych. Członkowie mogą się zgłaszać co» 
dziennie od godz. 8—3, w niedzielę od 8—12. 
Komitet Związków Inwalidów Wojennych To« 
ruń ul. św. Jakóba 19. Wpisowe wynosi 5 zł, 
składka miesięczne 1 zl. Komitet. (02059

— W szkole im. św. Teresy (ul. Kościuszki 
nr. 4) rozpoczynają się zapisy 17 maja. Rodzice 
mogą zgłaszać dzieci obojga płci począwszy 
od lat sześciu. Szkoła otwiera klasę wyższą 
na poziomic obecnej klasy I gimnazjalnej. 
Dzieci więc, którym wypadnie repetować kia« 
sę pierwszą, mogą się tam przygotować do no« 
wego typu gimnazjów. Udogodnienia, jakie 
przedsiębrała dyrekcja, dają gwarancję szyb« 
kiej i bezpiecznej komunikacji ze szkołą. Zą^ 
pisy między 12—13 codziennie z wyjątkiem 
niedziel i świąt.

— Ciekawy film o ogródkach działkowych. 
Komitet Organizacyjny Ogródków Działko» 
wych w Toruniu poda je do wiadomości, że w 
niedzielę dnia 15 bm. o godz. 12 wyświetlany 
będzie w kinie Pałace bardzo interesujący

OAZA BYDGOSKA 12
sobota, niedziela, poniedziałek 
dancing jaxz-»bandowy 
Ceny umiarHowane 

zwiedzili miasto i jego zabytki.
Po spożyciu obiadu goście udali się w dal­

szą drogę do Warszawy.
Wycieczka bawi w Polsce już 12 dni i do­

tychczas zwiedziła Kraków, Poznań, Gdynię 
Gdańsk, a ostatnio Toruń, skąd udała się do 
Warszawy.

W rozmowie z współpracownikiem nasze­
go pisma goście podkreślali żywą radość z po 
wodu poznania Pomorza i Grodu Kopernika. 
Dzieląc się wrażeniami z podróży po Polsce 
zwłaszcza z pobytu w Gdyni, goście podkre­
ślali niesłychany wysiłek społeczeństwa i rzą­
du w budowie portu i rozbudowy miasta Gdy­
ni.

S. A. Klaaik. Jako wotanci zasiadali sędziowie 
dr. Stachowski i Kurkowski, oskarżał pprok. 
S. A. Plejewski. Oskarżonego bronił adw. 
Przysiecki.

Na wstępie rozprawy prok. wniósł o wy 
kluczenie jawności. Do wniosku prok. przyłą­
czył się również obrońca.

Po krótkiej naradzie Sąd wniosek o wyklu­
czenie jawności oddalił.

Następnie przystąpiono do przesłuchania 
świadków. Jako pierwszy zeznawał adw. Czy 
picki.

Po przerwie zeznawali dalsi świadkowie.
Obszerniejszo sprawozdanie z rozprawy i 

wyrok, podamy w następnym numerze.

OAZA bydgoska 12 
sobota* niedziela, poniedziałek 
dancig jazz • bandowy
Ceny umiarKowime

film o ogródkach działkowych, połączony z 
referatem. Wstęp bezpłatny.

Równocześnie Komitet nadmienia, że po» 
dania o przydział ogródków działkowych wno» 
sić należy do Komitetu Organ. Ogródków 
Działkowych w Toruniu na ręce prezesa p. Jó« 
zefa Milewskiego, gmach Funduszu Bezrobo* 
cia, ul. Jagiellońska 27, albo na ręce p. Ł. To# 
maszewskiego, ul. Mostowa 40, lub też na rę# 
ce p. K. Bagińskiego inspektora Ogrodów 
Miejskich, — Ogród botaniczny, ul. Bydgoska. 

(02058
— T. K. S. Gryf — Stella — Gniezno. Za« 

wody piłki nożnej pow. drużyn odbędą się w 
drugi dzień Ziel. Świąt o godz. 16 na boisku 
miejskim. Ze względu na silne składy obu 
druż. zawody budzą zrozumiałe zainteresowa» 
nie. O godz. 14 przedmecz. (3703

Tradytuinc Mrxcl«tn9e kró- 
iewsłfiic w Brfficiwic hurłwmm

Tegoroczne tradycyjne strzelanie o godność 
króla kurkowego w Torańskiem Bractwie 
Strzeleckiem odbędzie się — jak już donosili­
śmy — w czasie Zielonych Świąt.

Uroczyste strzelanie królewskie zaszczyci 
swą obecnością p. Wojewoda Pomorski Kirti- 
klis, który odda pierwszy strzał do tarczy 
Rzeczypospolitej.

tbProklamacja króla 1 rycerzy nastąpi w dru­
gi dzień Zielonych Świąt o godz. 19-tej. Otwar­
cie strzelania nastąpi w niedzielę o godz. 15-cj.

W ramach programu tegorocznego strzela­
nia kurkowego urządza Bractwo Strzeleckie 
w drugi dzień Świąt na Zieleńcu wielki festyn 
ludowy.

Pochód P. €. Hi.
W niedzielę dnia 15 maj br. przeciągnie 

przez ulice miasta pochód z okazji „Tygodnia 
PCK“ Pochód wyruszy o godz. 13 z koszar 
Marsz. Piłsudskiego przez ul. Szeroką w stro» 
nę Starego Rynku na Plac Bankowy, gdzie 
zostanie rozwiązany.

W pochodzie weźmie udział orkiestra woj» 
skowa, bataljonowy punkt opatrunkowy, sek« 
cja sanitariuszy bataljonu sanitarnego, kolum» 
na transportowa z dwukolówek sanitarnych i 
samochodu, drużyna ratownicza, zastęp sióstr 
P. C. K. oraz Kola Młodzieży P. C. K.

W niedzielę na boisku 
S. S. §i>arii«4 Bij<rt*»<»szcz — 

T. H. S. 1929
XV niedzielę dnia 15 bm. (I święto) odbę« 

dą się zawody pilKi nożnej o mistrzostwo 
Pomorza o godz. 16 na boisku miejskim.

Ze względu na to, iż drużyny są kandyda» 
tnni na m ftrza zawody zapowiadają się bar» 
d*o interesująco.

Zawody tc poprzedzi przedmecz o godz. 14.

STRUMYKOWA 3

LUX
Kino dźwiękowe

Rewelacja! Wspaniały 
program świąteczny HI 
BRYGIDA HELM. Jó» 
(ZEF SCHILDKRAUT

ROMANSE
CYGAŃSKIE
WIEDEN ‘ BUDAPESZT

Oryginalne romanse wykonane w języku ro* 
syjskim! Światowej sławy orkiestra cygańska 

pod batutą RODE GO!
Ceny: loża 1.80, I. m. 1.30, II. 80 qf. szereg. 50 gr. 
Początek o godz. 5, 7 i 9-tej. W święta o 3. 5, 7 19.

UroczpsiińK 
Zesrania Ducha Swtęic^o 

Z c!onc SwIqîIcë
Zesłanie Ducha św. to rocznica narodzin 

Kościoła; nastąpiło ono w 50 dni po zmar­
twychwstaniu Pana Jezusa. Do tego święta 
przygotowuje Kościół wiernych swoich wigil- 
ją, która ma wiele wspólnego z Wielką Sobo­
tą: niszę św. poprzedza święcenie wody 
chrzcielnej, — dawniej udzielano w tym dniu 
chrztu katachumenom. Uroczystość Zesłania 
Ducha Św. jest świętem ustanowioneni przez 
apostołów, po Zmartwychwstaniu najstarsze — 
w cyklu liturgicznym. Jest ono uświęceniem 
wszystkich innych tajemnic, i niejako uwień­
czeniem dzieła naszego zbawienia. Święty 
Chryzostom nazywa je „matką wszystkich 
świąt“.

Zesłanie Ducha Św. zbiega się z niein, w 
którym Izraelici zebrani u stóp góry Synai 
otrzymali od Boga prawo zawarte w przyka­
zaniach. Przedmiotem tego święta jest przy­
pomnienie zstąpienia Ducha św. na apostołów 
i uczniów Chrystusa i uroczyste ogłoszenie 
prawa cwangelji, które zastąpiło prawo Moj­
żeszowe. Stosownie do rozkazu Mistrza ucznio­
wie po wniebowstąpieniu Chrystusa Pana 
wracają do Jeruzalem i tam trwając wspólnie 
na modlitwie oczekiwali spełnienia obietnicy 
zesłania Ducha Prawdy, Duch św. zstąpił na 
apostołów, by ich przetworzyć i uczynić „rybi- 
twami dusz“. Zesłanie Ducha Św. jest tym 
dniem, w którym Chrystus, jakby poraź ostat­
ni przyłożył rękę do Swego dzieła, przysyła­
jąc na ziemię Paraklcta, który stworzył lud 
nowy, przeznaczony do chwalenia Boga „w du­
chu i prawdzie“. W tym dniu nastąpił po­
wszechny związek Boga z ludźmi w łonie Ko­
ścioła. Duch Święty udzielił Kościołowi pełnię 
niezbędnych łask do podboju świata.

We mszy św. dnia tego uczy nas Kościół 
rozeznawać skutki, które Duch Św. sprawia w 
świccie i w duszach ludzkich. Będąc Bogiem 
jako Ojciec i Syn Duch Św. niema oznaczonej 
czynności, obejmuje on cały świat i nic nie 
może ujść jego wiedzy; myśl tę wyraża In- 
troit, wzięty z księgi Mądrości. Zawiera on 
aluzję do mnogości darów języków, których 
Duch Św. udzielił Apostołom. W Kolekcie wo­
ła Kościół o łaskę poznania prawdy, lekcja 
opowiada o zstąpieniu Ducha św. na aposto­
łów. Dar języków, jaki otrzymali, był w związ'. 
ku z uniwersalizmem misji, jaką im Chrystus 
zalecił w słowach „Nauczajcie wszystkie naro­
dy“. Ewangelja określa niatcrję posłannictwa 
Ducha św.: „On was nauczy wszystkiego i 
przypomni Wam wszystko, cokolwiek bym 
Wam powiedział“. O utwierdzaniu posiadania 
prawdy i umocnieniu w tern, co sprawił Duch 
św. prosi Kościół o Ofiarowaniu. W post- 
connnunio błaga, by Duch Św. oczyścił serca 
nasze i użyźnił je wewnętrznie rosą Swej łaski.

Nie oteair 1». C. Ei.
W niedzielę dnia 15 bm. odbędzie się zbiór« 

ka uliczna z okazji „Tygodnia PCK“. Warnio* 
4e cele i zadania tej instytucji niechaj będą 
zachętą dla wszystkioh, do złożenia chociażby 
najskromniejszego datku.

Przy stolikach przyjmować się będzie za» 
p:sy r.a członków PCK.

Es planada

IS

Dziś w sobotę debiut nowych 
Artystów* Uńce wędKi o na­
grody — Wojna serpentyn. 
W I. i II. Święto o s(odz 12.30 
MATINEE * w ogrodzie

OBIADY REKLAMOWE
W 1. i II. święto popołudniu od godz. 17 
Five oclok .świąteczne z znacznie zwię» 
kszonym programem.

Oil I święta kompl. zmiana programu
ŚWIATOWID0

Dziś Premjera!

Najczarowniejszy dźwiękowiec sezonu!
Maurlce Chev ller Jeanetta Mc«

Donald, Oskar Strauss i Ernst Lubitcz 
stworzyli arcydzieło, które wszystkich zachwyci

„Godzinę z tfoba“ «
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Już 3 tysiące książek 
dla Centralnej Biblioteki Strzeleckiej

Zainteresowania akcją zbiórki ksią? 
iek dla Centralnej Bibljoteki Strzelc? 
ckiej jest coraz większe, mimo tego, 
że łańcuch ofiarodawców ciągnie się 
już od miesiąca. Dotychczas zebrali? 
śmy już 3 tysiące książek nie licząc 
broszur i tygodników. Gotówka wply 
nęło na cele Bibljoteki około 300 zł.

Celem zorjentowania działaczy 
strzeleckich wyjaśnamy jeszcze raz, 
że zebrane książki będą do dyspozy? 
cji wszystkich oddziałów na terenie 
OK VIII. Z zebranych książek utwo? 
rzonych zostanie kilkadziesiąt bibljo? 
tek ruchomych — (każda bibljoteka 
zawierać będzie inne książki), które 
stale kursować będą w terenie. W ten 
sposób zebrane książki przechodzić 
będą stale przez wszystkie oddziały 
Zw. Strzeleckiego Okręgu VIII.

Przy referacie prasowym Komen? 
dv Okręgu utworzona zostanie, sekcja 
biblioteczna, która czuwać będzie nad 
normalnym i sprawnym biegiem po? 
szczególnych kolejno ponumerować 
nych bibljotek ruchomych. W ten 
sposób wszystke książki będą w tere? 
nie, a bibljoteka ruchoma przeczyta? 
na naprzyklad przez ośrodek „X“ pój? 
dzie do ośrodka „Z“, ośrodek zaś „X“ 
otrzyma kolejno nową bibliotekę ru? 
thomą.

Wyjaśnienia te przyczynią się nie? 
wątpliwie do żywszego jeszcze udzia? 
łu społeczeństwa z całego Pomorza w 
łańcuchu ofiarodawców książki.

P. wicewojewoda dr. Mieczysław 
Seydlitz ofiarował 5 książek.

P. Marja Kossakowa przesłała 12 
książek i 6 broszur i wzywa p. ppuł? 
kownikową Marję Wołszlegierową i 
p. Irenę Kozłowską.

P. komisarz Naruszewicz z Wej? 
herowa ofiarował 2 książki i wzywa 

t p. Stefana Urbańskiego zastępcę ko? 
mendanta PP. powiatu morskiego.

P. Franciszek Obrębski referent O? 
'światowy pow. brodnickiego przesłał 
5 książek, i wzywa referentów oświa? 
towych — p. Jana Gawlika z Grudzią? 
dza, p. Piotra Pszennego z Działdowa 
i p. Jana Zarembę z Nowegomiasta.

P. kpt. mar. Bruśnicki przesłał 17 
książek i wzywa pp. por. Kaletę, por. 
Berkowskiego i por. mar. Gorazdow? 
skiego.

P. Prof. Stefan Witkowski ofiaro? 
wał 3 książki i wzywa p. prof. Zyg? 
munta Machinko. prof. Lotza i p. prof. 
Józefa Regla z Gimnazjum Męskiego 
w Tormiu.

P. Marja Ziółkowska przesłała 2 
książki i wzywa p. majorstwo Tadeu? 
sza Szmaja i p. Mieczysława Wiączka 

P. kpt. Janusz Rowiński jak już do? 
nosjliśmy ofiarował 15 książek i wzy? 
wa p. Stanisława Mittlenera, inspek? 
tora PP.

P. Zofja Musielewiczowa przesłała 
30 książek.

P. Marjan Deutsch z Podgórza o? 
fiarował 5 zł. i wzywa p. Stamirow? 
skiego. burmistrza miasta Podgórza, 
p. Ktichlera burmistrza miasta Kowa? 
lewa, p. por. Rottera z D. P. Art. i p. 
Stanisława Skrzypnika budowniczego 
miejskiego w Podgórzu.

P. Zofja Kowalczykowa przesłała 
10 książek.

P. Antoni Pociot ofiarował 5 ksią? 
żek i wzywa ks. pref. Franciszka 
Drzymalskiego z Lubicza, p. Irenę 
Wdowiakównę nauczycielkę z Lubi? 
cza i p. Tosię Klewównę z Torunia. 
Z BYDGOSKIEGO PODOKRĘGU 

ZWIĄZKU STRZELECKIEGO.
Główny reżyser Teatru Miejskie? 

go w Bydgoszczy p. Kazimierz Korę? 
cki ofiarował 5 utworów scenicznych 
dla scen amatorskich. 12 książek bele? 
try stycznych i 8 broszur Bibljoteki 
Historyczno « Geograficznej i wzywa 
pp. Dr. Eugenjusza Czaykowskiego i 
dyr. Liceum Handl. inż. E. Wasilew? 
skiego.

P. Czesław Kościelski ofiarował 2 
książki i wzywa pp. ppłk. Heilman— 
Rawicza i Malewskiego, cm. nauczy? 
cielą z Bydgoszczy.

P. Franciszek Walewski ofiarował 
2 książki i wzywa pp. prof. Kazałę i 
ks. prefekta Handke‘go.

Książki i czasopisma można skla? 
dać codziennie w redakcji „Dnia Pó? 
morskiego" (na ręce red. W. Górni? 
ckiego), w redakcji „Dnia Bydgoskie? 
go‘ (na ręce red. J. Dobrostańskiego) 
w redakcji .Dnia Grudziądzkiego“ (na 
ręce red. Stanacha), w redakcji „Gazę 
ty Morskiej“ w Gdyni (na ręce red. 
W. Mielnikowa) i w redakcji „Gazę? 
ty Morskiej“ w Wejherowie (na ręce 
red. Rutkowskiego).

Ofiary w gotówce można składać 
w Kom. Kasie Oszczędności pow. to? 
ruńskiego, Toruń, Starostwo, Plac Te?

Z ieki łfarukaiurzysiif

— Tcroz chyba nie będziesz wątplt, ie zasłużenie otrzymałam odznakę sportową.

Mw. brodnicki przed Tygodniem 
I . O. P. P.

i /

Dnia 10 maja o godz. 18 w Starostwie 
obradował komitet wykonawczy pod przewo? 
dnictwem komisarza IX Tygodniach LOPP do# 
wódcy 67 pp. p. ppulk. Kotowicza.

Zastępcą komisarza IX. Tyg. LOPP wy# 
brano p. dr. Siudowskiego z Przydatków. — 
Z kolei sekretarz pow. LOPP p. dyr. Mazurek 
odczytał protokół z zebrania Komitetu oby» 
watelskiego, który przyjęto bez zastrzeżeń.

Celem usprawnienia prac IX Tyg., który w 
pow. brodnickim trwać będzie od 5—15 czcr# 
wca. Komitet Wykonawczy wyłonił trzy na* 
stępujące sekcje:

1) organizacyjną g składzie: ppulk. Pecka
— przewodniczący; maj. Hofbaucr — zastęp# 
ca przewodniczącego. Członkowie: instr. Sło* 
szewski, nacz. Szyndler, prof. Żmudziński, 
maj. Musiałowicz, naucz. Klin, instr. Szyma# 
nowski.

2) Sekcję finansową w składzie: dyr. Kra# 
szczyński — przewodniczący, kap. Horzcmska
— zastępca. Członkowie: dyr. Traczewska, 
dyr. Barczyński, dyr. Janicki, dyr. Kotkowski,

BRODNIC
— 67 p. p, w rocznicę 3 Maja. Godnie i 

uroczyście obchodził 67 pułk piechoty w Bro­
dnicy święto rocznicy Konstytucji 3-go Maja. 
Wieczorem w przeddzień uroczystości pr^ez 
odświętnie udekorowane flagami i iluminowane 
ulice miasta przeciągnęły orkiestry pułku i 
miejscowych orgaaizacyj P. W. i W, F, Dzień 
3-go Maja zapoczątkował hejnał z wieży ra­
tusza i uroczysta pobudka. O godz, 10-tej na 
rynku miejskim ustawił się 67 pułk piechoty, 
organizacje P, W., młodzież szkolna oraz li­
czne stowarzyszenia i delegacje. Dokonany 
przegląd wojska i organizacyj przez Dowódcę 
pułku ppułkownika Kotowicza i starostę p. 
Wimmera wypadł imponująco. Po mszy św. po- 
lowej nastąpiła defilada. Na czele obok cho­
rągwi pułkowej powiewał sztandar strzelecki, 
przyznany Pułkowi za zwycięstwo w dywizyj­
nych zawodach «'rzeleckich. Defilada otólz* i 

atralny 4, na konto, „Centralna Bi? 
bljoteka strzeli w Toruniu“4 29549.

Kto nie może złożyć ofiary osobi? 
ścic, zcchcc zawiadomić o tern piś? 
micnnic lub' telefonicznie (telefon nr. 
402 (Redakcja). Upoważniony dele? 
gat wysany zostanie po odbiór ofiaro? 
wanych książek.

Komitet. Centralne i Bibljoteki
< Strzeleckiej

Referent prasowy Komendy Okręgu 
Nr. VIII Związku Strzeleckiego:

(—) Red. Wacław Górnicki
(—) Kazimierz Chorąży

(—) Kpt. Wacław Kwiatkowski
(—) Kazimierz Krukowski

dyr. Mazurek, prof. Babik, maj. Musiałowiczo# 
wa — prez. ZOPK, Paweł Gończ — prezes 
Kupców, Stankowski — prezes Rady Miejskiej, 
prof. Sarkówna, naucz. Kotowicz.

3) Sekcję propaganową < składzie: insp. 
szkolny Sieteski — przewodniczący, kpt. Tu* 
rowski — obwodowy kom. PW i \VF zastępca. 
Członkowie: insp. Straży Granicznej maj. Bra# 
ziulewioz, instir. rolny p. Zielonacki, dyr. Ma* 
licki, Obrębski, ref. oświatowy, kom. Nowac# 
ki, kom. Migocki, dyr. Kędziorski, dyr. Braun, 
naucz. Kornowski, prof. Zątek, prof. Ja* 
strzębski.

Następnie zaakceptowano z drobnemi uzu* 
pełnieniami podział powiatu na 24 rejony, w 
których akcją będą kierować komisarze śro? 
dowiskowi.

Jesteśmy przekonani, iż doborowa obsada 
poszczególnych funkcyj, jak również i ogólne 
zainteresowanie społeczeństwa sprawami LOPP 
rokuje najlepsze wyniki akcji IX Tygodnika 
Lotniczego w pow. brodnickim.

długiego seeregu organizacyj wzbudziła radość 
i eachwyt na twarzach widizów. Po południu 
odbyły się na Stadjonie 67 pułku piechoty za­
wody strzeleckie dla osób wojskowych i gvści.

Zestawienie wyników; Konkurencja A — 
broń precyzyjna, odległość 50 m i podstawy; 
stojąc z wolnej ręki: I. miejsce — sierżant 
Wieczorek Fr. 66 pkt.; II. miejsce — porucznik 
Lichnowski 60 pkt.; III. miejsce — p. Smętek 
59 pkt. na 100 możliwych Konkurencja B — 
broń precyzyjna, odległość 50 m z postawy; 
leżąc z wolnej ręki; I. miejsce — kapitan Chu­
dzik 85 pkt,; II. miejsce — sierżant Wieczo­
rek Fr. 83 pkt.; III. miejsce — pporucinik 
Malinowski 83 pkt. na 100 możliwych. Ko^km- 
rencja C. — karabinek małokalibrowy, odle­
głość 50 m ł postawy: stojąc c wolnej ręki: 
I. miejsce — p. Smętkowa 74 pkt.; H. mieisce 
— p. Kasprzewski 68 pkt.; III, miejsc« kdL P.

PIJCIE

PIWO
KOZL AK-(BOCH) 

majowy 
znane ze swej dobroci z 

Browaru 
Grudziądzkiego 

W. Sommcr I Ska

Walka z kieska pożarów
Ministerstwo spraw wewnętrznych wysto* 

suwało do wojewod w pismo, w którem pole# 
ca pow adomicn c zainteresowanych instytu­
cji, żc Główny Zw ązek Straży Pożarnych 
R. P. utworzył oddział techniczny, którego za« 
daniem jest bezpłatne udzielanie gminom 
miejskim i wiejskim, instytucjom oraz zakła« 
dom użyteczności publicznej porad fachowych 
we wszelkich zagdnieniach, dotyczących po« 
żarnictwa. Ponadto oddział ten przeprowadza 
próby i ekspertyzy narzędzi, oraz sprzętu po« 
żarniczego, opracowuje plany obrony przeciw­
pożarowej itd.

Ministerstwo spraw wewnętrznych' poleca 
korzystanie z porad Głównego Związku Stra* 
ży Pożarnych R P. w jaknajszerszym za# 
kresie.

Ucieczka więźnia
z więzienia w Kowalewie
W nocy na 13 b. ni. zbiegł z więzienia są­

dowego w Kowalewie zapomocą wyłaniania 
muru w celi więziennej Grabski Jan. Rysopis 
zbiega: wzrost 160—165 cm., blondyn, oczy 
niebieskie, krępa budowa ciała, ubrany w sza­
re palto i szarą czapkę cyklistówkę, spodnie 
siwe, trzewiki czarne sznurowane, na rękach 
tatuowania różne figury, kotwice i twarze.

Za Grabskim wdrożono pościg.

PodgGrz
— Przyjęcie dzieci do Icszej Komunji 'iw. 

odbędzie się w pierwsze święto Zielonych 
Świąt, Nabożeństwo uroczyste odbędzie ®ię 
'o godz. 9»tej, ranna msza św. o godz. 7.30, 
suma o U*tcj. W drugi dzień Świąt porządek 
nabożeństw jak zwykle o g. 6, 9,30 i ll«tej.

— Tradycyjne strezlanie o godność króla 
zieloświąteczneigo Bractwa Strzeleckiego odlbę' 
dzie się według uchwały zapadłej na ostatnim 
zebraniu w drugie święto Zielonych Świąt w 
Zieleńcu w Toruniu. f

— Wykład o ulgach w płaceniu podatku 
przemysłowego odbędzie się w przyszły wto« 
rek o godz. 20 w lokalu p. Wiktora Skrzy« 
pnika na zebraniu Tow. Kupców i Rzeimieślni* 
ków. Referat wygłosi naczelnik Urzędu Skar« 
bowego z Torunia p. Schaeffer. Niechaj na 
zebraniu nic zabraknie nikogo tak z Podgórza 
jak okolicy. Niestowarzyszeni mile widzia­
ni. . ■ (

Chełmno
— Z życia „Strzelca“. Oddział Zw. Strze« 

1’cckiego w Chełmnie idzie po drodze jaknaj* 
lepszego rozwoju. Niezależnie od uruchomię# 
nia świetlicowej introligatorni, stworzony zo» 
stal własny warsztat do fabrykacji lodzi, pro# 
■wadzony przy fachowej pomocy pox. Jelenie# 
wieża z 66 pp. pod dozorem prof. Dabulewicza. 
Warsztat mieści się w kuźni obok świetlicy 
i w najbliższym czasie odda do dyspozycji 
oddziału „Strzelca“ 2 lodzie.

Praca kulturalno oświatowa idzie współ# 
miernie z ruchem praktycznych zajęć. Od 
dłuższego czasu ćwiczy sekcja amatorska sztu. 
kę pt. „Hanusia Krążańska“, która zostanie 
odegrana w najbliżsą sobotę o godz. 6 w świet# 
licy 66 pp. dla wojska oraz tego samego dnia 
dla koła Przyjaciół Strzelca i wprowa# 
dzonych gości — sympatyków^, poczem nastąpi 
zabawa taneczna wr Dworze Chełmińskim za 
zaproszeniami.

W najbliższym czasie odbędzie się mecz 
bokserski między Strzelcem a Harcerzami, do 
którego obie drużyny przygotowują się gorli# 
wie.

P. p. Nowacki 68 pkt. na 100 możliwych. Kon­
kurencja D, •— karabinek małokalibrowy, od­
ległość 50 m z postawy: leżąc « wolnej ręki: 
I, miejsce — p. Smętek — 87 pkt.; II. mi«*£ce 
— p. Witkowski 84 pkt.; III. miejsc« — kapi­
tan Chudzik 79 pkt. na 100 możliwych.
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Golub
— 'Z żałobnej karty. W czwartek, dnia 5 

hm. zmarł nagle uczeń tut. szkoły śp. Zdzisław 
Kiliński. Pogrzeb odbył się w sobotę, dnia 
7 maja o godz. 9. Wskutek bardzo trudnych 
warunków rodziców — pogrzebem zajęła się 
szkoła. Udział w pogrzebie brały delegacje 
z poszczególnych klas i obie drużyny harccr? 
skie.

— Z życia „Strzelca“. Oddział Zw. Strze? 
lcckiego w Golubiu obejmuje 3 drużyny: Go» 
lub, Olszówkę i Hamer. ,Do Olszówki dojeż? 
dża nauczyciel p. Rozkwitalski z Golubia pod? 
chorąży rezerwy, do Hameru p. Winkler, nau? 
czyciel z Golubia, prowadząc równocześnie 
drużynę w Golubiu. Wszystkie drużyny ta* 
zem liczą 48 członków ćwiczących. XV Golu? 
biu podczas miesięcy zimowych zbierała się 
młodzież strzelecka w świetlicy, zaopatrzonej 
w czasopisma, dzienniki i książki. Pracą świet*? 
licową zajmował się naucz, ob. p. Rollinger. — 
Dzięki ofiarności naucz, p. Osińskiego świctli? 
ca była wyposażona również w radjo. Po? 
krycie wydatków związanych z utrzymaniem 
świetlicy pochodzi w znacznej części ze skla# 
dek miejscowego nauczycielstwa i ob. prezesa 
inż. Tomaszka. Obecnie zlikwidowano świet? 
Jicę, gdyż ten lokal był zbyt drogi. Z pienię? 
dzy przeznaczonych na świetlicę postanowiono 
zakupić sprzęt sportowy. Doraźnie w związku 
z pracą świetlicową ma oddział do dyspozycji 
wolne ubikacje w zlikwidowanej szkole na 
Podzamku — Golub, gdzie równocześnie na 
przyległym boisku mogą się odbywać ćwiczę» 
nia sportowe.

Drużyna Olszówka ma swoją własną święto 
licę, którą oddal bezinteresownie ob. Śliwiński. 
Do Olszówki dojeżdża w sprawach ■wychowa? 
nia ob. p. XVolff.

Drużyna Hamer ma do dyspozycji lokal 
szkolny w Hamerze. Pracą świetlicową oraz 
wychowaniem obywatelskiem zajął się ob. p. 
Jastak, nauczyciel z Hameru.

— Dożywianie dzieci w Golubiu. Akcję 
dożywiania dzieci w szkole powszechnej wr 
Golubiu zorganizowano w ten sposób, że od 1 
grudnia do l?go kwietnia br. 58 dzieci uczę» 
szczało na drugie śniadanie do niektórych oby? 
watełi Golubia. Podczas dużej przerwy w 
szkole przygotowywano herbatę, dla reszty 
dzieci biednych. Należy zaznaczyć, że od 1 
grudnia do 1 kwietnia p. Tuliszewski przesyłał 
codziennie dla biednej dziatwy większą ilość 
pieczywa. XV imieniu biednych dzieci wyra? 
żamy p. Tuliszewskicmu ssrdcczne podzięko» 
wanie za udzieloną pomoc.

— Z życia strzelców Golubia i okolicy. — 
Z inicjatywy p. inż. Tomaszeka nadleśniczego 
Konstancjewa powstała ostatnio drużyna 
strzelecka w’ Hammerze należąca do oddz. Z. 
S. w Golubiu.

Nauczyciel, p. Domaradzki z Póftwieska 
pow. Typińskiiego zorganizował oddział Zw. 
Strzeleckiego na terenie Półwieska. Oddział 
liczy 26 członków.

XV Radominie z inicjatywy nauczyciela p. 
Gawskiego zorganizował się oddział Związku 
Strzeleckiego, który liczy 22 członków. XV 
poszczególnych oddziałach prowadzi ćwiczenia 
p. st. sierż. XVoźniak.

Ostatnio odbyły się ćwiczenia nocne polo? 
we,'dwustronne. Kierownikiem ćwiczeń był 

,ppor. rez. Podolski (d?ca 3 komp. PXV pow. 
rypińskiego). XV ćwiczeniach wziął udział Z. 
S. Golub, Dobrzyń nad Drw., Sokołowa i XV i 1? 
czewa. D?cą strony białych był pchor. rez. 
Dębowski. D?cą strony czerwonych p7 sierż, 
rez. Sieczkowski. Poszczególni d«cy i strzelcy 
wywiązali się ze swych zadań bardzo dobrze. 
Ćwiczenia trwały od godz. 20 do 1 w nocy.

— Z życia drużyn harcerskich. XV niedżie 
lę dnia 1 maja odbyły obie drużyny szkolne 
tj. żeńska im. Królowej Jadwigi i 11 drużyna 
męska im. Zawieszy Czarnego drugą w tym 
roku większą wycieczkę krajoznawczą do lasu 
brodnickiego. Celem tej wycieczki było za» 
poznanie się z terenem, zapomocą kompasu 
i mapy. XV lesfie sporządzono śniadanie, 
spędzono mile czas na grach i zabawach to? 
warzyskich, poczein młodzież wróciła do mia? 
sta na nabożeństwo.

Mariażu
Baśń Świętojańska. Młodzież tutejszego 

gimnazjum wystawiła pod kierownictwem pro? 
fesora Borejki utwór sceniczny pt. „Baśń świę» 
tojańska“, Uczcnice i uczniowie odtworzyli 
swe role bardzo dobrze. Publiczność zachwyt 
cala się artystyczną dekoracją sceny, pomy? 
siu prof. Borejki. Charakterystyczne kostju» 
my, tańce i śpiewy złożyły się piękną całość. 
Akompanjament do śpiewów, wykonywany na 
harmonjum przez dyrektora gmnazjum p. dr. 
Orzecha podniósł urok przedstawienia. Na 
ogólne życzenie publiczności przedstawienie 
powtórzone zostanie w czasie Zielonych Świąt.

Deportowani z Argentyno na ziemi poiskiei

Onegdaj przybył do Gdyni osławiony statek argentyński „Chaco", odwożący do portów 
europejskich przestępców, wysiedlonych z Argentyny. Na zdjęoiu widzimy 9 deportowanych 

obywateli polskich, udających się pod eskortą policji do Komisarjatu PP. w Gdyni.

Targi remontowe na Pomorzu
Zarządzeniem Ministerstwa Spraw XVojsko? 

wych przeprowadzi Komisja Remontowa w Po? 
znaniu w czasie od 26 lipca do 12 sierpnia br. 
na Pomorzu zakup koni remontowych od ho? 
dowców w następujących miejscowościach: — 
dnia 26 lipca br. w Krokowej, pow. Morski, 
dnia 26 lipca w Pucku, pow. Morski; dnia 27 
lipca w Kartuzach pow. Morski; dnia 27 lipca 
w Kościerzynie: dnia 28 lipca w Starogardzie; 
dn. 29 lipca w Smętowie pow. Starogard; dnia 
29 lipca w Terespolu, pow. Świecie; dnia 2 
sierpnia w Sępolnie; dnia 3 sierpnia w Tucho? 
li; dnia 4 sierpnia w Chełmży, pow. Toruń; 
dnia 9 sierpnia w Jabłonowie Pom.; dnia 9 
sierpnia w Brodnicy; dnia 10 sierpnia w No» 
wemmieście, pow. Lubawa; dnia 11 sierpnia w 
Działdowie; dnia 12 sierpnia w XVąbrzeźnie.

Komisja zakupi całą ilość koni Tcm., nada? 
jących się do ’wojska typu „XV“ „XVA“ „AK“ 
„AL“ „A“; (pełnowartościowe), oprócz tego 
będą zakapowane konie typu obniżonego „AO“ 
przedewszystkiem od Kółek Rolniczych w ilo* 
ści ustalonej przez Wojskowy Zakład Rcmon? 
tu Koaii.

Konie remontowe, pełnowartościowe, muszą 
mieć 3 lata ukończone do 6 lat włącznie, typu 
obniżonego od 4 lat ukończonych do 6 lat 
włącznie. ,

Wzrost: konie rem. pełnowartościowe 3 
letnie typu „XV“ od 150 cm, starsze od 152 
cm. typu „WA“ od 150 cm, typu „AK“ od 
153 cm., typu „AL“ od 153 cm., typu „AC“

GNIEW
— Z kroniki pośmiertnej: Dnia 7 maja br. 

o godz. 20 umarła na zakażenie połogowe śp. 
Stefanja z Koszowskich Piernicka, w wieku 
lat 26 urodzona w Lubiewie pow.. tucholski. 
Śp. Koszowska osierociła czworo nieletnich 
dzieci.

Dnia 9 maja br o godz. 20,30 zmarł śp. Piotr 
Wierzchowski, w wieku lat 79 urodzony w 
Przesławicach, pow.. grudziądzki, ojciec obec- 
ncko kierownika Gimnazjum w Gniewie, ks. 
dyr. Wierzchowskiego.

— Zamiast wieńca. Grono nauczycielskie 
Państwowego Progimnazjum w Gniewie, zlo? 
żyło zamiast wieńca na trumnę śp. ojca — ks. 
Fabjana Wierzchowskiego, obecnego kierów? 
nike gimnazjum 15 złotych na rzecz biednych 
miasta.

— Bezpłatne kursy przygotowawcze do git 
mhazjum. Stowarzyszenie zawodowe nauczy? 
cieli gimnazjum w Gniewie, (TNSW.) prowa­
dzi za wiedzą Kuratorjum od dnia 9 bm. przy? 
gotowanie kandydatów do klasy II, III i IV 
gimnazjalnej. Rozpoczęta praca przewidzianą 
jest na cztery miesiące (maj, czerwiec, lipiec, 
i sierpień). Dotychczas zgłosiło się około 40 
uczestników. Nauka odbywa się w Państw. 
Progimnazjum codziennie popołudniu od go? 
dżiny 16 do 18, pod osobistem kierunkiem nau? 
czycieli Zakładu. Zgłoszenia na kursy przyj» 
muje w ciągu całego miesiąca maja p prof. 
Piątek, prezes miejscowego Kola TNSW.

— Nowa placówka Zw.. Strzeleckiego. — 
Dnia 8 bm. została zorganizowana nowa pla­
cówka Zw. Strzeleckiego w Tymawic. — Po 
zreferowaniu przez st. sierż. Janowskiego ce? 
łów, zadań i historjj, Związku Strzeleckiego 
zebrani przystąpili do wyborów Zarządu w 
skład którego weszli: ¡prezes — p. Szulc, wi< 
ceprezes — sołtys p. Grzemski, sekretarz i 
referent wychowania obywatelskiego — p. 
'Drozd Jan, kierownik szkoły, skarbnik — P- 
Nilkflowski. Jako patrona awiązku wybrano 
hetmana Stanisława Żółkowskiego. Zebranie 

od 155 cm. i typu „AO“ od 148 cm. Konie 
typu wybitnie arabskiego od 148 cm (przy 
odpowiedniej rozbudowie korpusu); wszystkie 
miary stojącej bez podków.

Konie pełnowartościowe będą płacone za-’ 
leżnie od kategorji od 800 zł do 3.000 zł., przy? 
czcm za pełnowartościowe będą uważane rc? 
monty począwszy od kategorji „dobry“. — 
Katcgorja „zadawalniający“ wierzchowy będzie 
zaliczony do kategorji „XVAu płacony do 900 
zł, a dodatek hodowlany w tym razie może 
być wypłacany wyjątkowo. Rozpiętość ceny 
na konia remontowego w granicach od 800 do 
3.000 zł należy rozumieć w ten sposób, że w 
rozpiętości tych cen objęte są konie typu ob? 
niżonego artyleryjskiego (włościańskie) przed» 
stawione przez C. T. O. i K. R., za które woj? 
sko płaci niższą cenę, konie typu „AC“, dalej 
idą konie kategorji dobrej, b. dobrej i wybit? 
nc, stąd-więc musiała powstać taka rozpiętość, 
gdyż rozporządzenie o zakupie koni do wojska 
obejmuje nietylko Związki Hodowców Szła? 
chętnego Konia Półkrwi, ale i Centralne T»wo 
Organizacyj i Kółek Rolniczych.

Dostarczenie niezbędnych dokumentów na 
sprzedawanego konia należy do właściciela ko» 
nia. Sprzedawca winien przedstawić doku? 
menty konia przewodniczącemu Komisji Re? 
montowej w czasie sprzedaży, gdyż po doko» 
nanym zakupie dokumenty nie będą brane pod 
uwagę.

—o—

odbyło się w szkole, ćwiczenia postanowiono 
odbywać w każdą środę.-

— Zebranie Zw. Oficerów Rezerwy. XV 
skutek zlikwidowania powiatu gniewskiego z 
inicjatywy Zarządu Zw.. Oficerów Rezerwy 
Kolo Tczew, odbyło się w dniu 11 bm. zebra­
nie Oficerów rezerwy zamieszkałych na tere? 
nic byłego powiatu gniewskiego. Ponieważ na 
zebranie to stawili się tylko pp. of. rez. Cią» 
żyński, z Cierpię, Raabe z Piaseczna, Górecki 
z Piaseczna. Golnik, Kisl-er i Niśkiewicz — z 
Gniewu, na zamieszkałych w powiecie 13, ze? 
branie odroczono. Obecny na zebraniu p. kpi. 
Stefański z Tczewa w obecności p. starosty 
Stachowskicgo poinformował przybyłych o 
możności wstąpienia ich do ZOR. Koło Tczew 
przyczem oficerowie rez. zamieszkali na te? 
renie byłego powiatu gniewskiego winni wy­
brać jednego przedstawiciela, .który będąc 
równocześnie wiceprezesem Kola tczewskiego 
utrzymywaliby stale łączność z Kołem tczcw? 
skiem. XV sprawie ogólnych zebrań po-stano? 
wiano, że po przyłączeniu do Koła tczewskiego 
pierwsze zebranie odbędzie się w Tczewie, — 
następne natomiast odbywać się będą w Gnie? 
wic, przyczem nawiązaną zostanie stała współ? 
praca z pp. oficerami garnizonu gniewskiego, 
celem przeprowadzania ćwiczeń aplikacyjnych 
itp. —

— Gościnny występ Teatru Żołnierskiego 
z Grudziądza. XV niedzielę, dnia 8 bm. Teatr 
Żołnierskie w Grudziądzu odegrał w sali Hote? 
lu Centralnego w Gniewie, 3 aktową sztuczkę 
L. Bakala pt. „Jak Kapral Szczapa wykiwał 
śmierć“ w następującej obsadzie: kapral Sizcza? 
pa p. Czaporowowski, Moryo — p. Buchowiec? 
ki, szofer — p. Garczyński, Stasiek — p. Pie? 
trzykowski, kapitan — p. Maciejowski, kapel? 
mistrz — p, Sierkuczewski, lekarz — p. XVi? 
sławski, oficer bolszewicki — p. Borczyński, 
podoficer — p. Prywata, Loda, komendantka 
ochotniczego oddziału kobiecega — p. Buoho? 
wiecka, Henia, legjonistka — p. Gorlicka, Pa? 
raśka, pielęgniarka — p. Komarówna, żebracz? 

ka — p. Mikołajewiczówna, Szura, komisarka — 
p. XViszniowska, żołnierz bolszewicki — p. 
XVąsck, reżyserował p. Antoni Jóźwicki. Go# 
ściany występ Grpdziądzkicgo Teatru Żołnier? 
skiego cieszył się w Gniewie ogromnem po? 
wodzeniem. Przepełniona po brzegi sala, hu# 
czata nieustannie salwami śmiechu i niemilkną? 
cemi oklaskami. O tern, by któryś z pp. akto? 
rów grał lepiej lub gorzej nie można pisać, 
ponieważ cały zespół jest doskonale zgrany, a 
role opracowane są znakomicie.

Z dochodu swego Teatr Żołnierski w Gru* 
dziądzu ofiarował na cele oświatowe dla II 65 
pp. 50 zł.

Z- życia BBWR. w Opaleniu. Staraniem 
ks. proboszcza Rapiora i miejscowego Koła 
BBXVR. obchód uroczystości 3 maja rozpoczę? 
to uroczystem nabożeństwem, celobrowanem 
przez ks. prób. Rapiora który po mszy św. 
wygłosił kazanie okolicznościowe. O godzinie 
14 odbyło się nabożeństwo majowe, ¡podczas 
którego przygrywała kolejowa orkiestra, po? 
czcm po akadcmji obył się pochód i defilada 
którą przyjął p. generał Burhard. Po defila­
dzie udali się wszyscy do parku p. "generała 
gdzie odbył się koncert, igry i zabawy dla 
dziatwy szkolnej. O gbdzinie 20 odbyła się 
zabawa ludowa na sali p. Domachowskiego.

_— Walne zebranie Bractwa Kurkowego. — 
Dnia 5?go maja br. odbyło się roczne, walne 
zebranie Bractwa Kurkowego, na którem po 
zagajeniu przes brata kapitana Małolepszego 
i po przyjęciu do wiadomości sprawozdania 
Zarządu i Komisji, udzielono poprzedniemu 
Zarządowi absolutorjum. Następnie uchwą# 
łono budżet na rok 1932?33 w sumie rozcho? 
dów i dochodów’ zł. 4085. Termin uroczysto# 
ści strzeleckiej ustalono na dzień 2. 3 i 4 lipca 
Wniosku o wystąpienie długoletniego członka 
Bractwa, obecnego króla brata Rezmerowskic# 
go, zebranie nie przyjęło do wiadomości. Na 
miejsce ławnika Erdmańskiego, który na sku» 
tek przeniesienia wyprowadzał się z Gniewu, 
wybrano brata’ Tetzłaffa. Skarbnikiem wy? 
brano brata Kozłowskiego, do komisji budo? 
wlanej braci kpt. Małolepszego, Kozłowskiego, 
Achtabowskiego, Tetzlaffa i XValpuskiego; do 
komisji rewizyjnej: braci Barana, A. Kleina, 
dr. Berendta i Cieślewicza, do komisji rozjem? 
czej: braci Pelzera, Ciążyńskiego, Dercziń? 

skiego i Wiesego: do komisji zabawowej: bra? 
ci Jana Zawadzkiego, B. Ponczka, Jelińskiego. 
Rogowskiego i Hollmana. XV dalszym ciągu 
obrad uchwalono obniżenie wstępnego z 60 zł 
na zł 30 i składek miesięcznych z 2 zł. na 
1,50. Na wniosek zarządu przyjęto jako no? 
wych członków pp. XVierzbowskiego, Piątka, 
dr. Berendta, Rosińskiego i Kierzke. Po 
wręczeniu przez kpt. Małolepszego, bratu Je? 
lińskiemu medalu IT Tycerza zebranie zakoń? 
czono.
• — Sekcja Opieki Społecznej. Dnia 6?go 
maja br. o godz. 17 odbyło się w Magistra» 
cie posiedzenie Komisji Opieki Społecznej 

przy współudziale p. nacz. Goca, burmistrza 
p. Golnika, p. Cejrowskiego, p. XVantowskie? 
go i przedstawicieli bezrobotnych do prac pu# 
blicznych. Z pośród zgłoszonych 150 bezro? 
botnych, zakwalifikowano jako niezbędnie 
potrzebujących pomocy, utrzymujących rodzi# 
nę 80?ciu, samotnych bez środków do życia 
10. Na tern zebranie zakończono.

— Z życia Zw. Strzeleckiego w Lignowach 
Szlacheckich. W ub. niedzielę Z w. Strzelecki 
w Lignowach Szlacheckich po przeprowadzoo 
nych przez sierżanta Kamińskiego ćwiczeniach, 
udał się do swej świetlicy, gdzie por. Lesiecki 
przy tłumnie zebranej oprócz strzelców, pu? 
bliczności, wyświetlił przeźrocza filmowe, ob» 
jaśniające życie i czyny Marszałka Piłsudskie? 
go, księcia Józefa Poniatowskiego jako patrona, 
oddziału, rozwój Gdyni, życiorys króla Jana 
Sobieskiego, życiorys Tadeusza Kościuszki itd.

— Strzelcy w Gorzędzieju. Zw. Strzelecki 
w Gorzędzieju święto 3?go maja uczcił uro? 
ozystem nabożeństwem, które przy udziale 
dzieci szkolnych i miejscowego obywatelstwa, 
odbyła w Subkowach o godz. 9?ej. Po nabo? 
żeństwie odbyła się defilada Związku Strzelec? 
kiego, Powstańców i Wojaków DOK XTH i 
dziatwy szkolnej. Uroczystość zakończo-no 
akademją na program której złożyły się śpię» 
wy, deklamacje i odegranie sztuczki scenicznej.

— Stan bezrobocia w Gorzędzieju. Liczba 
bezrobotnych w gm. Gorzędziej wynosi obec» 
nie 25 osób, stan ten jednakowoż- na skutek 
przewidywanych robót, prawdopodobnie 
zmniejszy się od dnia 15»go bm. o 40 proc.

— Obrót pocztowy w kwietniu. Urząd po­
cztowy w Gniewie nadal w miesiącu kwietniu 
Mstów zwykłych 14.550, poleconych 1.038, pa? 
czek 175, przekazów pieniężnych 731 na sumę 
39.452,85 zł, czeków PKO. 1252 na sumę — 
224.390,13 zł., rozmów telefonicznych 1263, te# 
legramów 77.. Przyjął i doręczył listów zwyk# 
łych 20.010 połecomych 948, przekazów pie# 
niężnych 600 na sumę 53.940,65 zh. czeków 355 
na sumę 64.639,19, rozmów telefonicznych — 
1430. telegramów 78, czasopism 20,100,
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Zwycięstwo nad przestrzenią
Gdy samolot zastępuje auto

....Od dwóch lat między Londynem a Pary' 
*em istnieje specjalne połączenie lotnicze wie­
czorne, tak zwane teatralne. Istnieje ono z tej 
racji, by mieszkańcy jednej ze stolic mogli 
spędzić wieczór w drugiej. Specjalnie dla tea­
trów. ’ ' • '

W tym celu siada podróżny w Croydon lub 
Le Bourget do samolotu. Niebawem jest w 
Paryżu względnie w Londynie. Przebiera się 
we frak, idzie do teatru, je kolację. Samo­
chód odwozi go na lotnisko, gdzie czeka wy­
godna kabina samolotu — i podróż z powro­
tem. Jest się na miejscu o 4 rano.

. • * *
...Wśród bogatej młodzieży Stanów Zjed­

noczonych samolot zaczyna zastępować auto. 
Coraz częściej na nim właśnie odbywa się ja­
zda na week end i coraz częściej wycieczka 
we dwoje.

Miłość nie lęka się furkotu śmigła.
• ♦ *

...Jeszcze w 1919 roku gdy między Berlinem 
a Kijowem były fronty nie do przebycia, spe­
cjalna służba lotnicza przemycała armjom

ukraińskim zapasy banknotów nowego pań­
stwa zamówionych rok przedtem w Berlinie.

Przewóz udał się znakomicie, co jednak 
Ukrainy nie uratowało. Ale odtąd coi’az czę­
ściej samolot służy do transportu kapitałów.

Dzieje się to zwłaszcza w Afryce, gdzie z 
głębi „czarnego lądu“ samolot przewozi zapa­
sy diamentów. Drogę, którą karawana przeby­
wała w ciągu 20—30 dni przebywa w niespeł­
na dwie doby.

Orchidea — olbrzum
15«metrowej wysokości orchidea odnalezio­

na została w południowym QucensJandzie 
(Austral ja). Jest to jedyny tego rodzaju okaz 
orchidei, na święcie. Orchidea ta okryta jest 
¿ęsto kwiatem, a gałęzie jej mierzą do dwóch 
metrów długości. GaJeola foliata, jak nazywa 
%ię ten gatunek orchidei, rośnie w nieprzystęp 
nych gąszczach lenśych Macpherson Rand.

Fotograf ja na daleki 
dystans

„Times“ zamieścił niezwykle ciekawą foto» 
grafję wybrzeży francuskich dokonaną pirzez 
fotografa po angielskiej stronie, w porcie Do- 
over‘u. Fotografja została wykonana w dmiiu 
mglistym, pochmurnym, w warunkach bardzo 
niepomyślnych. A jednak na kliszy zarys wy« 
brzeży francuskich -wyszedł zupełnie czysto. 
Stało się ter dzięki, użyciu aparatu fotografioz« 
nego nowego systemu o długiej harmonijce, 
którego wnętrze było oświetlone promieniami 
infra«czcrwonemi, które — jak wiadomo — 
przenikają ciemnię, a w danym wypadku uto« 
rowaly sobie drogę poprzez mgłę.

Zegar staruszek
Najstarszym zegarem słonecznym, który 

przechował się do dziś w całości jest olbrzy« 
mi, monumentalny obelisk z tajczą zegarową 
w miasteczku Otterberg, w Nadrenji. Zegar, 
ten datuje się z przed r. 1225-go.

Pawłowo pow. Chojnice
— Nowy oddział „Strzelca“. W dniu 8 bm. 

przy wspóudziale prezesa powiatowego Zw. 
Strzeleckiego p. Jagodzińskiego utworzono w 
Pawłowie oddział Związku Strzeleckiego. Do 
Związku zapisało się 26 osób, z pośród których 
wybrano zarząd, w skład którego weszli: Ba« 
lewski Stanisław — prezes; Gajtkowski Zyg« 
munt — sekretarz Benda Tomasz — skarbnik, 
Nowicki Augustyn — ref. wych. oby w.

Grębocin, pow. Toruń
— Ujęcie złodziei. W sprawie kradzieży 

pasów skórzanych na szkodę inżyniera Chrza« 
nowskiego w Grębocinie, dochodzeniem usta« 
łono, iż sprawcami tej kradzieży są: Glinkau 
Maksymiljan z Lubicza, Widliński Kazimierz 
z Obrowia, Lewando-wski Michał z Rudnik, 
Kuliński Leon z Bodzanowia i Czarnecki Al? 
fons ze Stawu. Skradzione przedmioty były 
zakopane w lesie pod Rubinkowe i zostały 
oddane poszkodowanemu.

Giełdy
Warszawskie notowania 

walutowe.
e dnia 13 V. 1932 r.

Tranzakcje Kupno
WALUTY.

Dolary 8t. Zjedn. . .... 8,87—8,85
DEWIZY. iąT

aaaaeaea»Belgja
Gdańsk
Holandja . _ 
Kopenhaga . . « 
Londyn . • » ■ 
Nowy Fork . • 
Nowy York telegr.

»
•
a
a

• « • • ♦

125,10-124.79
174,70—174,27
360,25—360,05

Wesoły Itąeik
NOWOBOGACKI f

— Czy mam pana portretować we fraku? 
— pyta nowobogackiego malarz.

— Ah, nie rób pan sobie kłopotu, ^mistrzu, 
przyjdź pan w zwykłej marynarce.

POŻYTECZNE RAD JO
— Ileż to nadzwyczajnych rzeczy zswdzięt 

czarny radju!
— O tak, dzięki niemu mój Jasio nie mt 

odstających uszu.

32,65-32,52
8,899—8.879
8.904—8,884
35.14—35,05

»
• 
a 
a
•

»

a 
»
• 
a
a

Paryż • • •
Praga « . » 
Sztokholm •
Szwajcarja •
Włochy . »
Berlin (w obrotach nicofic.)

b
a

a 174,30—173,6»

212,50

Notowania ziemiopłodów 
w Poznaniu

Dostawa bieżąca, parytet Poznań, handel 
hurtowy

za 100 kg. c dn. 13 V- 1932 r.
»a ■

• •
V
o O O o

• o a »

» •

• ♦

■

p W7O •

pszenna 65% «
»
a

2yto <<•<••
Pszenica .... 
Jęczmień . . .

n browar.
Owies pastew. • 
Mąka żytnia .

o
rr

Otręby żytnie • 
„ pszenna 

Rzepak . . . 
Groch Wiktorja 
Seradela . . . 
Łubin niebieski

„ żółty .

I

«

■

a
»

a

28.50- 28,75
29.75— 30,00
22 2t—23,52
25.00-25,50
22.75— 23,21

4125—43,25
44.25— 46,2!
18.25— 18.56
16.50— 17,50
17.00—18,51
23,00—26,00

11,00-12,06
14,00—15.00

RURY wodociągowe — kanalizacyjne — gazowe 1 
armatury — SANITARIA — fajanse |
GDYNIA Szosa Gdańska „ATLANTIC“ 1

telefon 1303 33*3 T- 2 O. O.

BŁOCH

1 Elisabethkirchengasse 2.
Tel. 24600
GDANSK
. -■.. Nasze wielkie programy ŚwiąteczneI

TORUŃ

^TENNIS
RaKietz
Piłki 
Przybory

SPORT

Via * Polast Lichtspiele
Elisabethkirchengasse 11

Tel. 21076
GDANSK

Restauracja 
POLONIA 

TORUŃ
15-16 Wielkie Matinee 
wykona na nowoczesnych 

Instrumentach zespół 
ROSYJSKO-KAUKĄSKI 

K A Z B E K
obiad zSdań z drobiem 1.40 
Wieczorem DANCING 
familijny. Uprzejmie zapra­
sza Gospodarz.

Willy Frltsch

Der Frechdachs”
Camilla Horn — Ralph A, Robert« 

EIsc Elster — Anton Piontner 
według komedji Luisa Verneuila 

Manuskrypt: J. v. Cube, P. Frank, Fr. Falkcnstein 
Reżyser ja: Carl Boese i Heinz Hille 

Muzyka: Stefan Samek.
Małżeńska, komedja błąkania i zamierzania, bogata w wesołe 
przypadki i tysiące kłopotów, pełna humorystycznego nastroju 

i łobuzerstwa, farsa według życzenia wszystkieh.
Oprócz tego; Dodatkowy program dźwiękowy oraz dźwię« 

kowy przegląd tygodnia UFY.
W dni powszednie: o godz. 4. 6,15 i 8,3°-
W niedzielę: o godz. 3» S, 7 i 9.

Pal I Patachon w najnowszej komedji 

„Schritt u. Tritt” 
Film pełen humoru i żartów.

Oprócz tego: Dodatkowy program dźwiękowy oraz tydzień 
dźwiękowy Dculig.

W niedzielę, i5«go maja o godz. 2 popołud.
wielkie przedstaw enie dla dzieci

Ceny biletu na wszystkie miejsca Gid. 0,30.

W dni powszednie: o godz. 4, 6,15 i 8,30.
W niedzielę: o godz. 3, 5» 7 i 9-

Zaplsp
w szkole im. św. Tereay od 
17 maja między godz, 12—1? 
Należy złożyć: metryką uro­
dzenia lub chrztu i świa­
dectwo szczepienia ospy; 
dzieci, które już do szkoły 
uczęszczały przedstawiają 
rńwnież ostatnie świadectwo 
półroczne. Zgłaszać można 
dzieci od lat 6 wzwyż oraz 
uczniów i uczennice z 1-^ 
oddziałów szkoły pawsze 
chnej. Ul. Kośaiuazlci 7. • 
Toruń.

Solanki
Inowrocławia 

przewyższają znacznie wody 
Nauheim, Kisaingen, Kreu­
znach, Wiesbaden, Hall, 

leczcie się więc w zdrojo­
wisku krajowem.

Poradnia 
prawna 

załatwia wszelkie sprawy 
sądowe j administracyjn 
oraz uskutecznia wywiad t 
Adamski, doradca prawny. 
Toruń, Sukiennicza 4. [26v> 
—......-1 1 —00

Wycieczka świąt, statkiem 
w «jruąie łwigto sl8tll|m (ntHororowjfn „KOGUT" 

przez port gdański do zatoki gdańskiej, obok 
2«4 Sopotu i Gdyni

do Nickelswalde.
( W raxie burty popłynie statek wodami wewnętrznemi 
przez ilutę Einlage, jednak z uprzednią okrężny jazdą przez 

>ort gdański i spacerową na Wiśle). 

Odjazd: o godz. 9 od Kasy oszczędności 
'" -przy Zielonym moście.

Przybicie . dó wybrzeża pod urządcin pilotów 
w- Nowym Porcie około godz. 9.45. 

Przyjazd do Njckelswalde około godz. 13. 
Odjazd powrotny o godz. 18.

MuzyKa taneczna i restauracyjna 
na poKładzie.

Cena jazdy: tam i z powrotem 1.50 gid., 
.dzieci połowę. - ■

Poprzednia sprzedaż biletów w składzie cygar 
Carl Peter, Langgasse 36, i w biurze w Gdań« 

sku, Plankengasse 7. pozatem na statku.

fiMtiiiiaija „OAZA“ Daotiog 

(Dawn. Hotel Kaszubski 
Gdynia, Kamienna Góra

W niedzielę dnia 15 maja

FIVE O’CLOCK
od Mods. 5—7 popot NaKrycie zł 2 

WYSTĘPY TANECZNE 
Orkiestra pod batutą, p. Plicha 
Cocktaile, Herbata, Kawa — tort 

DYREKCJA

Czas pomyślet
o przechowaniu 

futer i garderoby najlepiej je 
chroni przed molami i Kurzem 

„Motochron“ 
worek ochronny chemicznie 
spreparowany hermetycznie 

zamknięty
Cena zf. 1. gr. 50 sztuKn

Do nabycia we wszystkich 
drogerjach

„Tobko“
Sp. z o. o. Warszawa, 
Al. Jerozolimska 8. 3699

g Sześciopokojowe
mieszkanie Bydgoszcz 
Długa 42. 3724

36-ldnl
samotny zreduk. urzędnik 
przyjmie propozycję naj­
skromniejszego istnienia.

Oferty do ,.Dnia Pom.“ 
Toruń pod „Zrozpaczony“. 

358f

Specjalnie na święta
3|4 litra wina od 1,00 zł.

można nabyć tylko W Składzie Win
w BydgostcZy przy ul» Długiej 57.

immWBimimAKHmBMMBmHHHraMMBNNHMHM

Ondulacje
pierwszorzędne wykonanie.

Lewandowski,
Toruń» Żeglarska 29, 3671

Czeladnik 
piekarski poszukuje posady. 
Jankowski, Toruń, ul. Byd« 
goska 82, m, 17- 3669

Najmniej
500 zl. zarobBcu 

cwent. stałą posadę, pensj 
itd. dla osób mających szc. 
rokie znajomości. Facho* 
wość zbyteczna. Zgłoszenia 
G OZ A KRED Lwów. 
Wałowa u. 3622



1

-f

W/NALAZKI 
Z DZIEDZINY 
C H E M J I 
i MEDECYNY
opracowane na 
podstawach 
naukowo- 

lekarskich

IWSW

NIEDZIELA, DNIA 15 MAJA 1932 ROKU

w

PRZECZYTAJ UWAŻNIE!
„DWUWATKI"

Patent: Nr. 13498
Sw. Ochr. Nr. 152

„PREPAROWATKI 
POTRÓJNE"

Patenty: Nr.
Nr.
Nr.

8983 
13498 
13852

„DWUWATKI NR. 44«
Patent: Nr. 13498 
Sw.Ochr. Nr, 152

Sączek x waty nasyconej kwasem winnym i cy­
trynowym o wadze 0,06 gr.—zobojętnia (unie­
szkodliwia) nikotynę w 100°/.*/^ Patent M13498.

Sęczek s waty nasyconej cytrynianem żelasa 
w połączeniu z kwasem winnym i cytryno­
wym, całkowicie neutralizuje zabójcze dzia­
łanie tlenku węgla, amonjąku i kwasu pru­
skiego. Patent Jsfi 13498.

Przestrzeń wolna, przeznaczona do utrzymania 
odpowiednie) wysokości temperatury, niezbę­
dnej do wydsielania emanacjl radioaktywnej.

Sęczek s waty nasycone] azotanem toru, sa- 
bijajęcym w dymie tytoniowym wszelkie za­
razki, oraz wytwarzającym emanację radio­
aktywną. stosowaną—jak zaznaczono w paten­
cie—w wypadkach przewlekłych chorób pier­
siowych, szczególnie gruźlicy. Patent Mi 13852.

Gilzy ■ bibułki filigran.

„PREPAROWATKI" 
,DEVI"

Patenty: Nr.
Nr. 
Nr.

cytrynianem żelaza 
winnym i cytryno-

rr

8983 
13498 
13852

zastosowane w ostatnich dniach 
do wszystkich wyrobów

FABRYKI GILZ
nasycone] 
s kwasem

Sączek z waty 
w połączeniu..............................- ------------- -
wym o wadze 0,0« gr.—zobojętnia (unieszko­
dliwia) nikotynę w 1007.7». ora* całkowicie neu­
tralizuje zabójcze działanie tlenku węgla.
amoniaku I kwasu pruskiego.

Patent JG 13498.
Przestrzeń wolna, przeznaczona do utrzymania 

odpowiednie) wysokości temperatury, niezbę­
dne) do wydzielania emanacjl radioaktywnej.

Sączek z waty nasycone) azotanem toru, za­
bijającym w dymie tytoniowym wszelkie za­
razki, oraz wytwarzającym emanację radio­
aktywną, stosowaną — jak zaznaczono w pa­
tencie — w wypadkach przewlekłych chorób 
piersiowych, szczególnie gruźlicy.

Patent M 13852.

Gllsy k bibułki samospalalnoBj sio-

i F. PACHOLCZYK
W WARSZAWIE

ul. Leszno 108 
Tel. 266-42, 293-99

Prosimy przeczytać przedruki i odpisy patentów, orzeczeń i świadectw, znajdujące się w pudełkach Wynalazki sprawdzone i potwierdzone przez 
najpoważniejsze instytucje rządowe i naukowe.

ZA SKUTECZNOŚĆ WYNALAZKÓW PRZYJMUJEMY CAŁKOWITĄ ODPOWIEDZIALNOŚĆ
3575

2=^3/

Pompy odsiodLowef
F systemu Oddesse 2

3w wyuMMmns oiyginal«em o

dostarcza
SJ

■© ilJ'—STf

Miejsce spotkań dla przyjezdnych

w

©
sławie światowej >

Ca 
-s
c

MM
GdpHo
Kołowe.
Kroków 
Łódi 
Lwów 
Poznań 
Worszawa lei 699-W
Przedstawicielstwa 

Lublin tet. 9-62. Wilno lei 8-84

btt«o«PoHe.
M O-W
lei 2X49 
lei 130-49
W 141-83
toi 48-M
tel 7X85

3

Pod Gdynią gJUft Rumja-Zagórze

parcele bodowi.
Plan parcelacyjny zatwierdzony przez Komisarjat 
Rządu, zezwolenie na zabudowę natychmiast!
6oo m2 i więcej już od 90 gr. za metr kwadr., 
$0 parcel pod lasem i rzeką dla will i domków 

letnich 2 zl. za metr kwadratowy.
parcele Sątsowe 

700-1000 zł za morge pruslca 
■a dogodnych warunkach na spFZCflai.

R. MIISCHE, RIJnJA 
pow. Florsłfi

Masywny budynek fabryczny, 1.000 m2 po« 
mieszczeń roboczych, turbina wodna 30 HP., dom 
pański, 8 pokoi, park na sprzedaż, lub do wydzierżaw.’

SAMOZATRUCIE
NA TLE WĄTROBY.

SAMOZATRUCIE bywa przyczyną v;ielu dolegliwości (bóle artretyczne, łamanie 
w kościach, bóle i zawroty głowy, wzdęcia, odbijania, bóle w wątrobie, 
niesmak w ustach# brak apetytu, swędzenie akóry, skłonność .1o obstrukcji, 
plamy, zmarszczki i wyrzuty na skórze, skłonność do tycia, podenerwowanie 
i bezsenność, nerwowe bicia serca, mdłości, język obłożony). TRUCIZNY 
wewnętrzne wytwarzające się we własnym organiźmie. zanieczyszczają krew, 
niszczą organizm, i przyśpieszają starość. Choroby z samozatrucia i złej 
przemiany materji LECZĄ NIE LEKARSTWA A KREW CZYSTA. Wątroba 
i nerki są organami oczyszczającemi krew i soki ustroju. Najracjonalniejszą 
i zgodną z naturą kuracją jest unormowanie czynności wątroby i nerek, 
20-letnie doświadczenie i najwyższe odznaczenia wykazały że zioła lecznicze 

„C HOLE KIN AZA" H. Niemojewskiego 
Jako żółcio-moczopędne są jedynym naturalnym czynnikiem odciążającym 
soki ustroju od trucizn własnych i zapewniającym szybki powrót do zdrowia 
Bezpłatne broszury Dr. mcd.T. NIEM0JEWSK1FG0 otrzymać można w labor. 
fiz.-chetn. .CBOLEIUNAZA’H.NIEMOJEWSK1EGO, Warszawa,N.4wlat 5- (J) 

na prowincję wysyłka pocztą.
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RESTAURACJA
GRUDZIĄDZ

Plac 23 Stycznia 29 — Teief. 735
Obiady z 3 dań 90 gr. Gorące potrawy oraz na­
poje wszelkiego gatunku o każdej porze dnia.

' Lokal obok przystanku tramw. 5 min. od dworca.

Kolacja 5 la carte jut 
od 50 gr. począwszy 8278 

właśc.: Józef Grzeszkowiak

®ss
Miejsce spotkań dla przyjezdnych

niEJSCOWOŚĆ KURACYJNA

STRADCIirailHLE
O«iva, właśt. A Lcltfzłce. wdowę
Tel. 45001 Tel. 45001

Ulubiony cel wszystkich 
wycieczek w oliwskim lesie. 
W obydwa dni Zielonych 
Świąt od godziny 12 — 3 
WYŚPI!ENBTK PIKNIJ.

b

■ f 11IM 111 ........

Najtańsze źródło zakupu maszyn!!!
TylKo xa »1. 230.—

Nowe gwarantowane maszyny do szycia! haftu sy»t, „SINGER"; 
nożne gabinetowe pterwazorzgdnej jakości
opali zonę w meble luksusowe oraz podstawy na łożyskach kul- 
kowych. Wyayłka i dostawa na koszt firmy po otrzymaniu 
zadatku zł. 25.— Reszta za zaliczeniem.
Do każdej maszyny załąszanny bezpłatnie trzy aparaty: do haftu, 
mereżki i cerowania. Ostrzegamy przed wyzyskiem I nieucz­
ciwością pokątnych handlarzy Wszelkleml informacjami i bez- 
płatnemi cennikami służy na żądanie pierwsze źródło krajowe:

Polska Spółka Maszynowa „DOSROIlillsnił“
WARSZAWA, Chmielna 32.

Za dobroć ma«zyny 20-!etnia gwarancja, 
Otrzymujemy moc listów dziękczynnych.

"WóxiM clxieci^cte
i meble koxxifkone

Wózki weekendowe
od 23.—

Wózki aportowe 
od 55 —

Wóziki spacerowe 
od 75.

Gid. p.

Gid. p.

Gid. p.

Wyborowe trunki — Rzetelna obsługa
Wynajmuje się jeszcze pokoje 
na święta z utrzymaniem i bez.

Kupuje się najtaniej 
i najtępiej u fachowca

Fotele koszykowe 
od 3.30 Gdl. p

Stoły koszykowe 
od 4.— Gid. p.

Foteliki koszykowe dla dzieci 
od 2,20 Gid. p.

Fotele z trzciny Pedding od 14.— Gid. p.
Żłobki dla kwiatów, krzesła ogrodowe, leżanki, wóziki dla 
lalek, hulajnogi samojazdy i wszelkie towary koszykowe po 

cenach najtańszych.

Cmii fjbtMś 
GDAŃSK, Korkenmacijergasse 

przy wieży kościoła Marjackiego
Rok zał. 1880 Telefon 25 306

Kieszankuwa 
Egtyklopedja popylaiDa 
stanowi nieodzowną książkę 
dla każdego inteligentnego 
człowieka. Cena przystępna 
dla wszystkich. Książka po* 
winna być w każdym do» 
mu kulturalnym. Materjal 
bogaty. Żądajcie prospe» 
któw: (dołączyć znaczek na 
porto) Kraków, Józefitów 
io. (Poszukujemy zastęp» 
ców)._______________3157

Trzcinę 
do krycią dachów, większą 

ilość kupi 37°9 
Toruń, Mleczarnia Górski.
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W miesiącach letnich l
oddaję jeszcze za kaucją tygodniową około 15 ctr. 3

Prima Masła Deserowego I
EK
I
■

■
| mleczarnia Spółdzielcza

z nieograniczoną odpowiedzialnością

| Płośnica pow. Działdowo
^nuiiiiiiiiiiiiiiiiiiUHiiuututirmmmninmiiHKi.tiiiiiti.iiitiiiHiieaBaaa

3 pokojowego 

mieszkania 
z kuchnię, łazienką i wszclkiemi wygodami 

poszukuje sic
w śródmieściu lub na Bydgoskiem Przedmieściu. 
Oferty do Admin. „Dnia Pomorsk.“ w Toruniu 

sub. „Odpowiedzialny“. 3610
E&EumsnniaHUKuusauKflH

1000 zł. nagrody
wyznaczam za wykrycie sprawców 
pożaru tartaku w Michałowie

Władysław Powałowski
Wydawca „Głosu P ogranicza14

I DAMSKIE i MĘSKIE 1 ŚS0JWEŁNIANE i BAWEŁNIANE

W WIELKIM wyborze 
SMMHMKa POLECA

GALANTERIE

i WOJCIECH MIKOŁAJCZYK, GDYNIA, ul. Świętojańska

g 
g 
g 
g
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GDYŃSKA SPÓŁKA DRZEWNA
teufon 1400 GDYNIA, Szosa Gdańska TELEFON 1400

TARTAK PAROWY _ Składy drzewa budowlanego
i stolarskiego

_____  UDOWLANA
E— Parket dębowy, dykty klejone SSS55SSS5S

Dostawa hurtowa i detaliczna po najniższych cenach i dogodnych warunkach.

Mechaniczna obróbka drzewa

STOLARNIA I
X5X

X

CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXICXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXM

AIRA
Pr/f mu»ł Chemiczny S. A. w Toruniu

8,

Bilans zamknięcia per 31. XII. 1931 r.
!. Kapitał akcyjny 250.000.—2. Kapitał amortyzacyjny 291.655.353. Nieruchomości 368.850.41
4. Ruchomości 402.740 18
5. Banki 14.502 86
6. Kasa 3 512.19
7. Weksle 135.017.04

1.530 607.52
611.065.66

Kredyt orzy
9. Debitorzy

10. Konto hipoteki
11. Konto recept 

Remanent towarów 
Strata z roku 1930 
Strata z roku 1931

12.
13.
14.

212*500.00
492.976.00
40.945.78
5648.75

212 500.00

BROWAR 
POMORSKI 
JOZEFA (HIUmłUSKIIiiO 
Tel. 195 PODGORZ TORUŃ Tel. 195 

poleca swe za wyśmienite 
uznane piwa pod nazwą 

..SPIIETANKA POMORSKA 
SŁODOWE. ..KARTMEI PO- 
MORSKI , KOZI AK (HOCK)

Nowa komunikacja autobusami 
bezpośrednia jazda do Bohnsack

(statek przybija do pomostu gminnego) 
z Gdańska, Frauentor: o godz. 6, 8, 10, 12 14, 16; 
z Bohnsack, pomost gminny: o godz. 7, 9 11, 13 15 
17. 19, 21.

W .międzyczasie kursują parowce według potrzpby! 
Ceny jazdy: w obu kierunkach: G. 0.60,

w jedną stronę: G. 0.40.
Jazda nadzwyczajna w 1. święto: bezpośrednio 

NickeLswalde
z
z

do

2.287.758.87 2.287.758.87

f.
2.
3.
4.
5..
6.

iRachunek zysków 
Amortyzacja 
Produkcja farb 
Koszty produkcji 
Koszty handlowe 
Nieściągalne pretensje 
Strata

strat per 31. XII
52.795.88

250.345.21
176.768.^3

15 535.55

3710

1931 r.

489.796.87

5.648.75

495.445.62 495 445 62

Do tutejszego rejestru handolwego dział B pod nr. 
82 przy firmie „Pepegc" Polski Przemysł Gumowy 
S. A. w Grudziądzu, iż uchwałą Rady Nadzorczej z 
dnia 19. X. 1931 odwołano z zarządu Raymunda Lsn- 
soy i to z dnięm 19. X. 1931 r 3. R. H B, 82.

Grudziądz, -dnia 27. II. 1932 r. Sąd Grodzki.

Przetwórnia marmuro granits, kamieni, sztutznyth
Nanmhl/i Posadzki, Stopnie,
.‘¡uylUUliI Terrazzo, Umywalki, Słupy, 
HBBMBHH i rury betonowe

po cenach najniższych
; Wszelkię prace budowlane — Wykonuje
i również wszelkie prace rzeźbiarskie i t. p.

Fabryka nagrobków dynia ||

ul. Lipowa dom Strchlau vis a vis firmy Tri

Gdańska, Frauentor: o godz. 9; 
Nickelswalde: o godz. 18.
Cena jazdy: w obu kierunkach: G. 1,— 

w jedną stronę:-G. 0x60;
‘ dzieci płacą połowę.

Vereinigte Persotnendampferbesitzer. 
Administracja: Gdańsk, Plankengasse 7, 

Tel. 21791 & 25730.

Panic 
i Panowie 
na stanowiskach prywatnych 

.państwowych lub bez ta» 
kowych o szerokich sto* 
sunkach towarzyskich do ci* 
chej dobrze rcntująccj się 
współpracy stale poszuki* 
wani. Krótki życiorys i ofer­
ty nadesłać pod „Dochody" 
do „Dnia Bydgoskiego" w 
Bydgoszczy. 3724

POKOIK
skromnie umeblowany gazówka, 6piźarka i drwalów- 
kiem na II. p. mojego domu w Wejherowie p,rzy u\cy 
św. Jacka 11 wynajmę od 1 czerwca rb. łącznie z 
wszelkimi świadczeniami samotnej pani ewentl. z 
dzieckiem lub młodemu małżeństwu ze 6tałą pracą. 
Najchętniej kolejarzowi.

Również do wynajęcia w moim domu od 1 lipca rb. 
3 pokoj. mieszkanie z kuchnią z przynależnościam i 
małym ogródkiem wyższemu urzędnikowi emeryto­
wi z warunkiem udzielenia pożyczki hipotecznej kilka 
tys, zł. z prawem pierwokupu małej kamieniczki za 2 
ub 3 lata. Pisemne lub osob. zgłosz. pom. godz. 10—12.

J. Ukowski, właściciel.

Dwupiętrowy 
dom centrum Bydgoszczy 
dochód 9200 wpłata 30000. 
Dwupiętrowy, centrum, do­
chód 19000, cena 115000. 
Wiele innych korzystnie 
sprzeda Biuro ,,Emeryt".
Bydgoszcz, Mostowa 3. 3722

Dom
rodzaj willfti

pokojów, 2 kuchnie, du* 

zaprowadzone, ogród i mor* 
ga owocowy — warzywny 
sprzedam za io tysięcy gul* 
dcnów z powodu choroby 
i starości. Stanisław Słaby, 
Poznań, przedmieście Staro* 
lęka, ul. Romana Maja 7.

3697

6
ży balkon, gaz, wodociąg,

Towarzystwo Handl. CENTROHURT xo;p. Gdynia ft. Gdańska Tal. 10ł5i 1001
DZIAŁ III.

Owies, Otręby, Śrut, 
Grysik, Sieczkę, Słomę.

DZIAŁ I.
Wszelkie materjały budowlane

Cement Wapno - Smole - Papę 
Lepnik - Żelazo - Gwoździe- Gips 

Glazurę * Terakotą.

DZIAŁ II.

Wegiel - Koks
wagonowo i ze składów

z dostawą do domu
Ceny bezwzględnie konkurencyjne oraz dogodne warunki płatności

Własny Oddział w KACKU MAŁYM obok dworca

WIRÓWKI
JŁ MII-ENA“

Najniższe ceny, 
najdogodniejsze 
warunki spłaty.

W własnym interesie należy przed zakupem wirów» 
ki zażądać od nas oferty. Wirówki kupuje się u 
nas nadzwyczaj korzystnie, o czcm się można przez 

zapytanie o ceny, przekonać.

BRACIA RAH11E
Budgoszcz, ul. Sw. Trńjcti 14 b 

Telefon 79. 887.

£iiniiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiimiiniiiiiiiiiiiHiiiniiiiiiiiiiii!iiiiiiitiiiiiiiiiiiniimiii|i.

Pracownia ubranek dziecięcych i haftu
Związku Pracy Obywatelskie! Kobiet 
wykonuje: ubranka dla chłopców i dziewczynek 
płaszczyki, bieliznę damską, męską i dziecięcą — 
oraz prace wchodzące w zakres haftu wszelkiego 
rodzaju. Dochód z .pracowni przeznaczony na 
prowadzenie bezpłatnych kursów haftu i nauki 

gospodarstwa domowego.
> Pracownia otwarta od godz. 9-tej do 18-te),
j Wejherowo, Magistrat 2. p.

nr.
■

■ =
=

NIE ZAPOMNIJ 
przy wydatkach świątecznych 

odłożyć lOzi. na kupno losu
— Loterji Państwowej — 
w szczęśliwej kolekturze

Pawła Billeita
3491 w Toruniu, Nowy Rynek 
Ciągnienie jut 19-ego 1 20-go bm.

%

Kakadu-SOpoi
Codziennie od godz. 7-mej najwyborniejszy

Kakadu - Sou per
[4 dania — cena Gid. 2,50] 

również potrawy a la carte po nisk. cenach

Codziennie: PcunlOU. W niedzielę: 
Herbatka z lancami

Imeriidin - Bar
Orkiestra do tańca: The Jolly Boys

Astrolog
Sękowski w Bydgoszczy 
przy ul. Gdańskiej 46, 
nie jest doktorem, lecz jest 
uprawniony do leczenia cho­
rych. — Leczę według za­
sad homeopatji I przy­
rody i posiadam liczne po- 
dziękowaniaod wdzięcznych 
pacjentów np. za wylecze­
nie warjactwa choroby ra­
ka, suchot, próchnienia ko­
ści, kataraktu itd. Polecam 
moje kuracje przy cukrzy­
cy, żółciowych kamieni, pa­
raliżu, zwapnieniu, zwła­
szcza przy nerwowo-neural- 
gicznych bólach, oraz kawa­
lerskich i kobiecych choro­
bach itd. W piątki i soboty 
nie przyjmuje. 3721

Gabinet 
Kosmetyczny 

„rairaoiA“ 
‘Mormona11 aparat prof. 

Shula, prócz innych naj* 
nowszych metod pielcgno« 
wania urody, opartych na 
specjalnych studjach w Pa- 
ryiu. — Piegi, wągry, 
plamy i ect. usuwa. Trwale 
przyciemnia brwi i rzęsy 
wyborowemi i nicszkodli» 
wemi barwnikami. Mani­
cure.
TORUŃ, Szeroka 37,

II. piętro.

Ekspedientko 
lub uczenica 
z dobrego domu do składu 
rzeźnickiego potrzebna zaraz 
zgłoszenia:. Stefan Rzep» 
czyński mistrz rzeźnicki 
Puck. 3226

B. PAUL
Bydgoszcz
Piotra Skargi 7

RAKIETY 
TENNISOWE 
piłki, obuwie, oraz 

wszelkie inne przybory 
sportowe i odzież spor» 
tową polecam po zni» 

żonych cenach. « 
Wielki wybór. Reperacja rakiet tenisowych i t. p.

Prezesom
związków zawodowych pp. 
urzędników prywatnych, ko­
munalnych, państwowych 
jak i osobom z osobna za­
interesowanym przy poda­
niu jedynie adresu swego 
jak i związku gratis i fran- 
ko objaśnienie jak zalicza 
się w rozliczeniu emery- 
talnem, poczynione służby 
wojskowe w armjach państw 
zaborczych. Zgłoszenia pod 
„Emerytura" do „Dnia Byd­
goskiego“ Bydgoszcz. 3725

4 poKofOWC 

mieszkanie 
z łazienką w Wejherowie, 
vis a vis dworca od zaraz 
tanio do wynajęcia. Leon 
Grubba, Wejherowo, ul. Pa« 
derewskiego 2, ekspedjent 
pocztowy. 3701

Pokój
eleg. umcblow. z używa» 
niem łazienki ewtl. z utrzy» 
maniom do wynajęcia. To» 
ruń, Żeglarska 31, m. 3. ■
______ 3595

Znany
artysta malarz uorire.ci- 

przyjmic zamówienie 
w miejscu lub na prowincji. 
Ofr. do „Dnia Pom." Toruó 
pod 3704-

Przyszłość prze­
powiada 3349 

astrologini 
H. Kirschke, Gdańsk, 

Stadtgraben 13, parter lewo.

Doniczki 
do kwiatów pp. ogrodnikom 
i odsprzedawcom po cenach 
konkurencyjnych poleca ze 
składu. M. Czubek i Ska 
w Poznaniu, Oddział w To­
runiu żeglarska 27. Tel. 643 

3322

SamocbOd

Ford 
pięcioosobowy natychmiast 
do sprzedania. Kowalewski, 

Toruń. Nowy Rynek 18.
3707

Biuralistka 
pilna, zna księgowość, ko* 
respondencję, maszynę,spra» 
wy sołeekic i różne — szu» 
ka posady — może i wy» 
jazd wzgl. wieś. Wymaga; 
nia b. skromne. Oferty do 
„Qnia Pom." pod „lat'27".

’7i4

Pokój
lub dwa do wynajęcia. Oso­
bne wejście. Toruń, Plac 
św. Katarzyny 5. II. p. 3730

Mieszkanie
2-wu pokojowe z kuchnią, 
wraz z meblami. Grudziądz, 
ul. Kalinkowa 10 m. 8.



NIEDZIELA, DNIA 15 MAJA 1932 ROKU
«■ CS

15

9*MARMUR-GRANIT” ‘ GDYNIA
vis a vis Szkoły Handlu Morskiego — Telefon 1336.

poleca i dostarcza w każdej ilości:

Szosa Gdańska,
i»«

Firma nie 
posiada 

w Gdyni 
żadnych 

oddziałów.

GRANITY naturalne i sztuczne 
MARMURY naturalne i sztuczne 
TYNKI szlachetne 1

LASTRIKA (terrazzo) 
TŁUCZNIE wszelkiego rodzaju 
GRYSIKI w różnych kolorach

Towar firmo» 
wy z marką 

„Marmur* 
Granit“ może 
być nabyty 
tylko w po» 
wyższej fir» 

mie.Wykonuje sle również wszelkie roboty, wchodzące w zakres tei dziedziny.

fABRYHA LUSTER i SZŁIFIEItŃIA SZKŁA
Dla fatortsH mebli i odsprztdawcOw specjalne cennlHI.

ZAKŁADY SZKLARSKIE
Telefon 15-58 R. ZIELIŃSKI, ODYMIA ul- Świętojańska

Hurt szkła, oprawa obrazów. — Specjalność: Szyby wystawowe. Przedstawicielstwo: Płyt szklanych „Luxfer’‘ i „Rotalith".

TORUŃ
LICYTACJA PRZYMUSOWA

17 maja o 10 ąprzedaję u spęd. Sądeckiego przymu- 
SOwem przetargiem za gotówkę: perfum, leżankę, war­
sztat stolarski; o 12 w Rudaku u Weinberga i na so­
łectwie: powóz, warchlaki, krowę, konia, wóz, lustro 
« szafką; o 14 w Podgórzu Puławskiego 5 i na Rynku: 
cholewki skórzane, naczynia emaljowe, pocynkowa- 
ne, szklanne, szczotki, rower. (5707) (3718

Bartkowak, kom. sąd. Rabiańska 12

PRZYMUSOWA LICYTACJA.
Dnia 17 maja 1932 o godzinie 12 u spedytora Są­

deckiego sprzedawać będę najwięcej dającemu za go­
tówkę: fortepian, bibljotekę, biurko, bufet, kredens, 
cegar, szafę myśliwską, fotel, stół, krzesło, kanapę, 
maszynę do szycia, krzesła bufet, nocny stolik, umy­
walkę; o godzinie 14-tej u spedytora Kulwickiego: 
mazsynę do pisania. L. 357/32 (3719

Chrzanowski, komornik sądowy.

PRZETARG PRZYMUSOWY
- W piątek, dnia 20 maja 1.932 r. o godz. 11-tej 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowego 
najwięcej dającemu za gotówkę: 1 radjoaparat „Mar­
coni“, 1 głośnik i 1 fuzję myśliwską. Sprzedaż od­
będzie się u p. Sądeckiego przy ul. Mickiewicza w 
Toruniu. 3720

Pawlyszcee, komornik powiatowy.

I■ Zegary - Zegarki - Budziki 
wszelkie wyroby złote i srebrne 

Brylanty ObrsiCłW ślubne Platery 
jak i nagrody na cele sportoye po zniżonych cenach ppleca 

CZ. LIPCZYNSKI TORUŃ
Rynek Nowomiejski 21 

3711 Najatartzy polski zakład zegarmistrzowski
iiuimiiiimiiiiiiiiiiiiiitiHiiiiiimłHffiiiiłmHiHiiiimmmMMwiMimMiMHiMnmmNMiMfmiiiiHłimiittHłiHM

BYDGOSZCZ Insíyíuí

■ s

PRZETARG PRZYMUSOWY
W dniu 14 maja 1932 r. o godz. 10 sprzedam naj­

więcej dającemu za gotówkę przy ul. Matejki 7: obraz, 
biurko, leżankę i kilim. Zlec. nr. 532/8 (3727

Stężycki, kom. sąd. w Bydgoszczy

PRZETARG PRZYMUSOWY
W sobotę, dnia 14 maja 1932 r. o godz. 10-tej przed 

południem sprzedawać będę przy ul. Pomorskiej 53'56 
najwięcej dającemu za natychmiastową zaplata: 1 b'ur- 
ko, 1 bufet, 1 szafę bibljoteczną, 1 stolik pod maszynę, 
1 regał. Zlec. nr. 555 8 (3728

Łuczka, kom. sąd. w Bydgoszczy

Kosmetyczni) 
drsowej Leśniewskiej i Iz« 
bickiej (dyplomów, absol. 
„Université de Beauté Ce« 
dib“ Paryż) Bydgoszcz Sio* 
wackiego i uskutecznia : Od* 
mladzaniepreparatami „Hor* 
mona“ metodą prof. Spuhl‘a, 
uznaną, badaną i natento* 
waną we wszystkich państ# 
wach. Naświetlanie Ma* 
quillage. Przyjęcia io—iz, 
4—6. 1702

=

PRZETARG PRZYMUSOWY
I W sobotę, dnia 14 maja 193 2r. o godz. 1,00 po 

południu sprzedawać będę w Solcu Kujawskim przy 
ul. Toruńskiej 25 najwięcej dającemu za natychmia­
stową zapłatą: '1 kanapę, 1 maszynę do szycia „Sin­
ger“, 1 umywalkę, 1 obraz. Zlec. nr. 556/8 (3729

Łuczka, kom. sąd. w Bydgoszczy

GRUDZIĄDZ
PRZYMUSOWA LICYTACJA.

W sobotę dnia 21 maja bieżącego roku o godzinie 
10-tej w Nowem u p. Wróblewskiego W.: jedną szafę 
do ubrań; o godz 10,30 w Nowem u p. Haberlanda Jó­
zefa: jedną szafę do ubrń; o godz. 11-tej w Nowem « 
p. Hundsdorfa Gustawa: 2 kredensy dębowe, 2 zegary 
stojące, 2 bufety, 2 fotele, 2 szafy do ubrań. W środę 
18 maja br. o godz. 11-tej w Grucznie u p. Rozwadow­
skiego Stanisława: jedną krowę. Egzekutor.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W środę dnia 18. 5. b. r. o godzinie 11 sprzedawać 

będę za gotówkę wfęoej dającemu przy ulicy Lipo­
wej 53: 3 kiliny, toaletę i skórę na podłogę.

Dobrzański, komornik sądowy w Grudziądza.

Kapelusze 
damskie wykonuje elegan* 
cko i tanio. M. Laegner, 
Toruń, ul. Klonowicza 38 

370”

Karakułowe 
palto z całych skór, sprze* 
dam okazyjnie. Hotel „Trzy 
Korony“ pokój nr. 1. 3717

„Kieszonkowa
EncyKlopedja 

Popularna“ 
pod hasłem: „Wiedza dla 
wszystkich“ dajc materjał 
naukowy ze wszystkich 
dziedzin życia. Książka dla 
wszystkich! Cena niska na 
spłaty, Żądajcie prospek* 
tów: (dołączyć .znaczek na 
porto) KRAKÓW, Józefi* 
tów 10 (Poszukujemy za« 
stepców). 3602

WINA 
GROJNOWE 

But. Już od 3.50 zł. 

WÓDKI 
po cenach zniżonych 

H. NowaczyK
Toruń, Stary Rynek 5.

Sprzedaż 
odpadków 

iutp.
Dyrekcja Polskiego Mono* 
polu Tytoniowego w War» 
r.zawie zawiadamia, że oglo* 
siła w Monitorze Polskim 
w Nr. 105, 106 i 107 z dn. 
o, 10 i 11 V, br. przetarg 
publiczny na sprzedaż od* 
padkowych opakowań juto« 
wych oraz odpadków juty 
(ścinki), aznurówkonopnych 

aiekonopnych i t. p. 3627 

Kompletna 
stolarnia 

całkowicie urządzona skla* 
dająca się z następujących 

maszyn:
I heblarka i abrichtmaszyna 

(komb.) 70 cni. szeft
i fryzerka
1 bandsega 70 cm. średnicy
1 tokarka mechaniczna z 

spec, motorem 1 P, S.
1 tokarka nożna
1 bormaszyna
1 abrichtmaszyna drewniana
2 kreissegi na żelaznych sto* 

lach
1 sztanemaszyna
1 motor u P. S. ; wal dług.

14 mtr. z nośnikami sa« 
mosmary.

Stoły do heblowania
i wszystkie potrzebne <ia* 
rzędzia całkowicie do sprze* 

dania jakoteż częściowo.
W. Brom ber jg

GDAŃSK
Wcidengasse 6. I. 3668

K
awą!! 
awęl! 
a we!!

tylko w nowoczesnej

Palarni kawy
ARACZEWSKI

TORUŃ
Chełmińska przy Rynku.

Zanim
kupisz nowe, zajdź do 
„Okazjopolu“ obejrzeć uży» 
wane jadalnie sypialnie, po* 
jedyńcze meble jak łóżka, 
stoły, szafy, lustra, rowery, 
maszyny do szycia, patefo* 
nv, siodła oficerskie przepi* 
sowę, elektroluxy do odku* 
rzania, kilimy, płaszcz, ubra* 
nia, obuwie, powózka paro* 
konna, sortownicc do kaszy, 
teodolit uniwersalny, opalo* 
graf oraz wszelkie.używane 
rzeczy za bezcen.’

„Okazjopol“
Grudziądz, Plac 23 Stycznia 

(28 (dawn. nr. 14) w pod* 
wórzu. 1460

Nauczucicllia 
szkoły powszechnej w Ma* 
łopolsce pragnęłaby samic* 
nić swą posadę na takąż na 
Pomorzu. Łaskawe zgłoszę* 
nia uprasza się kierować pod 
adresem: M. Mazerakowa, 
kierowniczka szkoły po* 
wszechnej w Piaskach po* 
czta Lesznów, pow. Brody 
(Małopolska). 3612

Zgubiony 
kolejowy dowód tożsamoś* 
ci nr. 51623 na nazwisko 
Kochański Józef unieważ* 
niani. 365°

Poważny 

amator 
daje swoje prace fotogr. 
wykonać u fachowca. Foto 
Spychalski, Toruń, Strumy*

1 kowa. Tel. 398. 2550

Obfite 

obiady 
z 3 daft także jarskie 

za 90 groszy 2551 

v „ttissuoilzianco“ 
Toruń, ul. Łazienna 13-

Agenci
do przyjmowania zamówień 
na wieczne p óra na raty 
— poszukiwani. Stała pen* 
sja i prowizja Oferty: Dom 
Wysyłkowy I, Rosenberg, 
Warszawa, Bielańska 15.

Bandaże
repturowe, opaski brzuszna- 
jako i reperacje wszelkiego 
rodzaju bandaży, wykonuje

I. Górski 
praktyczny bandażysta 

Toruń, Małe c arboryó

Specjalne

włoskie loily
Specjalność CASSATE.

Przyjmuje się zamówienia 
do domu. Toruń, Stary. 
Rynek 29. 3081

Wózki 
dziecięce poleca 
„Fabryka Wózków DziBtięzych“ 

Bydgoszcz 3^0.Maja 12. 
Reperacje. i»O3

Budowę
PIECÓW 
I kuchen kaflowych 
oraz reperacje. Kafle na 
składzie wykonuje solidnie 
po cenach przystępnych. 
Przyjmuję także zamówię* 
nia na teren W. M. Gdańska 
pod adresem BAUMANN 
Gdańsk Dienergasse 141. p. 
Paweł Hlrsz Gdynia, 
Szosa Gdańska (dom Ol* 
szewskiego) w każdą sobotę. 
_________[3129]_________

Łcinisko 
Oiloczun.

Pokój, całodzienne utrzyma* 
nie, pościel 4 zł. w nowo 
otwartym pensjonacie. Pocz. 
Otloczyn, Dorenda. 3663

Szoferów
oraz amatorów kształcą szy« 
bko i tanio kursy samocho* 
dowc Z. Kochańskiego w 
Bydgoszczy, 3 Maja 20, tel 
11.85. Zapisy każdego cza* 
su, opłata ratami. Egzami* 
ny w Bydgoszczy lub w To» 
runiu. 2991

Inżckiorg
„Restarting“ nowe i repara* 
cje starych systemów' wy* 
konuje pod gwarancją
P. Żak, Toruń, Prosta 30

Dostawca wmjskowy.
Odlewnia metali i warszt. 
rep. maszyn. — Odsprzeda* 
jąo^-ei odpow. rabat. 2546

Pomorzanka 
Toruń 

filialnie arlystytziie 
pary tanecznej prof.

Brusserl Erik« i tancerki 
Steni Leszko 

Program o godz. 22.30. 

mydła" 
szare za funt 0.60 gr 
nafta litr 0.60 gr 

Szczotki, mydła 
w rygi,płaty it.p.poleca 

Jan Kaptzyński 
347’ Toruń 
ul Szeroka róg Mosto* 

wej i Szczytna 15.

Okazja
Sprzedam korzystnie: 
Kandelabry antyczne am* 
piry, porcelana Popowa, pia* 
nino krzyż., jadalnia, czarny 
dąb, sypialnię dębową, szafy 
bieliźniarki, łóżko, stoły, ka* 
napy, fotele, garnitur koszy* 
kowy, kule różnobarwne 
ogrodowe, zastawę stołową 
platerowaną, wirów’ki do 
mleka, maszynę krawńecką, 
zegary, patefony, garderobę, 
obuwie męskie damskie i 
dziecięce, oraz wicie innych 
rzeczy.

Sklep Okazyjny
Grudziądz, ul Narutowicza 
i^334 ■ fe 2<H-0 !

REPERTUAR

TEURO IimKIEfiO
W sobotę, dnia 14 bm. 

o godz. 2o»tej 
Premjera

i.Papa sic
Krotochwila wr 3 aktach 
W- Rapackiego (syna)

W niedzielę, dn. 15 bm. 
o godz. a6*tęj 
ostatni raz

j,Popro$iu

Komedja w 3 aktach 
B. Winawera, 
Ceny zniżone.

W niedzielę, dn. 15 bm. 
o godz. 204ej 

iiPapó sic icuł“
Krotochwila w’ 3 aktach 
W. Rapackiego (syna).

W poniedz. dnia 16 bm. 
o godz. i6*tej

„Pani 
Chorążyną"

Wielki Dzień
Sztuka w 4 aktach 

St. Krzywoszewsklego 
ceny zniżone.

W poniedz. dnia 16 bm. 
o godz. 20-tej

..Papa sic icnl“
Krotochwila w 3 aktach 
W. Rapackiego [syna]

W* wtorek, dnia bm. 
teatr nieczynny.

... . ■■ ■” ''■L* .......... .
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2 ostatniej chwili
Martwe ciałko synka lindbergha

znaleziono w lesie w
Londyn — 14, 5. (PAT). W LESIE HOP- 

PEWBLL, W POBLIŻU POSIADŁOŚCI 
LINDBERGHA, ZNALEZIONO ZWŁOKI 
DZIECKA LINDBERGHA. Wiadomość ta 
wywołała w Londynie olbrzymie wrażenie, 
Postukiwania dziecka, które trwały 73 dni, 
zakończyły się wreszcie tak nieoczekiwanym 
rezultatem. Zwracają uwagę na fakt, że nie­
żywe dziecko znaleziono w odległości tylko 4 
mil od posiadłości Lindbergha, co dowodziłoby, 
że poszukiwania nie były prowadzone dość sta­
rannie w najbliższym obrębie. Szkielet, ukry­
ty pod liśćmi i częściowo zaryty twarzą w zie­
mię odnalazł murzyn Allen, który zwożąc 
wraz z towarzyszem drzewo, udał się do lasu i 
natrafił na wystaw aj ącą z ziemi małą nogę 
ludzką. Allen przywołał towarzysza i po od- 
kopaniu trupa obaj udali się do policji, aby 
powiadomić o te modkryciu.

Hoppewell — 14. 5. (PAT)'. Prócz pęknię­
cia lewej strony czaszka znalezionego dsieoka 
nosi również ślady pęknięcia po stronie pra­
wej oraz niewielki otwór wielkości szylinga. 
Lekarze uważają, że rana spowodowana zosta­
ła bądź udeneniem tępem narzędziem, bądź 
też mogła powstać z powodu wyrzucenia dzie­
cka z jadącego samochodu.

ściślejsze badanie ustaliło tożsamość dzie­
cka nie tylko ze szczątków ubrania, lecz rów­
nież z uzębienia i z układu kostnego. Dwaj 
lekarze, którzy byli obecni przy porodzie dzie-

Robotnik hiszpański
pobił b. Króla Alfonsa XIII.
Paryż, 14. 5. (T. wl.) B. król hiszpański 

Alfons przybył wczoraj okrętem z Malty do 
Marsylji. W chwili, gdy b. król Alfons opusz, 
czai okręt, jakiś nieznany mężczyzna uderzył 
go pięścią. Napastnika aresztowano, przyczcm 
okazało się, żc jest to robotnik hiszpański.

Rubarski — Wiślicki
Warszawa, 14. 5. (T. wl.) Odbyło się trzecie 

zkolei posiedzenie sądu marszałkowskiego pos 
wołanego do osądzenie sporu między posłem 
Wiślickim (BBWR) a posłem Rybarskim.

Poseł Wiślicki skarży posła Rybarskiego, żc 
ten zarzucił mu iuterwencję w osobistych im 
teresach handlowych u Rządu.

Na wczorajszem posiedzeniu postanowiono 
odroczyć rozprawę .do czasu ukoiiczenia spra> 
wy w sądzie państwowym między posłem Wó 
ślickim, a b. senatorem Truskerem, bowiem tło 
obydwu procesów jest podobne.

Rada FlinisirAw
Wartzawa, 14. 5. (PAT.) W piątek, dn. 13 

b. m. pod przewodnictwem p. prezesa Rady 
Ministrów Prystora odbyło się posiedzenie 
Rady Ministrów. Na posiedzeniu tern Rada 
Ministrów po załatwieniu szeregu spraw bieżą» 
cych powzięła uchwalę w sprawie ustanowienia 
urzędu ministra rolnictwa i reform rolnych i w 
sprawie zniesienia Ministerstwa Robót Publ. 
oraz zatwierdziła statut powiatowego sądu 
przemysłowego w Katowicach.

Slraszna katastrofa 
samochodowa 
na u lic u Kalisza

Kalisz, 14. 5. (PAT.) Wczoraj przed po» 
ludniem na najruchliwszej ulicy Kalisza, Mar* 
szalka Piłsudskiego w pobliżu pierwszego mo» 
stu wydarzyła się straszna katastrofa automo» 
bilowa. Mianowicie prywatne auto właściciela 
hurtowni tytoniowej Paluszkiewicza, chcąc 
wyminąć wózek, wjechało na chodnik, masa» 
krując kilku przechodniów. Ciężko ranionych 
jest kilka osób, które przewieziono do szpi* 
tala. Szofera aresztowano.

pobliżu posiadłości sławnego lotnika
cka stwierdzili również tożsamość zwłok. 
Niańka, której pokazano trupa oświadczyła, 
że poznaje niektóre cechy charakterystyczne.

Szef policji pułk. Shwarzkopf oświadczył, 
iż obecnie po odnalezieniu trupa będą ozynio- 
ne wszelkie możliwe wysiłki w celu ujęcia 
sprawcy jego porwania. Policja ma w podej­
rzeniu pewną grupę złoczyńców. Pułk. Shwarz­
kopf oznajmił, że dwaj osobnicy, którzy wy­
stąpili jako pośrednicy w staraniach o odzy­
skanie dziecka będą wezwani 'do policji do po- 
nowngo zbadania, a następnie przekazani pro­
kuratorowi. Miejsce, gdzie znaleziono dziecko 
znajduje się tuż przy drodze, wiodącej do głó­
wnej szosy nowojorskiej, tak że osoby, poszu­
kujące dziecka musiały codziennie w ciągu

miesięcy pi'zecbodzic w pobliżu tego miejsca.
Pani Lindbergh przyjęła wiadomość o zna­

lezieniu zwłok ze zwykłem jej męstwem.
Nowy Jork — 14. 5. (PAT). Lindenbergho- 

wie nie chcą zobaczyć zwłok swojego dziecka, 
które znajduje się obecnie w przedsiębior 
stwie pogrzebowem w oczekiwaniu pogrzebu.

Całe Stany Zjednoczone wstrząśnięte są t> 
ohydną zbrodnią. Prezydent Hoover polecił 
władzom policyjnym zrobić wszystko, co jest 
tylko możliwe celem ujęcia mordercy i zarzą­
dził, aby złoczyńca nie ur.zedł sprawiedliwo­
ści.

New Jersey — 14. 5. (PAT). Władze wv- 
dały pozwolenie na spalenie zwłok dziecka 
Lindbergha.

„Wszystko musi być nasze“
Hlllcrowskl nrogram działania

W wywiadzie udzielonym przedstawicie 
łowi dziennika duńskiego „Politiken", dr. 
Kubę, zajmujący czołowe stanowisko teo­
retyka partji hitlerowskiej, zdefiniował 
obecną taktykę narodowych socjalistów 
wobec rządu pruskiego po sukcesach wy­
borczych.

Dr Kubę, należący do skrzydła urn ar- 
kowanego, przec’wnik polityki Strasera i 
Goebbelsa, stwierdza, iż Hitlerowcy nie 
podejmą inicjatywy, a zajmą stanowisko 
wyczekujące wobec gabinetu Brauna, któ­
ry dotychczas rządził w Prusach. TakNka 
narodowych socjalistów ma polegać na 
zmuszeniu Brauna do ustąpienia przy uży­
ciu środków legalnej obstrukcji w sejm e 
pruskim przez opozycję hitlerowską.

„Naszym celem — mówi dr. Kubę — 
jest objęcie rządów w Prusach, a potem i 
w Rzeszy«

Nic nie stoi na przeszkodzie temu, by- 
śmy wspólnie z komunistami przegłoso­
wali uchwałę przywracającą dawny p.<ra- 
graf ustawy o wększości względnej, a 
gdy to zostanie zrobione, będziemy mieli 
wolną rękę w obiorze partji, z którą, dąc

wspólnie, stworzymy wymaganą większość 
względną w sejmie pruskim.

Rola narodowych socjalistów przy ta­
kim układzie s'ł na terenie parlamentar­
nym byłaby bardzo prosta, zdaniem dr. 
Kubę. Większość decydujących stanów sk 
rządowych musiałaby zostać obsadzoną 
przez Hitlerowców. Centrowcy waha.iby 
się długo — pryznaje dr. Kubę — ale mu* 
sieliby wkońcu ustąpić,

— Czy Hitler zgodziłby się objąć tekę 
premjera w gabnecie pruskim?

„Nie. nie zgodziłby się, odpowiada dr. 
Kubę. Opowiedz ą! odmownie -na moją w 
tym względz.e propozycję. Następcą Brau* 
na będzie z pewnością hitlerowiec, ale nie 
Hitler.

Jak wynika z oświadczeń dr. Kubę na­
rodowi socjaliści mają wcale niezły apetyt. 
Proponują oni Brueningowi, aby się dał 
zjeść im na surow. Aspiracje hitlerow­
ców sięgają daleko i dążą oni do objęcia 
całej władzy w Niemczech i do wygryzie­
nia wszystkich konkurentów i przeciwni­
ków ze stanowisk rządowych. Czy im się 
to uda, pokaże przyszłość najbliższa.

— i ■ <»♦<■■■■■——i i

Flariyroloźlia szkolnictwa polskiego 
w Niemczech

Wudalenle z granie ttzeszu czicrzeh nauczucicll i zamkniecie 
dwóch szkól mnlcfszoScIowiich

Berlin, 14. 5. (PAT). Władze niemiec­
kie wydaliły z granic Rzeszy czterech na* 
uczycieli polskich szkól mniejszościowych 
z powiatu bytowskiego oraz złotowskiego. 
Równocześnie władze -niemieckie zamknę­
ły zupełnie dwie szkoły polskie w powie­
cie złotowskim i Babimoście,

Zarządzenia te godzące w podstawy 
reklamowanego przez Niemcy szkolnictwa 
mniejszościowego w Prusach wywołało 
wielkie wzburzenie wśród ludności polskiej 
uważającej je za początek okresu wzmożo­
nego ucisku.

Polska prowadzi 
w zawodach z Holandfa 

o „Davis Cup"
Warszawa, 14. 5. (PAT.) W pierwszym 

dniu spotkania tenisowego o puhar Davisa 
Polska—Holandja, Polska prowadzi 2:0.

Rozegrano wczoraj dwie gry pojedyncze: 
w pierwszej mistrz Polski Tłoczyński łatwo 
pokonał najlepszego tenisistę holenderskiego 
Timmera w trzeoh setach 7:5, 6:3, 6:4. W dm* 
giej grze wicemistrz Polski Maks Stolarow po 
zaciętej walce zwyciężył Hughana w pięciu 
setach 6:8, 6:2, 3:7, 6:0, 6:0.

Strach ma wielkie oczy 
„l*lobllizac|a‘* organtzacy I P.W* 

na Pomorzu
Berlin — 14. 5. (PAT). Wczorajszy „Lo­

kal Anzeiger“ ogłasza koreapondecję z Piły s 
nowemi alannującemi pogłoskami o nzeko- 
mem zmobilizowaniu na Pomorzu polskich or- 
ganizacyj wojskowych i Sokoła, zaopatrzonych 
w najnowsze uzbrojenie, jak tanki, karabiny 
maszynowe, miotacze min i ognia itp.

W związku z temi pogłoskami biuro Conti 
wydało komunikat, stwierdzający na podsta­
wie informacyj nadprezydenta prowincji po. 
granicznej, żc wiadomości powyższe są pozba* 
wionę wszelkich podstaw.

Dzifi zapadnie wyrok 
w procesie przeciwko 

Gorgonowej
Lwów, 14. 5. (PAT.) W sobotę wznowiony 

zostanie przed lwowskim sądem przysięgłych 
przerwany na dni 14 proces przeciwko Gorgo» 
nowej. Jak wiadomo, przerwanie procesu na» 
stąpiło z powodu konieczności przeprowadze­
nia ponownej ekspertyzy śladów krwi prze« 
państwowy instytut higjeny w Warszawie. O 
ile obrońcy ¡prokurator nic wystąpią z nowy* 
miwnioskami, któreby zostały przez trybunał 
uwzględnione, nie jest wykluczone, że postę» 
powanie dowodowe zostanie zakończone około 
południa, zaś wyrok zapadłby późnym wia» 
czorem.

W ucieczka narlamcniarzu" 
angielskich nrzuhędzlc 

<lo Polski
Londyn, 14. 5. (PAT). W najbliższych 

dniach wybiera się do Polski orar na Lit­
wę wycieczka czterech parlamentarzystów 
angielskich, którzy wszyscy należą do par­
tji konserwatywnej Kierownikiem wy­
cieczki jest wtbbitny parlamentarzysta sir 
John Sandeman Allen, poseł w Liverpool 
jeden z najwybitniejszych w Anglji specja­
listów od ubezpiezeń żeglugowych i rze­
czoznawca w sprawie zagranicznej polityk.’ 
handlowej. John Allen jest członkiem ra­
dy związku międzynarodowych izb handlo­
wych i w tym charakterze bywał już w 
Polsce. Parlamentarzyści angielscy inte­
resują się w pierwszym rzędzie sprawami 
gospodarczemi.

Gorgulcw - bolszewikiem!
Tak twierdzi „le FIatinH

Paryż, 14. 5 .(PAT). Zdaniem „Lc Matin“, 
śledztwo, prowadzone przeciwko Gorgulewowi 
wykazało, iż byl on agentem sowieckim. 
Dziennik podkreśla, iż zabójca Doumera dostał 
się do Czechosłowacji za pośrednictwem Z. i>. 
R. R., gdy tymczasem według jego zeznań 
miał on walczyć w szeregach białej armji.

Lwów, 14. 5. (PAT.) Wczorajsze ukraiń* 
skie „Dilo“ przynosi pod tytułem „Kto to taki 
Gorgulcw, morderca prezydenta Francji?“, na» 
stępującą wiadomość: W środę, dn. 11 b. m. 
wieczorem zgłosił się do posła Stefana Bilaka, 
adwokata w Gródku Jagiellońskim, były czlo»

nck ukraińskiej armji galicyjskiej, obecnie roL 
nik Stefan Boreszczuk z Mokrzan w pobliżu 
Sądowej Wiszni, który oświadczył, że z foto* 
grafji Gorgulewa, zamieszczonej w jednem 
z pism poznał bolszewickiego czekistę, który 
w r. 1920 przeprowadzał w Odcsie aresztuwa* 
nia wśród Ukraińców, a m, in, własnoręcznie 
zastrzelił atamana Horbaczewskiego. Stefan 
Fereszczuk pisał te zeznania własnoręcznie w 
obecności posła adwokata dr, Bilaka i przesiał 
je listem do ambasady francuskiej w Warsza-- 
wie.

Paryż, 14. 5. (L’AT). Dziennik rosyjski 
„Poślcdnijc Nowosti", wydawany w Paryżu,

publikuje depeszę swojego londyńskiego ko 
respondenta, zawierającą sensacyjne oświad 
czenie syna prezydenta republiki czechosło 
wackiej i ministra pełnomocnego Czechoslowa 
cji w Londynie Jana Masaryka, złożone jedno 
mu z wybitnych przedstawicieli kolonji rosyji 
skiej. Policja w Pradze posiada niezbite do 
wody, stwierdzające udział Gorgulewa w są 
wieckiej partji komunistycznej. W ostatnie! 
latach Gorgulcw udawał się dwukrotnie d( 
Rosji sowieckiej. Oświadczenie moje moźf 
być opublikowane z podaniem mojego nazwi 
ska.
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Og/oszenl«»: wiersz mllim. na stronic 7-lamewaj . . 0.25 zł 
w teksie no pierwszej stronie . ... ..... ..... 1.50 zj 
na druflle] • trzeciej stronie 1 zl — w teksie 0,60 zl
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25X zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 2CX nadwyżki 
W Odansku za wiersze m/m na stronie 7-lamowej. . • , • • 15 fen.

.............................................................. 4 . .... 50 fen. 
Drobne za słowo 5 fen, — tytułowe............................................  . 10 fen.
Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw 
spornych właściwe są Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane 
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.
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Abonament mlos»i<ąc*riy wynosi
« «
• •
• ‘4
• •

w ekspedycji miejscowych agencjach • . . • • . 
z odnoszeniem do domu w Toruniu • • • • • • 
przez pocztę z odnoszeniem
pod opaską.............................................................................
w Gdańsku przez pocztę . . 2.50 gd przez chłopca

Ridaktor odpowiadztalny Waolaw G<3rnlckt w Toruniu, Stowackicgo 19/SJ 
fi ta. odpowiedzialny na Bydgoszcz Jóief Dobroetańskt Mostowa 6 

Redaktor odpowiedtlalriy za sprawy W, M. Gdańska Wi, Cieszyński, 
Gdańsk, Kassublscber Matkt 21,1, p.

Redaktor odopwieas. na Gdynię Wiktor Mtelnlkow Gdynia, Świętojańska 
Redaktor odpowiedziaiuy na Inowrocław, Józef Dąbrowski 

Inowroolaw ul, Poznańska 6S
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józef Stanacb, Rynek Will. 

Za ogłoszenia odpowiada admintstracla
Wydawnietwo! „Dzień Pomorski", . Dzień Bydgoski," ,-Gazeta Morska“ 

„Dzień Grudziądzki". „Dzień Kaszubski",
„Dzień KujawiKi"

Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej A, 
w Toruniu

. S - ai 
. 3.40 ll 
. X36 al 
. 4.50 xl 
. 2.30 zł 

______  ... r.__ ______________ _ _________  7.— zł 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za­
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma 
PRENUMERATA „DNIA KUJAWSKIEGO» miesięcznie w admini­
stracji 2.70 zl — na pocztach |ut z odnoszeniem kwartalnie 9,37 ai- 

uiesiącznle 3.09 zt

O a

• •
• •

z odbieraniem w administracji wprost gd 2» zagranicą 4 gd • ? * 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody
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